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Kasprowicza
—  to  w ie lk a  za b a w a  d la  d z ie ­

s ią tk ó w  tys ięc y  szc zec in ia n

—  C z y te ln ik ó w  „ K u r ie r a ” , ob ­
chodzącego  sw o je  25-le c ie?

K a ż d y  z n a jd z ie  d la  s ieb ie  coś 
m iłe g o  i  a tra k c y jn e g o .  

P rz y p o m in a m y , że. w  p ro g ra ­
m ie  są:

JL w y s tę p y  n a jlep s zyc h  w  
S zczec in ie  z w ią z k o w y c h  ze 

■ spotów  m u zy c zn y c h , w o ­
k a ln y c h , tan ec zn yc h

p o ka z  
n a jn o w s ze j 
k o le k c ji  ub io  
ró w  m ło d z ie ­
żo w y ch  
„ D A N Y ”  
i  , ,O D R Y ’ !
^  lo s ow an ie  
n ag ró d  w ś ró d  
u c ze s tn ik ó w  
ju b ile u s z o w e j  
a n k ie ty  „ K u ­
r ie r a ”
±  k ie rm a s z  
k s ią ż k o w y  na  
k tó ry m  p o ży ­
c ie  sw e będą 
p o d p isy w ać :  
M a r ia
Z IÓ Ł K O W S K A

i  KCFzimierz K O Z N IĘ W S K 1  
±  g ry  i z a b a w y  d la  n a jm lo d  

szy ch  p ro w a d zo n e  przez  
h a rc e rz y , na Ja snych  . B ło ­
n ia c h  (szc zegó ln ie  a t r a k ­
c y jn ie  z a p o w ia d a ją  się za ­
w o d y  ro w e ro w e ). Zg ło sze n ia  

n a  m ie js cu .
£  Z  W  T K K F  zap ra sza n a  m a ­

so w y

Turniej kometki
P ro w a d zo n a  b ęd z ie  n a u k a  
g ry  d la  d z ie c i, m ło d z ie ży  
i  s ta rszy ch  o raz

T U R N IE J  D L A  R O D Z IN
(o jc ie c , m a tk a , d z ie c k o ). U -  
cze s tn ic y  s ta r tu ją  z w ła s ­
n y m i ra k ie tk a m i i k o m e t-  
k a m i. T u rn ie j o d b ę d z ie  się 
n a  b o isk u  m ię d z y  J a s n y m i 
B lon iam .' a P a rk ie m  K a ­
s p ro w icza  (w e jś c ie  od  u l. 
O g iń s k ie g o ) D la  zw y c ię z ­

c ó w  p rz e w id z ia n e  są u p o ­
m in k i.  Z g ło s ze n ia  n a m ie j­

scu.

Pokaz kundelka
—  to  w y s ta w a  p só w  n ie ras o ­

w y ch . W s zy s tk ie  czyste , 
ła d n e  t  m ą d re  p ie s k i m a ją  
szansę n a zd o b y c ie  up o ­
m in k u  —  K O Ś C I n a w stążce  
a ich  w ła ś c ic ie le  n ag ro d y
—  w a rto ś c io w e j k s ią ż k i.  
A tr a k c y jn y m  u zu p e łn ie ­
n ie m  p ro g ra m u  będzie  p o ­
k a z  m o d e li p ły w a ją c y c h  
P a ła c u  M ło d z ie ży  o rg a n izo ­
w a n y  na k ą p ie lis k u  A rk o n -  
k a  w  godz. 13—15.
R u ch o m e k in o  w o js k o w e

w y ś w ie tla ć  b ęd z ie  w  P a rk u  
K a s p ro w ic za  —  p rz y  p o m o cy  
s p e c ja ln e j a p a ra tu ry  —  f i l ­
m y  o  S zczec in ie . P o c zątek  
se ans ów  —  godz. 12.

A  B a rd zo  bo g ato  i  a t r a k c y j­
n ie  z a p o w ia d a  się

Kiermasz handlowy
W s p rze d a ży  b ęd ą : p a m ią t ­
k o w e  d łu g o p is y  (p ię k n e  
gęsie p ió ro !)  w y d a n e  z o -

- k a z j i  25-lec ia „ K u r ie r a ” , 
z a b a w k i,  n a jn o w s ze  p a ­
m ią tk i,  d ro b n y  sp rzę t sp o r­
t o w y  o ra z  ró żn e  a r ty k u ły  
s p o ży w cze  (p re m io w a  sprze  
d a ż  lo d ó w  „ B a m b in o ’ ’ !) 
N ie w ą tp liw y m  ra ry ta s e m  
będzie  b a ra n  p ie c zo n y  n a  
ro ż n ie

Wszystkie imprezy 
Festynu zaczynają 

się o grodz. 10
±  J e ż e li dop isze C i szczęście  

w y g ra s z  n ag ro d ą  rze czo w ą  
(n a w e t  „ F ia ta ” !) 
k u p u ją c  los w  sto iskach  
'„R u ch u ” .

D ru g ą  lo te r ią  p o p ro w a d z i 
■„D o m  K s ią ż k i” .

±  G ra tk a  d la  fo to a m a to ró w
—  k o n k u rs  p t. „ K o n k u ru ­
je m y  z C ie ś la k ie m ”
T r z y  n a jlep s ze  z d ję c ia  z  fc  
s ty n u  n ad e s ła n e  d o  re d a k ­
c j i  zostaną o p u b lik o w a n e  i 
n a g ro d zo n e !
W  n ie d z ie lę  27 b m . p rze z  
c a ły  dz ie ń  
B A W IĘ  S IĘ  Z  
■ „K U R IE R E M ”
n a  im p re z a c h  w  P a rk u  K a ­
sp ro w icza .

Wstęp
bezpłatny!

u r i e r
N r  225 (8101) R o k za łożen ia  1945

Syiuacja w Jordanii coraz bardziej skomplikowana

Premier rządu wojskowego

generał Daud
prosi © azyl w  LlteS!

K A IR  P A P . B e jru c k i d z ie n n ik  „ A l- H a ja t ”  p isze w w ą  in te rw e n c ję , aby w ła d ze  jo r
p ią tk o w y m , że szef jo rd a ń sk ie g o  rzą d u  w o jsko w eg o  gen. Uauu d ańsk ie  d o p ro w a d z iły  do u ru -  
k tó ry  p oda ł się w  c z w a rte k  do d y m is ji ,  p o p ro s ił o a zy l poh tyez ch om ien ia  w o do c ią so w  w  A ro ­
ny w  L ib i i .  W e d ług  d z ie n n ik a , D aud, p rz e b y w a ją c y  w  K a irz e  m a n ie  i  in n y c h  m ias tach , 
na k o n fe re n c ji p rz y w ó d c ó w  k ra jó w  a ra bsk ich , m ia ł zw róc ić  się O s ta tn ie  d on ie s ie n ia  z J o rd a - 
w  te j s p ra w ie  do p rzew odn iczącego  L ib i js k ie j R ady R e w o lu cy j n - j m ów ią 0 w z n o w ie n iu  zacię-
n e j K ad a fieg o . K a d a fi,  k tó r y  ró w n ie ż  o b e c n ie  z n a jd u je  się w  ty c h  w a lk  w  re j on ie  I rb id u .
K a irz e , m ia ł w y ra z ić  zgodę. In fo rm a c ja  ta  n ie  zosta ła  d o tycn -
czas p o tw ie rd zo na . S E K R E T A R Z  g e n e ra ln y  L ig i  A ra b -

s k le j H a s u n a  w y s ia ł W  c z w a rte k
•  N A  W IA D O M O Ś Ć  0 d y m is ji “ “ i f S S  depesz? do k r ó la  J o rd a n ii H u s a jn a
D auda zareagow a ło  n a ty c h m ia s t lew skLch k o m a n d o s i o d p o w ie d z ie li o raz  p rzew o dn iczą ce go  O rgan izac ja  
b iu ro  L udow ego  F ro n tu  W yzw o  k o -n tra ta k le m ,' zm u sza ją c  ie ^ d o jy y -  w y z w o le n ia  P a le s ty n y
, . , , • i • ■ • c o fa n ia  w  d o lin ę  Jo rd a n u . R zec zn ik
le n ia  P a les tyn y , s tw ie rd z a ją c , iz  ¿e wojska królewskie ucie-
je s t to  p oczą tek u p a d k u  re ż im u  
jo rd ań sk ie go .

k a ły po-płoehu.

N a to m ia s t ko re sp o n d en t R eu tera  
D A U D , k tó ry  s ta ł n a  czele d e le -  in fo rm o w a ł w  c z w a rte k  w ieczorem , 

g a c ji jo rd a ń s k ie j p ro w a d zą ce j ro z -  że  p a rty z a n c i b ro n ią c y  się w  I r b i -  
m o w y  w  K a irz e , z n ik n ą ł w  c z w a r -  d z ie  z n a jd o w a li się pod s iln y m  
te k  z h o te lu , w  k tó ry m  m ie s z k a ł o b s trza łe m  i  że czo łg i a r m ii jo rd a ń -  
w  s to lic y  Z R A . P o n ie w a ż  c z ło n k o - s k ie j p rze d o s ta ły  s ię  n a  drogę I r -  
w ie  d e le g a c ji jo rd a ń s k ie j n ie  m o g li . b id -M a fr a k .  
go  o dnaleźć, d y re k c ja  h o te lu  zgo­
d z iła  się o tw o rz y ć  je g o  p o k ó j. Z n a -  _
le zio n o  w ó w c zas  lis t, w  k tó ry m  ge- P A L E S T Y Ń S K I Czerw ony 
n e ra ! s k ła d a  n a  ręce k r ó la  H u s a j- ' p ó łk s ię ż y c  p o in f o r m o w a ł  W  
n a d y m is ję . L is t  s tw ie rd za  p odobno , , , . a „ „ u : ;  e u n rR ri
że d y m is ja  m a  u m o ż liw ić  u tw o rz e - c z w a r t e k  k r ó l a  A r a b a  b a u a y j-  
n ie  c y w iln e g o  rzą d u  je d no ś c i n a ro -  sk i e j  F a j s a la ,  p rz e w o d n ic z ą c e g o  
d o w e j w  J o rd a n ii _  o r g a n iz a c j i  pom ocy d la  o f ia r

W  c z w a r te k  p ó źn y m  w ie czo re m  . 1 .
p rze d s ta w ic ie l Lu d ow eg o  F ro n tu  j o r d a ń s k i e j  w o j n y  dom ow ej, ze 
W y z w o le n ia  P a le s ty n y  w  B e jru c ie  t y s ią c e  J o r d a ń c z r k Ó W  u m ie r a  Z 

“ d £  p ra g n ie n ia . C ze rw o n y  T o lks ią - 
ra sz. D o d a ł o n , że w  c z w a r te k  o  ż y c  z w r ó c i ł  s ię  o n a t y c n m ia s io -

A ra fa ta  z
w e z w a n ie m  do  n a tyc h m ia s to w eg o  
p rz e rw a n ia  o g n ia . H a s u n a  p o d k re ­
ś lił, że zap rze s ta n ie  p rz e le w u  k r w i  
w  J o rd a n ii je s t  k o n ie czn e , a b y  p rzy  
w ró c ić  n o rm a ln ą  s y tu a c ję  w  św ię­
cie  a ra b s k im  o-raz w y s tą p ić  w s p ó l­
n ie  p rze c iw k o  w ro g o w i.

T A K IE  k o s tiu m y  ką p ie lo  
we na p rz y s z ły  sezon la n ­
su ją  d om y  m o d y  w  Los 
Angeles.

C A F  —  U P I  —  te le fo to

Í ÍSukces „Łuny-16
w centrum uwagi prasy światowej

M O S K W A  P AP . P om yślne  zakończen ie  lo tu  ra d z ie c k ie j s ta c j i 
a u to m a tyczn e j „Ł u n a -1 6 ”  pozosta je  n ad a l w  c e n tru m  u w a g i 
p rasy  św ia to w e j. Prasa ra d z ie cka  zam ieszcza reportaże  z  re jo ­
n u  lą d o w a n ia  i  oś ro dka  k o o rd y n a c y jn o r o b iiczen iow ego  o raz  wie? 
le  g łosów  uczonych  ra d z ie ck ich  i  zagran icznych .

P R A C O W N IK  n a u k o w y  In s ty  m i p o z w a la ją  znaczn ie  rozsze- 
tu tu  B adań  K osm icznych  A k a r  rzyć  nasze w yo b raże n ia  o po-r 
d em ii N a u k  ZS R R  A le k s a n d e r chodzen iu  i w łaśc iw o śc ia ch  b u -  
G ursz te in  p isze na  la m a ch  d o w y  je dyn e go  n a tu ra lne g o  sa-i 
„P ra w d y ” , że n a le ży  z w ró c ić  te l i t y  Z ie m i.
uw agę na lą d o w a n ie  „Ł u n y -1 6 ”  
w  bardzo  o dd a lon ym  od cen­
tru m  w id z ia ln e j ta rc z y  K s ię ży ­
ca re jo n ie  w s c h o d n im  „Ł u n a -  
16”  w y lą d o w a ła  z d a la  od wszy 
s tk ie h  p u n k tó w  p op rze dn ich  lą ­
d ow ań  a p a ra tó w  i s ta tk ó w  kos- j" 
m icznych . T y m  sam ym  p ró bk i 
g leb  ks iężycow ych  dostarczone 
na Z ie m ię  łą czn ie  ze w s z y s tk i­
m i w cześn ie j u z y s k a n y m i d an y-

B A W IĄ C A  w  naszym  
m ieście  na zaproszenie  K W  
P Z P R  de legacja  B u łg a r­
s k ie j P a r t i i  K o m u n is ty c z ­
n e j z  B urgas z w ie d z iła  
w c z o ra j m .in . S toczn ię  im . 
A . W arsk iego . N a z d ję c iu :  
goście pod p rz e w o d n ic ­
tw e m  I  sekre ta rza  K o m ite ­
tu  O kręgow ego B P K  w  B u r  
gas N ik o ła ja  A n d re je w a  
Z isze w a  w  to w a rz y s tw ie  1 
se kre ta rza  K W  P Z P R  A n to  
niego  W alaszka  zapozna ją  
się z p ra cą  s toczn i.

Fo t. S t. C ie ś la k

W szyscy uczen i w y ra ż a ją  
p rzekonan ie , że a p a ra ty  typ ia  
.,Ł u n y -1 6 ”  po lecą na W enus* 
M a rsa  i  na n a jb a rd z ie j oddalo ­
ne p lan e ty .

P r i i a s t s f  r e f s

32-tys!ączt5ika
„Powstaniec Śląski”
W C Z O R A J p ie rw szy  z s e r ii 

n a jw ię k s z y c h  s ta tk ó w  budow a­
nych  przez S toczn ię  Szczecińską 
im . A d o lfa  W arsk iego , 32-t,y- 
s ię czn ik  m /s  „P o w s ta n ie c  Ś lą­
s k i”  rz u c ił c u m y , u d a ją c  s ię  na  
p ró b y  w  m orze. S toczn ia  Szcze­
c iń ska  na za m ó w ie n ie  P o ls k ie j 
Ż e g lu g i M o rs k ie j z b ud u je  ca łą  
serię  ta k ic h  jednos tek . S ta tk i 
s łużyć będą do p rzew ozu  to w a ­
ró w  m asow ych  —  w ęg la , ru d  
m e ta li i  fos fa tów .

Dziś ▲
w  n um erze : Wszystka dla dzieci ♦  Organizator produkcji na plan ♦  Burza nad lamlsezi ♦



K U R I E R  +  KRAJ «  REGION +  K R A J ♦  REGION *  KRAJ >  REGION ^  KRAJ ♦  REGION ^  KRAJ ♦  STRONA 2

Ekonomiści w służbie intensywnego rozwoju

W  g r u d n iu  —

Krajowy Zjazd Ekonomistów
W  D N IA C H  11__13 g ru d -  konferencję naukową na temat ob-

ni-a h r  odbędzie  się K ra -  s5ugi /transportowej portu szczeciń- n ia  o r. ©uDvazie  się la la  skiego oraz seminarium na temat 
jo w y  Z ja z d  E kon o m is tów , problematyki ekonomicznej spółdziel 
O b rad y  będą się  toczyć pod  czości pracy województwa szczecin- 
has!em : „E k o n o m iś c i w  ;H S ° ;  Sel“ l a do sPra' vs tó w  o p ra c u je  p o s tu la ty  dotyczące  

s p ra w  zaw o d o w y c h  ek o n o m is tó w , 
ic h  p o z y c ji w  poszczegó lnych  p rze d ­
s ięb io rs tw ac h , in s ty tu c ja c h  i b ra n ­
żac h , o m ó w i m e to d y  k s z ta łc e n ia  i 
d o ks z ta łc a n ia  ek o n o m is tó w  o raz  ich  
p rz y d a tn o ś c i fa c h o w e j o ra z  p o d e jm ie  
d z ia ła n ia  d la  z a k ty w iz o w a n ia  z a k ła ­
d o w y c h  i  te re n o w y c h  o g n iw  P T E .

S Z C Z E C IŃ S K I O D D Z IA Ł  P o l 
sk iego  T o w a rz y s tw a  E ko n o m icz ­
nego, k tó reg o  p rezesem  je s f

s łu żb ie  in ten syw n eg o  ro z­
w o ju ” .

Z J A Z D  będzie  s ię  sk ła da ć  z 
«Iflwu części —  p ro b le m o w o -e k o - 
a io m ic z n e j i  s ta tu to w e j, sp ra w o ­
z d a w c z o -w y b o rc z e j. C e lem  czę- 
a&ci p ro b le m o w o -e kon om iczn e j 
K ra jo w e g o  Z ja z d u  E ko n o m is tó w  
S jędzie  d o ko na n ie  n a u k o w e j s y n ­
te z y  w ra z  z  zastosow an iem  je j
■w p ra k ty c e  p rz y  p os z u k iw a n iu  p ro f /  d r  Józef R u tk o w s k i zrze- 
<op tym alnych  ro zw ią za ń  p rz y ję -  sza w  sw o ich  szeregach ponad 
S ych  p rzez  p a r tię  i  rząd  w y ty c z -  i  3 0 0  ekon om is tów . Szczecińska 
m ych  k ie ru n k ó w  ro z w o ju  nasze j o rg an iza c ja  P T E  je s t prężna , le -  
g josp o da rk i, je j s t ru k tu ry  i  m e - g ity m u je  s ię  p o w a żn ym  d o ro b - 
c h a n iz m u  fu n k c jo n o w a n ia . C e - k ie m , z a ró w no  n a u k o w y m  ja k  i  
le m  z ja zdu  będzie  także  n a k re -  s z ko le n io w o -o d czy to w ym . N a le ­
p ie n ie  ro l i  i  zadań e k o n o m is tó w  ¿y w ię c  sądzić, że szczecińskie  
■w re a liz a c ji p o l i ty k i  in te n s y w - ś ro d ow isko  ekonom iczne  ^ n ie ­
m ego ro z w o ju . s-e p o w a ż n y  w k ła d  do  toczące j

N a  ses ji p le n a rn e j z ja zdu  z o - sję  obecnie  d y s k u s ji p rze d  K ra  
s ta n ie  w yg ło szon ych  7 p ods ta - jo w y m  Z ja z d e m  E kon o m is tów , 
w o w y c h  re fe ra tó w , w o k ó ł p o ru - (ak)
s z a n y c h  w  ty c h  re fe ra ta c h  p ro -  
fc le m ó w  ro z w in ie  s ię  na  z jeźdz ie  
«dyskusja w  se kc jach  p ro b le m o ­
w y c h .

P O L S K IE  T O W A R Z Y S T W O  E K O ­
N O M IC Z N E  p ra g n ą c , a b y  z ja zd  b y ł  
J a k  n a jb a rd z ie j o w o cn y , a b y  pod  
Je g o  o b ra d y  poddać rze czy w iś c ie  
¡p ro b le m y  w ę z ło w e , p o d ję ło  szerokie  
¡p rzy g o to w a n ia  w  te re n ie . W e  w s zy ­
s t k ic h  w o je w ó d z tw a c h  z o s ta ły  po- 
iw o la n e  K o m ite ty  Z ja z d ó w  W o je w ó ­
d z k ic h ,  k tó re  p o p rzed zą  K ra jo w y  
tZ ja zd  E k o n o m is tó w . W  S zczec in ie  
•K o m ite t Z ja z d u  W o je w ó d zk ie g o  zo- 
rsta l p o w o ła n y  w  p o ło w ie  s ie rp n ia  
8>r., n a  je g o  cze le  s ta n ą ł s e k re ta rz  
¡K W  P Z P R  m g r  S ta n is ła w  R y c h lik .
9 )o  w s zy s tk ic h  s e k c ji n a u k o w y c h .
Ikół z a k ła d o w y c h  i  te renow 5'ch  zo ­
s t a ły  ro zes ła n e te z y  re fe ra tó w , k tó -  
x e  b ęd ą p rze d s ta w io n e  n a Z je źd z ić  
K r a jo w y m . T e z y  te  s ta n o w ią  po d ­
s ta w ę  do  d y s k u s ji.

W o je w ó d z k a  K o n fe re n c ja  P rz e d -  
e ja z d o w a  ek o n o m is tó w  szczec ińskich  
•odbędzie s ię  w  p o ło w ie  g ru d n ia  b r .
'W  ce lu  p rzy g o to w a n ia  w n io s k ó w  za ­
ró w n o  n a  K o n fe re n c ję  W o je w ó d zk ą  
j a k  i  n a  Z ja z d  K r a jo w y  zo sta ły  po ­
w o ła n e  t r z y  se kc je  — ro z w o ju  go­
sp o d a rcze g o  P o m o rza  Z achodn iego , 
d o s k o n a le n ia  ra c h u n k u  e k o n o m ic z -  
jnego i bodźców  o ra z  do s p ra w  e k o ­
n o m is tó w  i  s to w a rzys zen ia  P T E .

S e k c ja  do s p ra w  ro z w o ju  gospo­
d a rc ze g o  re g io n u  zo rg a n iz u je  w s p ó l­
n ie  z  W K Z Z  k o n fe re n c ję  n a u k o w ą  
n a  te m a t w y b o ru  k ie ru n k ó w  ro zw o ­
jo w y c h  g o sp o d ark i w o je w ó d z tw a  
szc zec iń s kie g o . W  to k u  przj^ gctow ań  
d o  k o n fe re n c ji se k c ja  n a  s p o tk a ­
n ia c h  ś ro d o w is k o w y c h  o m ó w i p ro ­
b le m y  k s z ta łto w a n ia  się s tru k tu ry  
g o sp o d arc ze j w  poszczegó lnych  po ­
w ia ta c h .

S e k c ja  do s p ra w  d o sk o na le n ia  r a ­
c h u n k u  eko n o m iczn e g o  zo rg a n iz u je

S T A T K I N A  W E J Ś C IU :

S/s „ K a lis z ” z  H o la n d ii pod  
balastem

S s  „ M a lb o rk ”  z  B e lg ii pod  
balastem

M /s „P o d h a le ”  z  H o la n d ii  
pod b a las te m .

S T A T K I N A  W Y J Ś C IU :

M /s  „K o s z a lin ”  do  L o n d y n u
z  d robnicą

M /s „ W a rn a ”  do D a n ii  z w ę  
glem

S.s „C ie s zy n ”  do D a p ii  z w ę  
glem

S/s „ W ie c z o re k ”  do  N R F  z
w ęglem

M  s „ K o p a ln ia  Sośn ica”  do  
W ioch z  w ę g lem .

SZCZECINA

D Z IŚ  p rz y b y w a  do  Szczee ina, w  
drodze do  M ię d z y z d ro jó w , in s p e k to r  
g en e ra lny  M in is te rs tw a  O ś w ia ty  
F ra n c ji — Je a n  T o m a s , b a w ią c y  w  
Polsce na zap ro s zen ie  p o lsk ie g o  K o ­
m ite tu  do s p ra w  U N E S C O . Je an  
T om as u d a je  się  n a og ó ln o po lsk ą  
n ara d ę  a k ty w u  Z N P , k tó re j uczestn i 
k o m  p rzedstaw i p ro b le m a ty k ę  z w ią ­
zan ą  7. d zia ła ln o ś c ią  o św ia to w ą  w e  
F ra n c ji. ( j f )

Naukowcy polscy 
0 sprawach 

r y b o ł ó w s t w a
J A K  ju ż  in fo rm o w a liś m y , w  Szcze 

c i  n ie  ro zp o czę ła  s ię  w c zo ra j d w u ­
d n io w a  sesja w y ja z d o w a  K o m ite tu  
E k o n o m ik i R o ln ic tw a  P A N , k tó re j  
p rz e w o d n ic z y ł p ro f d r  R ys zard  M a n  
ie u f f e l .  P os iedzen ie  p ośw ięcono  pro  
ł ł le m a ty c e  g o sp o d ark i ry b n e j.

W  czasie  sesji z e b ra n i w y s łu c h a li 
d w ó c h  re fe ra tó w . P ie rw s z y  p rze d ­
s ta w ił  p ro f. d r  A n d rz e j N ie g o le w s k i 
a  W S R  w  S zczec in ie . A . N ie g o le w ­
s k i  o m ó w ił z a g a d n ie n ie  ko s z tó w  pro  
c lu k c ji i e fe k ty w n o ś c i n a k ła d ó w  in ­
w e s ty c y jn y c h  w  p ro d u k c ji to w a ­
r ó w  b ia łk o w y c h .

D ru g i re fe ra t  p rze d s ta w ił zas tęp - 
« a  d y re k to ra  Z G R  d r  M ic h a ł D o ­
m a g a ła . O m ó w ił on  w ę z ło w e  p ró b ie  
m y  p o lsk ie j g o sp o d ark i ry b n e j.

D r  M . D o m a g a ła  p o św ięc ił w ie le  
t iw a g i p rzyszłości po lsk iego  ry b o ­
łó w s tw a .

D z iś  u czestn icy sesji zw ie d zą  przed  
s ię b io rs tw a  i  s p ó łd z ie ln ie  k o ło b rz e ­
s k ie . W iec zo rem  n a s tą p i zak o ń cze ­
n ie  sesji. (a w a )

Zmarł profesor 
T. Manteuffel

W A R S Z A W A  P A P . W  W a rs za w ie  
z m a r ł p ro f. T ad e u sz  M a n te u ffe l — 
w y b itn y  p o ls k i h is to ry k , s p e c ja lis ta  
w  zak re s ie  h is to r ii śred n io w ie czn e j 
E u ro p y , zas łu żo n y  pedagog , a u to r  
l ic z n y c h  i  cen n yc h  p rac  h is to ry c z ­
n y c h , p rze d s ta w ic ie l tz w . w a rs z a w ­
s k ie j s zk o ły  h is to ry k ó w , k tó re j tw ó r  
ca b y ł p ro f. M a rc e li H a n d e ls m a n , 
g łó w n y  re d a k to r  w y d a w n ic tw a  „ H i ­
s to r ia  P o ’s k i” . w ie lk ie g o  p rzed s ię ­
w z ię c ia  edvtorskiee-o  lic zn eg o  zespo­
ł u  h is to ry k ó w  p o lsk ic h .

Ality kobiece -  najpopularniejszą ekspozycją roku?

Wystawa „Ïe n n s -T IF
przed łużona o m iesiąc
P R ZE S ZŁO  120 tys . osób z m agan iam i. O to  np. g ó rn ic y  z 

k ra ju  i  z a g ra n icy  o b e jrz a ło  w  R yb n ika , k tó rz y  p rz y je c h a li 
c ią gu  o s ta tn ich  4 m ies ię cy  k ra -  trzem a a u to k a ra m i zażąda li, aby 
ko w ską  w y s ta w ę  a k tó w  k o b ie - po ekspozyc ji o p ro w a d z ili ic h : 
cych  „V e n u s  70” , k tó ra  u s ta n o - h is to ry k  s z tu k i, fach o w ie c  od 
w iła  a bs o lu tn y  re k o rd  fre k w e n -  a k tó w  o ra z  s p e c ja lis ta  p ra w n ik ... 
c j i .  W  lic z b ie  te j n ie  u w z g lę d - W arto  dodać d la  p o rów n a n ia , że 
n ion o  w ycieczek, k tó re  o g lą d a ją  wystą$vy I I I  M iędzyna rodow ego  
w y s ta w ę  b ezp ła tn ie , a le  z  w y -  B iennale  G ra f ik i w  K ra k o w ie  

(57 k ra jó w  —  1 300 g ra fik )  w  
ciągu 3 m ies ię cy  o be jrza ło ... 36

W  F i lh a r m o n i i

Oorące powitanie
r a i i g i e c l c i c l i

a r ty s tó w
D Y R E K C J A  i  zespól F i lh a r ­

m o n ii S zczecińsk ie j w ita ły  wczo 
ra j p rz y b y łą  do naszego m ia ­
sta  W ie lk ą  O rk ie s trę  S y m fo ­
n iczną  W szechzw iązkow ego R a­
d ia  i  T e le w iz ji ZSRR, k tó rą  dy 
ry g u  je  N a ro d o w y  A rty s ta  
RSFRR, la u re a t N a g ro d y  L e n i­
n o w s k ie j —  G e n a d ij Rożdżes- 
tw ie n s k i.  Podczas wczora jszego  
p o w ita ln e g o  sp o tka n ia  gościom  
w szys tk ich  m e lo m a n ó w  naszego 
m ia s ta  f i lh a rm o n ic y  w rę c z y li 
k w ia ty .

Dziś  w ie czo re m  o godz. 19.30 
w  F ilh a rm o n ii a rty ś c i radz ieccy 
dadzą ko nce rt, podczas k tó rego  
s łuchać  b ęd z ie m y u tw o ró w  P. 
C za jko w sk ie go , D. S zos ta kow i­
cza i  M . R avela . S o lis tą  je s t 
s k rz y p e k  A le k s ie j M ic h lin ,  l i ­
czeń D a v id a  O js tra cha , zdobyw  
ca m .in . I  n ag ro dy  w  ko n k u rs ie  
im . K ró lo w e j E lż b ie ty  B e lg i j^  
s k ie j w  ro k u  1963. ( j f )

Generał zakonu 
Dominikanów

w  W a r s z a w i e
24 B M . p rz e b y w a ją c y  w  Polsce  

g e n e ra ł z a k o n u  0 0 . D o m in ik a n ó w  
o. F e m a n d e z  A n ip e to  z ło ż y ł w iz y ­
tę d y re k to ro w i U rzę d u  do S p ra w  
W y z n a ń  d r  A le k s a n d ro w i S k a rż y ń ­
s k ie m u .

W  ro zm o w ie , pośw ięc o ne j o m ó w ie ­
n iu  p ro b le m ó w  in te re s u ją c y c h  obie  
s tro n y , u d z ia ł w z ię li:  A le k s a n d e r  
W o ło w ic z  —  n a c z e ln ik  w  U rzę d z ie  
d.ś W y zn a ń , p rz e d s ta w ic ie l zak o ­
n u  00 . D o m in ik a n ó w  p rz y . s to lic y  
ap o s to ls k ie j o. Nad:ra B e n e d y k t Jo ­
seph i  p ro w in c ja ł za k o n u  o . R a j ­
m u n d  K o p e rs k i. (P A P ) ,

tys. w idzów .
K ra ko w ska  w y s ta w a  (k tó re j 

czas trw a n ia  zos ta ł p rze d łu żo ny  
na  życzenie p u b liczn o śc i o m ie ­
siąc —  do 8 p a ź d z ie rn ik a  b r.) 
pozyska ła  obecnie  m ia n o  „ w y ­
staw y g łó w n e j”  w  d rezdeńsk im  
pałacu k u ltu ry ,  u rządzona  zosta­
ła  bow iem  ekspozyc ja  200- a k tó w  
z  k ra ko w sk ie go  ko n k u rs u , k tó ­
ry c h  k ra jo w e  ju r y  n ie  d opuśc iło  
do pokazu. 200 da lszych  a k tó w  
ozdobi p is m a  i  ka len d a rze  ko ­
biece w  1971 ro k u  w  R u m u n ii, 
Ju go s ła w ii, N R D , N R F , B u łg a r ii 
i  ZSRR.

Ekspozyc ją  „V enus-70 ”  z a in te ­
resowała  s ię  także  n a jw yższa  fo ­
tog ra ficzna  in s ta n c ja  —  M ię d z y ­
narodow a F e de rac ja  F o to g ra fi­
czna w  S z w a jc a r ii,  k tó ra  posta ­
n o w iła  p rzyzn ać  n ag ro dy  w  
p rzysz łym  ro k u  na  k ra k o w s k ie j 
ekspozycji —  ju ż  o zasięgu m ię ­
d zyna rodow ym , W iadom o już. 
że w ys ta w a  a k tu  i  p o r tre tu  w  
ro ku  1971 zdobędzie  k o le jn y  e le ­
m ent, k tó r y  nada je j  sw o is te j 
p ik a n te r ii:  k o n k u rs  w  dz ia le  
przeźroczy, poka zyw a nych  na 
specja lnych  seansach ra z  w  t y ­
godniu.

f i r a s e w a  n a r a d a
Komisji Wiejskiej TPPR

J A K  J U Ż  IN F O R M O W A L I-  Na zakończenie dwudniowej na- 
. 1 r-, rady, ?e? uczestnicy odbędą dziś

S M Y , w c z o ra j w  gm achu  Prez. Wycieczkę po porcie szczecińskim i  
P o w ia to w e j R a dy  N a ro d o w e j w  zwiedzą nasze miasto, (hs) 
S zczecin ie  rozpoczę ła  s ię  k ra jo -  ___________________  .
w a  d w u d n io w a  n arad a  a k ty w u  
K o m is ji W ie js k ie j T o w a rz y s tw a  
P rz y ja ź n i P o lsko -R ad z ie ck ie j, w  
k tó re j w z ię li u d z ia ł m .in .:  J. 
B o g u ty n  —  k ie ro w n ik  W y d z ia łu  
P ro pa ga n dy i  A g i ta c ji K W  
P ZPR , H . K a lin o w s k i —  sekre ­
ta rz  Z G  TP P R , J. D o m a ńsk i —  
p rze w od n iczący  K o m is ji W ie j­
s k ie j Z G  TP P R , M . T re jg is  —  
se k re ta rz  W K  Z S L  i S. K ru -  
s zn iew śk i, s e k re ta rz  Z G  Z M W . 
O becny b y ł także  w ice ko n su l 
Z S R R -w  Szczecin ie , W . G . F iła -  
tow .

O T W A R C IA  n a ra d y  d o ko n a! p rze ­
w o d n ic zą c y  K o m is j i W ie js k ie j Z G  
T P P R  m g r R . W a c ła w s k i. N as tę p n ie  
u cze stn ik ów  o b rad  serdeczn ie  p o w i­
ta ł p rze w o d n ic zą c y  Z a rz ą d u  W o je ­
w ó d zk ie g o  T P P R  w  Szczec in ie  m g r  
S te fa n  J a s k ó ls k i.

W  p ie rw s zy m  d n iu  o b rad  zeb ra n i 
w y s łu c h a li re fe ra tu  p t. „ Z a d a n ia  
T o w a rz y s tw a  po V H I  K ra jo w y m  
Z je ź d z ie  T P P R “  o raz  in fo rm a c ji  o 
d z ia ła lno ś c i W o je w ó d z k ie j K o m is ji 
W ie js k ie j T P P R  w  S zczec in ie , k tó rą  
z ło ż y ł p rze w o d n ic zą c y  te j k o m is ji  
E. K o w a ls k i. U c ze s tn ic y  n a ra d y  zw ie  
d z iii też  w c zo ra j w ie js k ie  o śro d k i 
k u ltu ra ln o -o ś w ia to w e  w  n as zym  w o ­
je w ó d z tw ie .

D z is ie js zy  d ru g i d z ie ń  n a ra d y  za ­
p o c zą tk o w a ł re fe ra t  p t. „R -o lnictw o  
ra d z ie c k ie  po lip c o w y m  P le n u m  K C  
K P Z R “ , k tó ry  w y g ło s ił p ro f. B o le ­
s ław  S tru ż e k . P rze d s ta w io n y  ta k że  
zosta ł p ro g ra m  d z ia ła ln o ś c i K o m is ji  
W ie js k ie j w  o kre s ie  je s ie n n o -z im o ­
w y m  1970—1971 r.

T P P R  ro zw in ę ło  w  o s ta tn ic h  la ta c h  
sze ro ką  d z ia ła lno ś ć  w  środ o w isk u  
w ie js k im , w zb o g ac iło  fo rm y  tej 
d zia ła ln o ś c i i zn ac zn ie  ro zszerzy ło  
zas ięg  o d d z ia ły w a n ia  n a  m ie s zk a ń ­
c ó w  w s i. D z ia ła ln o ś ć  to w a rz y s tw a  
w  za k re s ie  u p o w sze ch n ia n ia  w ie d zy  
o Z w ią z k u  R a d z ie c k im  i  stosunkach  
p o ls k o -ra d z ie c k ic h  k o n c e n tro w a ć  się  
b ęd z ie  w  o k re s ie  je s ie n n o -z im o w y m  
g łó w n ie  w o k ó ł p ro b le m ó w  d o ty c zą ­
cy ch  p o p u la ry z a c ji t ra d y c ji  p rz y ja ź ­
n i p o ls k o -ra d z ie c k ie j i  p o ls k o -ro s y j­
s k ic h , ze  szc zegó lnym  u w zg lę d n ie ­
n ie m  zag a d n ień  ek o n o m ic zn y c h , te ­
ch n ic zn y c h  i  k u ltu ra ln y c h . W  śro­
d o w is ka ch  w ie js k ic h  o d b yw a ć  się  
b ęd ą u ro czy sto śc i i  im p re z y  z w ią ­
zan e  z o b c h o d a m i 53 ro czn icy  po ­
w s ta n ia  A rm ii R a d z ie c k ie j, roczn icy  
p o d p isa n ia  U k ła d u  m ię d zy  P o is k ą  a 
Z S R R , D n ia m i L e n in o w s k im i i  
D n ie m  K o s m o n a u ty  R ad z ie ck ie go . 
In ic jo w a n e  będą cieszące się ju ż  
w ie lk ą  p o p u larn o ś c ią  ta k ie  im p re z y  
ja k :  w ie c z o ry  p io se n k i ra d z ie c k ie j, 
p rze g lą d y  f i lm ó w  ra d z ie c k ic h , w ie ­
c zo ry  p o e z ji i  p ie śn i o ra z  w y s ta w y  
o b ra zu ją c e  życ ie  n aszych  p rz y ja c ió ł 
z K r a ju  R ad .

P rz y ję ty  p rze z  u cze s tn ik ów  n a ra ­
d y  p ro g ra m  d z ia ła ln o ś c i w  środo­
w is k u  w  e js k im  u w zg lę d n ia  m . in . 
ko n ieczność dalsze j w s p ó łp ra c y  ze 
w s z y s tk im i o rg a n iz a c ja m i d z ia ła ją ­
c y m i na w s i o ra z  czy rm ie js zy  n iż  
d o ty chc zas u d z ia ł a k ty w u  T P P R  w  
sp o łecznych  ra d a c h  k lu b ó w  „ R u ­
c h u “  K lu b ó w  R o ln ik a  i  in n y c h  p la ­
c ó w ka ch  k u ltu ra ln o -o ś w ia to w y c h .

Spetkanie dziennikarzy
z sekretarzem KW PZPR

H. Huberem
W C Z O R A J  w  Z a m k u  d z ie n n ik a ­

rz e  — c z ło n k o w ie  K lu b u  P u b lic y ­
stó w  P o l i ty k i  K u ltu r a ln e j S D P  o raz  
d elegac i ś ro d o w is k a  d z ie n n ik a rs k ie ­
go Szczec ina n a I I I  S e jm ik  M iło ­
ś n ik ó w  Z ie m i S zc zec iń sk ie j s p o tk a li 
się z  s e k re ta rze m  K W  P Z P R  w  
S zc zec in ie  H e n ry k ie m  H u b e re m . D y  
sk u to w a n o  o tezach  o k re ś la ją c y c h  
p ro b le m a ty k ę  I I I  S e jm ik u  i  w y ty ­
cza ją cy ch  n o w y  e ta p  p o lity k i k u l­
tu ra ln e j i  społecznego ru c h u  reg io ­

n a ln e g o  w  n as zy m  w o je w ó d z tw ie .

25 lat wrocławskiego
„Słowa Polskiego”

27 S IE R P N IA  1915 R O K U  U K A Z A Ł  S IĘ  p ie rw szy  p o ls k i d z ie n n ik  n a  
D o lnym ' Ś lą s k u  -  zw a ł się „ P io n ie r”  i w y d a w a n o  go w  L e g n ic y  w  n a ­
k ła d z ie  o k . ¿0 tys . e g ze m p la rzy . P o  d w ó ch  m ie siąc ac h  re d a k c ja  p rzen io  
sła  się d o ’ W ro c ła w ia , a 1 lis top a d a  1946 ro k u  gaze ta  zm ie n iła  n azw ę  
n a „S ŁO W O  P O L S K IE ” . N o w y  t y t u ł  za p ro p o n o w a li c zy te ln ic y  w  og ło  
tffionym przez  re d a k c ję  k o n k u rs ie . D z ie n n ik  p is a ł w ó w c zas : „ Z m ia n a  
ty tu łu  je s t je d n y m  jeszcze s y m p to m e m  s ta b iliz a c ji s to su n k ó w  n a  Z ie ­
m iach O d z y s k a n y c h ” . D ziś  „S ło w o  P o ls k ie ” poszczycić s ię  m o że  im ­
ponującym  n a k ła d e m  110 tys ięc y  e g z e m p la rz y  d z ie n n ie , k tó r y  rozcho­
d z i się g łó w n ie  w  s to lic y  w o je w ó d z tw a . „S ło w o ”  znane je s t z w ie lu  
in te re su ją cy ch  in ic ja ty w  d z ie n n ik a rs k ic h , w y d a je  d w a  sta łe  d o d a tk i — 
„S łow o  H a rc e rs k ie ”  i „ U c z y m y  się P o ls k i”  ( le n  o s ta tn i s łu ży  ja k o  po ­
m oc na le k c ja c h  w y c h o w a n ia  o b y w a te ls k ie g o ). O d  1968 r .  n a c ze ln y m  
reda kto re m  p ism a je s t d r  Z b ig n ie w  T e m p s k i.

Z o ka z ji s rebrnego  ju b ile u s z u  w ro c ła w s k ie j g a ze ty  p rz e s ła liś m y  n a  
ręce naszych ko leg ó w  ze „ S ło w a  P o ls k ieg o ”  depeszę g ra tu la c y jn ą , w  
k tó re j n ap is a liśm y m . in . :

„Zespół nasze? g a z e ty  — k tó ra  ró w n ie ż  w  ty m  ro k u  ob ch o d z i sw ó j 
ju b ile usz  2 5-Zer; a — ś w ia d o m y  je s t o lb rz y m i en'» w k ła d u  p ra c y  W asze j 
n aze ty  w  re p o lo n iz a c ie  i w s ze c h s tro n n a  ro z w ó j g o sp o d arc zy i k u l tu ra l­
n y  p rzyw ró co n yc h  P olsce s ło w ia ń s k ic h  i  p o ls k ic h  z ie m , a  szczegó ln ie  
n ie kn e j Z ie m i D o ln o ś lą s k ie j. D la te g o  w  d n iu  W asze go  Ś w ię ta  je s teś ­
m y  razem  z W a m i, ra z e m  z W a m i p rz e ż y w a m y  te  w zru s z a ją c e  ju b ile u ­
szow e c h w ile . S to  la t  d la  ju b ila  t a " ,

Jeszcze w Kr. produkcja

wartości 100 m!n zł

R ts s z y l
„ L u x p o ł”
A N I się  o b e jrz e liś m y  ja k  ru s z y ła  

czo łow a in w e s ty c ja  naszego p rze m y ­
słu  le k k ie g o  — Z a k ła d y  D z ie w ia r -. 
s k ie  „ L u x p o l“  w  S ta rg a rd z ie . #

W  w y k a ń c z a n y m  o b ec n ie  p ięc io ­
k o n d y g n a c y jn y m  b u d y n k u  g łó w n y m  
u ru ch o m io n o  n a  n a jw y ż s z y c h  p ię ­
tra c h  p ro d u k c ję  k o s zu l m ło d z ie żo ­
w y c h  i  m ę s k ic h  z je d w a b iu  i s im p -  
le x u . N o rm a ln ą  p ra c ę  p o d ję ły  w  
p ie rw s zy c h  d n ia c h  w rz e ś n ia  d w a  
w y d z ia ły  —  s zw a ln ia  i  k r o jo w n ia . 
P ra c u je  tu ta j i  u czy  się p o n a d  500 
osób. Z w ra c a  u w a gę  now o cze sn y  
p a r k  m a s zy n o w y  i  d o b re  w a ru n k i  
p ra c y . H a le  p ro d u k c y jn e  są b a rd zo  
ja s n e  i  k l im a ty z o w a n e . W śró d  im ­
p o rto w a n y c h  m a szy n  w y ró ż n ia ją  się  
ja p oń s k ie , n ie m ie c k ie , w ło s k ie  i  
b e lg ijs k ie . S ą to  m a s z y n y  w ie lo ­
czy nnośc iow e i  do szycia . N a  z a k u p  
m a szy n  i  u rz ą d z e ń  w y d a tk o w a n o  tu  
245 m in  z ł.

W a r to  n a d m ie n ić  że w  o kre s ie  
w s tę p n y m  p ro d u k c ja  o p a rta  je s t  o  
k o o p e ra c je  z z a k ła d a m i o d z ieżo w y­
m i „ P o lo “  w  K a lis zu  i „ K o r a l“ w 
M y ś lib o rz u , je j  w a rto ś ć  w y n ie s ie  w 
b r. oko ło  100 m in  z ł. P e łn e  z a k o ń ­
czen ie  b u d o w y  s ta rg a rd zk ie g o  za­
k ła d u  p rze w id z ia n e  je s t  do  1 m a rc a  
1971 r .  (k k )

ZE SPORTU

S U K C E S  P O L S K IC H  Ż E G L A R Z Y  W  
M IS T R Z O S T W A C H  Ś W IA T A  K L A S Y  

„ T E M P E S T ”

N A  R O Z G R Y W A N Y C H  w  fra n c u ­
s k ie j m ie js co w o ś c i Q u ib e ro n  że g la r­
sk ic h  m is trzo s tw ac h  ś w ia ta  w  k la ­
sie „ T e m p e s t”  d o b rze  s p is u ją  s ię  
polscy żeg la rze  — H o lc  i  R u tk o w ­
s k i. W  trze c im  w y śc ig u  z a ję li o n i 
zd e c y d o w a n ie  p ie rw s ze  m ie js c e  
a w a n s u ją c  w  łą czn e j k la s y f ik a c ji  p o  
trzec h  w y śc ig ac h  n a  c z w a rtą  p o zy -

CJp ro w a d z ą  S ta a rt je s , K u p e rs h o e k  
(H o la n d ia )  p rze d  J . i  J . D in y ille  
(U S A ) o ra z  F o s te r, D e a n  (U S A ).

M IS T R Z O S T W A  Ś W IA T A  
W  S IA T K Ó W C E

D R A M A T Y C Z N Y  p o je d y n e k  s to czy
ly  p o lsk ie  s ia tk a rk i ze z n a k o m ity ­
m i re p re z e n ta n tk a m i K R L -D  w  e l i­
m in a c y jn e j g ru p ie  ,,C ” m is trzo s tw  
ś w ia ta  w  B u łg a rii. P o ls k a  d ru ż y n a  
p rze g ra ła  2:3 (15:12 7:15 16:14 13:15 
11:15). N as z zespół w a lc z y ł z n ad ­
zw y c z a jn ą  a m b ic ją . Ś w ie tn ie  sp isy­
w a ły  się zw ła szc za  L eżo ń  i M a ło -  
w id z k a . Po  trzec h  setach b y ło  2:1  
i w  c zw a rte j p a r t ii P o lk i p ro w a d z i­
ły  ju ż  13:7 N ie s te ty . K o re a n k i fa n ­
tas ty czn ie  f in is z o w a ły  i  z a p e w n iły  
sobie aw an s  do f in a łu  w  W an n ie . 
P o lk i w a lc zy ć  b ęd ą je szc ze w  f in a le  
„ B “ .

P O L S C Y  s ia tk a rz e  p rze g ra li w  g ru  
pie „ B “  w  J a m b o lu  2:3 z C zec h o-  
s ło w a k a m i. D o  f in a łu  „ A ”  aw an s o ­
w a l i  C zec h os lo w a cy  i  P o la c y .

S Z E R M IE R K A

W  F IN A L E  d ru ży n o w e g o  tu rn ie ju  
szpadow ego  n a  m is trzo s tw ac h  ś w ia ­
ta W ę g rzy  p o k o n a li P o la k ó w  7:7.

P O L S C Y  szpadziśe i s p ra w ili b a r ­
dzo  p rz y je m n a  n ie sp o d z ian k ę . P o  
n ie z w y k le  za c ię ty c h  b o ja c h  z d o b y li 
w ic e m is trzo s tw o  ś w ia ta  w  tu rn ie ju  
d ru ż y n o w y m . a p rz y  o d ro b in ie  
szczęścia m o g li p o ku s ić  się o  „z ło ­
to“ . D e c y d u ją c y  b ó j z m is tr z a m i 
o lim p i js k im i -  W ę g ra m i za k o ń c z y ł  
się m in im a ln y m  sukcesem  p rz e c iw ­
n ik ó w . O b y d w a  zespo ły  w y g ra ły  p o  
7 p o je d y n k ó w  w  dw óch w y p a d k a c h »  
ja k  to zd arza się w  szpadzie , w a lk i  
p -z v n !osłv  p rze g ra n a  o b y d w u  p a r tn e  
ró w . L ep s zy  b ila n s  t ra f ie ń  m ie li  W g  
g rz y . a ie  ty lk o  61:60. B a rd z o  w y ­
ró w n a n y  b y ł ró w n ie ż  d ru g i mecz» 
w  k tó ry m  o trz e c ie  m ie js ce  w a lc z y ­
ły  S z w a jc a r ia  z N R F . W yeli.m i.now a  
ni p rzez  n aszych  re p re z e n ta n tó w  
S z w a jo a -z y  o k a z a li się le p s i. W y ­
g ra li o n i 7:6.

W c z o ra j n a s tą p iła  u roczystość  
z a m k m e c ia  M S  w  s ze rm ie rc e . O to  
k la s y f ik a c ja  d ru ż y n o w a  te j im p re ­
z y  o „ P u c h a r  N a ro d ó w “ : l )  ZS R R -— 
103 p k t.. 2) W ę g ry  -  55 p k t .. 3) P o l  
ska -  28 p k t.. 4 -5  F ra n c ia  i R u m u ­
n ia  — po 23 p k t . .  6) N R F  -  15 p k t .

J U N IO R K I W IS Ł Y  Z W Y C IĘ Ż Y Ł Y  
M IS T R Z A  W Ł O C H

W  K R A K O W IE  ro zeg ra n o  m ię d z y ­
n a ro d o w e  s p o tk a n ie  k o s z y k ó w k i k o ­
b ie t. w  k tó ry m  ju n io rk i W is ły  po ­
k o n a ły  d ru ż y n ę  A . S. V icenza»  
a k tu a ln e g o  m is trza  W ło ch  w  k o n ­
k u re n c j i  ju n io r e k  — 69:33 (34:18). j
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Nowoczesny
Diogenes

B R U K S E L A . W szys cy  w iedzą, 
że  D iogenes m ie s zk a ł w  beczce. S ta­
r o ż y tn y  p rz y k ła d  je s t  n a d a l a t ra k ­
c y jn y . D u ń c z y k  T a g e  L ilie n s tra n d  
za m ie s zk a ł ró w n ie ż  w  beczce, k o ­
rz y s ta ją c  je d n a k  ze znacznego  ro z ­
w o ju  te c h n ik i, z a in s ta lo w a ł sw o ją  
b e c zk ę  n a ro lk a c h  i  z a p rzą g ł ją  w  
d u żego  psa, a n a s tę p n ie  u d a ł się w  
p o d ró ż  po  E u ro p ie . W  B e lg ii w  m ie j 
sc  o w  ości Fo u rn es pies u g ry z ł w  
p a rk u  d zie ck o. W ład ze  sk a za ły  w ła ­
śc ic ie la  n a  k a rę  g rz y w n y , k tó re j 
je d n a k  n ie  m ożna b y ło  w y e g ze k w o ­
w a ć , b o w ie m  „ la ta ją c y ” D iogenes  
w y je c h a ł ju z  -  B e lg ii. P o s ta n o w io ­
n o , że zostan ie  on a re s z to w a n y  je ś li 
k ie d y k o lw ie k  p o ja w i się zn o w u  na  
te re n ie  tego  k r a ju . W  ty m  ro ku  
L ilie n s tra n d  p rz y je c h a ł p o w tó rn ie  
d o  B e lg ii 1 m u s ia ł z a m ie n ić  beczkę  
n a  areszt.

N A K A Z Y  M O D Y  p rz e n i­
k a ją  g ra n ice  z szybkością  
odrzu tow ca. W  ce n tru m  To ­
k io , ta k  ja k  w  m ias tach  
e u rop e jsk ich , spo tyka  się 
dz iew częta  w  su kn ia ch  do 
z ie m i. Ja po nka  może n aw e t 
ła tw ie j p rz y ją ć  d ług ą  m odę  
—  t ra d y c y jn e  k im on o  też 
z a k ry w a ło  nogi...

(C A F  —  K yodo )

Skandynawskie problemy

l i m p i d ®  l i e  c k ą  
należeć i§ Eifi

IM  B L IŻ S Z Y  je s t te rm in  ro ­
ko w ań  N o rw e g ii z „szó s tką ”  w  
s p ra w ie  p rzys tą p ie n ia  tego k ra ­
ju  do E u ro p e js k ie j W sp ó lno ty  
G ospodarcze j, ty m  s iln ie jsze  są 
g losy o po zyc ji, sp rz e c iw ia ją c e j 
się zrzeszaniu  N o rw e g ii z tą  in ­
teg rac ją . O bse rw a to rzy  p o lity c z ­
n i s tw ie rd z a ją , że rozb ieżności 
na ty m  t le  w ś ród  p a r t i i  k o a li­
c y jn y c h  m ogą d op ro w a dz ić  do 
k ry z y s u  rządowego.

O P O Z Y C J A  p rze c iw  p rz y s tą p ie n iu  
N o rw e g ii do  E W G  o b e jm u je  w ła śc i­
w ie  w s zys tk ie  ten d e n c je  p o lity c zn e  
po za  ko n s e rw a ty s ta m i, k tó rz y  są bez  
w z g lę d n y m i zw o le n n ik a m i W sp ó ln e ­
go R y n k u . R ó w n ie ż  w s zy s tk ie  o rg a ­
n iza c je  m ło d z ie żo w e w y p o w ie d z ia ły  
się p rze c iw  E W G .

P rz e c iw n ic y  E W G  m a ją  n ad z ie ję , 
że W ie lk a  B ry ta n ia  n ie  b ęd z ie  m o­
g ła zaa kc ep to w a ć  w a ru n k ó w , w y s u ­
w a n y c h  p rzez  „szóstkę“  i  z re zy g n u ­
je  z w s tą p ie n ia  do W spólnego R y n ­
k u , a  w ó w c zas  N o rw e g ia  n ie  ub ie­
g a ła b y  się o z rze sze nie  z  zachod­
n io e u ro p e js k ą  in te g ra c ją , w zg lę d ­
n ie , że w a ru n k i,  ja k ie  p o staw i „szó­
s tk a “  N o rw e g ii szczególn ie w  d z ie ­
d z in ie  ro ln ic tw a  i  ry b o łó w s tw a  bę­
d ą n ie  do  p rz y ję c ia  d la  tego k r a ju .  
W a rto  tu  p rzy p o m n ie ć , że rzą d  n o r­
w e s k i s u b w e n c jo n u je  s w o je  ro ln i­
c tw o  w  k w o c ie  © ko ło  700 m in  ko ­
ro n  ro czn ie , a  w  p rz y p a d k u  w s tą ­
p ie n ia  d c E W G  m u s ia łb y  zre zyg n o ­
w a ć z ty c h  s u b w e n c ji, co m ia ło b y  
fa ta ln e  s k u tk i d la  fa rm e ró w  n o rw e ­
s k ic h . W  d z ie d z in ie  ry b o łó w s tw a , 
n a jw ię k s ze g o  w  E u ro p ie  is tn ie ją  o -  
b a w y , że dopuszczen ie  f lo ty  k r a jó w  
E W G  n a  2 0 -k ilo m e tro w y  pas w ó d  te­
ry to r ia ln y c h  N o rw e g ii z ru jn o w a ło b y  
w ie lu  ry b a k ó w  z p ó łn o cn y ch  re g io ­
nó w .

Spośród p a r t i i  k o a lic ji rządzące j 
n a jw ię c e j o p o ró w  p rze c iw  p rzy s tą ­
p ie n iu  do  E W G  w y k a z u je  ce n trow a  
p a r t ia  a g ra r iu s zy , k tó re j p rzyw ó dc ą  
je s t  p re m ie r  B o rte n . S a m  B o rte n  
n ie  w y p o w ia d a  się p rze c iw  E W G . 
choc iaż je g o  s tosunek do te j in te ­
g ra c ji je s t  n e g a ty w n y . Z w o le n n ic y  
E W G  z a rzu c a ją  je d n a k  rz ą d o w i, że 
n ie  p rz y g o to w a ł n a le ży c ie  p ro p o zy­
c j i  n o rw e s k ic h  d la  ro k o w a ń  w  
B ru k s e li , co s tw a rza  w ra ż e n ie  że 
N o rw e g ia  n ie  je s t  za in te res o w an a  
in te g ra c ją .

O b s e rw a to rzy  p o lity c zn i s tw ie rd za  
ją ,  że je ż e li o ka że  się  w  dalszej 
fa z ie  ro k o w a ń  w io s n ą  1971 r ., iż  
E W G  n ie  je s t  s k ło n n a  p rz y ją ć  n o r ­
w e s k ic h  p o stu la tó w  w  s p ra w ie  ro l­
n ic tw a  i  ry b o łó w s tw a , to  ce n trow a  
p a r t ia  a g ra r iu s zy  w y s tą p i z rzą du , 
o tw ie ra ją c  k ry z y s . T o  ta k ty c z n e  po­
su n ię c ie  p o zw o liło b y  n ie w ą tp liw ie

ag ra riu s zo m  zb ić  sp o ry k a p ita ł po­
lity c z n y  w śród  n ie z b y t p rz y c h y ln ie  
u stosunkow anego  do E W G  społe­
czeństw a n o rw esk iego .

N ie  je s t w y k lu c zo n e , że rząd  zde­
c y d u je  się n a p rzep ro w ad zen ie  re ­
fe re n d u m  w  sp ra w ie  p rzys tąp ie n ia
N o rw e g ii do E W G . W pra w d z ie  re­
fe re n d u m  ta k ie  m ia ło b y  c h a ra k te r  
k o n s u lta ty w n y , sądzi się je d n a k , że 
p a rla m e n t n ie  z ig n o ru je  głosu o p in ii 
p u b lic zn e j. Z res ztą  poszczególne
p a r t ie  będą m u s ia ły  się lic zy ć  z 
k o n s e k w e n c ja m i dec yz ji odnośnie  
p rzy s ia p ie r-ia  do E W G  ta k  się bo ­
w ie m  sk ła d a , że zarów n o  w y b o ry  
p a rla m e n ta rn e  ja k  i ew en tu a ln e  pod 
p is an ie  t ra k ta tu  z „szóstką“  zb ie ­
g a ją  się w  1973 r. W  1971 r. w
N o rw e g ii odbędą się jeszcze w y b o ­
ry  sa m o rzą do w e, k tó re  m ogą się 
stać p la tfo rm ą  w y p ow ied z i społe­
czeństw a w  k w e s ti i E W G . (ak )

B a r n a r d  

znów na widowni
L O N D Y N  P A P . P ro f .  C h ris tia n  

B a rn a rd , k tó r y  p ie rw s zy  n a  św ie ­
c i«  d o k o n a ł t ra n s p la n ta c ji serca, 
o p e ro w a ł w  środę w  s zp ita lu  G ro o te  
S c h u u r w  K a p s z ta d z ie  10 -letn ią  
d z ie w c zy n k ę  g rec ką , c ie rp ią c ą  na  
w ro d zo n ą  w a d ę  serca. B y ła  to  ta k  
p o w ażn a w a d a , że le k a rz e  T o ko ­
w a li d z ie w czy n ce  za le d w ie  k i lk a  
m ie sięc y życ ia . O p e ra c ja  t rw a ła  6 i 
p ó ł g o d z in y  i  d o p ie ro  za k i lk a  d n i 
b ęd z ie  w ia d o m o , czy p o w io d ła  się.

S u tle rs  b o ż y s z c z a
sjsrkatyEzriSi generacji

(Korespondencja z Londynu)
a 0  W R Z E Ś N IA  popołuc ła iów  
1 ka  „E v e n in g  S ta n da rd ”  

p rz y n io s ła  w iadom ość o 
śm ie rc i J im i H e n d rixa , p o p u la r 
nego p iose n ka rza -g ita rzys ty . Do 
szp ita la  p rzyw ie z io no  go ju ż  
m artw ego .

Szczegóły te j śm ie rc i w y s z ły  
na ja w  d op ie ro  późn ie j. Jedn i 
tw ie rd z ą , że J im i „p rz e s o lił”  z 
d aw ką  ś ro d kó w  u syp ia jących , 
in n i zaś, że n ig d y  n ie  m y l i ł  się 
ta k i m is trz , k tó ry  znał w szys t­
k ie  a rk a n a  g ita ry  i n a rk o m a n ii. 
K o c h a n k i p iosenkarza, k tó re  na 
le w o  i  p ra w o  udz ie la ją  te raz 
w y w ia d ó w , tw ie rd zą , że b y ł to  
na p ew no  n ieszczęśliw y w y p a ­
dek, bo J im i za bardzo je  ko ­
cha ł, a by  w a ż y ł się z ro b ić  coś 
tak iego. Jeden z jego p rz y ja ­
c ió ł, też p iosenkarz, ośw iadczy ł 
w  te le w iz ji,  że b y ło  to  sam obój 
stw o , a lb o w ie m  J im i czu ł się 
skończony a rtys tyczn ie .

K IM  B Y L  H e n d rix , o kre ś lan y  
przez n a jp o w a żn ie js ze  d z ie n n ik i ja ­
ko  „ id o l m il io n ó w , p ie rw szy p ro ro k  
n a rk o ty c z n e j g en e rac ji? ” . U ro-dził się 
w  1945 ro k u  w  S t. Z jednoczonych , 
b y l synem  M u rz y n a  i  In d ia n k i.  
S zk o łę  rzu c ił d la  g ita ry . G ra ł p rzez  
w ie le  la t  n ik o m u  n ie  zn any , a ż  u -  
słys za ł go w  19G6 ro ku  g ita rzy s ta  
s ły n n y c h  „ A m m a ls ó w ” C h an d le r, 
k tó ry  z ło ży ł m u  b ard zo  k ró tk ą  o fe r  
tę : „B ę d ę  tw o im  m e na żerem . P o je -  
d z ie m y  do  A n g lii i  tam  zrob isz k a ­
r ie rę ” . C h a n d le r  n ie  p o m y lił się. 
R o k  p ó źn ie j c z y te ln ic y  p opularnego  
p is m a „M elo-dv M a k e r”  u zn a li go 
za sw e bożyszcze, d a le j k a r ie ra  p o ­
to czy ła  się ja k  w  h o lly w o o d zk im  f i l  
m ie . H e n d r ix  ko m p o n o w a ł, śp iew a ł, 
g ra ł n a g ita rze , cza ro w a ł sw o im  sze 
ro k im  u śm iec h em , b ia ły m i zęb a m i, 
o g rom ną w ita ln o ś c ią . G dy pod k o ­
n iec s ie rp n ia  p rzy je c h a ł do A n g lii 
n a fe s tiw a l n a w y s p ie  W ig h t, p ra ­
sa u zn a ła  to  za  w y d arze n ie . P o p u ­
la rn y  „ E v e n in g  N e w s ” w  w y d a n iu  
fes tiw a lo w ym i zam ieś c ił jego  podo­

b izn ę  n a  ca łe j p ie rw sze j k o lum nie . 
P o  fe s tiw a lu  w ró c ił do L o n d y n u  i  
z a m ie s zk a ł w  h o te lu  „ S a m a rk a n d » ” 
płacąc za po ko j p ra w ie  43 d o la ry .
I  tu  zm a rł.

M Ó W I 24 -ie tn ia  K ą ty  E tch in g h a m , 
w y c h o w a n k a  szk o ły  k la s z to rn e j, có r  
k a  ponoć bardzo  zac n ej an g ie ls k ie j 
ro d z in y , k tó ra  zn a ła  go od 196G r o ­
k u :  „ G d y  p rz y je c h a ł do A n g lii, pd  
ty lk o  sok i o w ocow e, a le  szy b ko  się 
z m ie n ił. N a  je d n y m  posiedzen iu  
m ó g ł w y p ić  p ó łto re j b u te lk i w h is k y .  
Z a ż y w a ł haszysz, k o k a in ę , a  naw et  
h e ro in ę ” .

O s zczędzim y m a lo w n ic zy c h  szcze­
g ó łó w  'je g o  in ty m n e g o  życ ia , k tó ­
ry c h  w y c h o w a n k a  s ióstr n ie  po- 
szczędziła  re o o rte ro m  b u lw a ro w eg o  
-ty g o dn ik a  „ N e w s  o f th e  W o r ld ” . 
P o d k re ś lm y  ty lk o , b o w ie m  c h a ra k ­
te ry z u je  to  ś rodow isk o , że p a n i K ą ­
ty , k tó ra  w  m ię d zyc zas ie  w y s z ła  
za  m ą ż , za p rz y zw o le n ie m  m ęża; 
„ ro b iła  m iłoś ć”  z H e n d rix e m . A le  
je m u  to  n ię  w y s ta rc za ło , b o w ie m  — 
ia k  re la c jo n u je  K a ły  „ Z w y k ł on s y ­
p iać z cz te rem a p a n ia m i. M ia ł n ie ­
ś lubne d zie c i w  S zw ec ji, w  S t. Z je d  
n o czonych  5 w  N iem cze ch ” .

Ś M IE R Ć  g ita rz y s ty , bez w zg lę  
du  na bezpośrednią  p rzyczynę, 
b y ła  na  pew no s k u tk ie m  p e r­
m anen tnego  n a rk o ty z o w a n ia  
się, co w ś ród  p ie śn ia rzy  m ło ­
d z ieżow ych  je s t tu ta j regu łą . 
P rz y p o m n ijm y , że z a tru ty  n a r ­
k o ty k a m i z m a rł B r ia n  Jones z  
zespo łu  „R o ll in g  Stones” , a D a­
ve  G o ldberg  sko na ł ze s trz y ­
k a w k ą  w  ra m ie n iu . W yko ń czy ło  
się w  ten  sposób d z ie s ią tk i m ło  
d ych  lu d z i, k tó rz y  po p rostu  
m a łp io  n a ś la d o w a li sw o ich  „b o ­
gów ” . Zresztą, co pod k re ś la  p ra  
sa lo nd yń ska , znane są fa k ty , 
że bożyszcza g ita ry  n a k ła n ia li 
m łod ych  lu d z i do zażyw an ia  
n a rk o ty k ó w , p rz y  k tó ry c h  po­
noć g łęb ie j p rzeżyw a  s ię  m u z y - 
kę

A N D R Z E J  B R O N IA R E K  
(In te rp re ss )

k ro n ik  II w o jn y  ś w ia to w e j (0}
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W  P O Ł O W IE  K W IE T N IA  1940 R. O D W O Ł A N O  z p la c ó w k i s tra ży  g ra ­
n ic z n e j w  B abocsy. k p t. H o ry a th a , a  je g o  m ie js c e  z a ją ł s t. s ie rża n t  
Is tv a n  D ietric h ., z p o ch o d zen ia  N ie m ie c . N ie  u k r y w a ł s y m p a t ii do  h i­
tle ro w c ó w , k tó ry c h  b y l g o rą c y m  o rę d o w n ik ie m . W ra z  z n im  p rz y s z ło  
16 n o w y c h  lu d z i, z k tó ry m i t ru d n o  b y ło  się d o gadać . D ie tr ic h  t r z y m a ł  
ic h  o s tro  w  g arści, m e  p o z w a la ją c  n a ż a d n e  k o n ta k ty  z c y w ila m i,  
a co d o p ie ro  ' z  p o d e jrz a n y m i P o la k a m i. Ż o łn ie rz e  b a li się D ie tr lc h a f  
w o le li  n ie  ry z y k o w a ć . O n  sa m , k tó ry  c h e łp ił się, że w k ró tc e  ro zw a l:  
w s z y s tk ic h  P o la k ó w , d o sta ł w  ko ń c u  d o b rą  n au c zk ę . D ie tr ic h  b y l 
o g ro m n y m  p iw o s zem , s p ija ją c  d z ie n n ie  p o  10 i  w ię c e j l i t r ó w  p iw a .  
C zęsto  lu b ił  do  późn yc h  g o d z in  p rz e s ia d y w a ć  w  re s ta u ra c ji u  „ M ira  —  
B a c s i” , k tó ry  n ie  w a ż y ł się w  ty m  cza s ie  z a m y k a ć  w c ześ n ie j lo k a lu .  
W  k w ie tn io w ą  noc . .n ie z n a n i"  oso b n ic y  p o rw a li p ija n e g o  ż a n d a rm a  
i  p o  z a w ie z ie n iu  go  do  p o d m ie js k ie g o  la s k u  w y m ie r z y l i  m u  25 k i jó w .

W  tę  sam ą noc p rz e p ły n ę ły  D ra w ę  d w u k r o tn ie  c z te ry  d u że ło d z ie ; 
p rze w o żą c  na p rz y ja z n y  brzeg  ju g o s ło w ia ń s k i 80 o fic e ró w  l  żo łn ie rz y  
p o ls k ic h . W  te j  g ru p ie  z n a le ź li się m . in . W a le n ty  B e d n a rc z y k , J a n  
P re s z , W a w rz y n ie c  B ra k , J a n  S m o leń  i  J a n  Ł u k a s ze k .

P a d ły  ta k ż e  p ie rw s ze  s trz a ły  w  h is to r ii p rz e rz u tó w  n a d  D ra w ą . T o  
lu d z ie  st. s ie rż . D ie tr ic h a  p ró b o w a li p rze s zk o d z ić  a k c j i  p rz e rz u to w e j.  
W k ró tc e  s trz a ły  te  u c ic h ły , a n ie lic z n i s ługus i D ie tr ic h a  z o s ta li p o w  ą -  
z a n i  i  u ło że n i o p o d a l sw yc h  p o s te ru n k ó w , w ita ją c  w  te j p o z y c ji w scho­
d ząc e  słońce. N ik t  n ie  ro zp o zn a ł sp ra w c ó w , k tó rz y  d z ia ła l i  z  zasko ­
cze n ia . ..............

W  M A J U  1940 R . H IT L E R O W C Y  Z A Ż Ą D A L I,  a b y  W ę g rz y  u k ró c il i  
sw aw o lę  P o la k ó w  na p o g ra n ic zu  w ę g ie rs k o -ju g o s ło w ia ń s k im . Z  n ie ­
z n a n y c h  p rz y c z y n  p rz e s ta ły  d o c ie ra ć  do nas d o k u m e n ty  od  —  w u ja s z -  
k a  N iw iń s k ie g o . F a rk a s  i  S c h w a rz  o s trz e g a li n as , że la d a  d z ie ń  N ie m ­
c y  w y m u s zą  na H o n ue d ac h  a b y  z l ik w id o w a li  n as zą  „s ta m eję " w  Ba­
bocsy. R ó w n a ło  się to  je d n o z n a c z n ie  z  a re s z to w a n ie m  nas w s zy s tk ic h  
i ,  k to  w ie , czy  n ie  o d d a n ie m  w  rę c e  gestapo.

N ie  b y ło  w y jś c ia , trze b a  b y ło  za trz e ć  ś la d y  p o  B ab o cs y , a b y  ew en ­
tu a ln a  d z ia ła ln o ś ć  „ s ta n c ji”  po  je j  ro z s z y fro w a n iu , n ie  za s z k o d z iła  n a ­
s zy m  w ę g ie rs k im  p rz y ja c io ło m ,

Z  p o c z ą tk ie m  cze rw c a o d b y łe m  je szc ze je d n ą  p o d ró ż  do  B u dapes ztu , 
g d z ie  ro z lic z y łe m  się z p o b ra n e j z a l ic z k i  i  z a m e ld o w a łe m  o  l ik w id a ­
c j i  p u n k tu  p rzerzu to w e g o . T a m  o trz y m a łe m  o s ta tn ie  le w e  p as zp o rty  
„b a c s i"  N iw iń s k ie g o , aby w ra z  ze  s zw ag re m  R o m an e m  D o b ie c k im , 
B ro n is ła w e m  ł.y szc zarczy ik ie m , E u g e n iu sze m  Z a le s k im  i  2 d w ie m a  n ie ­
zn a n y m i ju ż  dz iś  s tu d en tam i z W a rs za w y  opuśc ić  nocą B abocsę i  zn a ­
le ź ć  się  n a ju g o s ło w ia ń s k ie j z ie m i. B ez m o ż liw o ś c i p o w ro tu !

W  k la s z to rze  w  P ito m a cy  z ro z u m ia łe m , że sk o ń c zy ł się je d e n  n ie­
z w y k le  c ie k a w y  i  bogaty ro z d z ia ł m e go  ż y c ia . N ie  w ie d z ia łe m  w ó w ­
czas  — ko ń c zy  s w o ją  opow ieść Tad e u sz  P ru s k i  — że  d roga do  P o ls k i 
b ęd z ie  to k  d łu g a  i że u p ły n ie  je szc ze  ty s ią c e  d n i za n im  z n ó w  stanę  
n a  o jc z y s te j z ie m i.

M J R  R E Z . T A D E U S Z  P R U S K I M IE S Z K A  O D  K IL K U N A S T U  L A T  w  
B ie ts k u -B ia le j, z a ży w a ją c  zas łu żo n eg o  w y p o c z y n k u  po  la ta c h  w o je n ­
n e j tu ła c z k i. K ie d y  w s p om in a  jedn.a.k d z ie je  s e n s a c y jn e j o p e ra c ji pod  
k r y p to n im e m  „ D R A W A  7900” , podczas k tó re j p rzeirzueono p rze z  B a ­
bocsę, B a je  i  B arc s <vk. 7 G00 o fic e ró w , żo łn ie rz y  i  c z ło n k ó w  ic h  ro d z in  
n a  s tro n ę  ju g o s ło w ia ń s k ą , głos d rg a  m u  z le k k a , a stzare, s ta lo w e  oczy  
za c h o d zą  c ie n k ą  p o św iatą  m g ły . M o że  to  u czuc ie  ż a lu  z a  la ta m i w a l­
k i ,  p o la m i b ite w , gdzie n ie  szc zęd z ił a n i k r w i ,  a n i też  żo łn ie rs k ie g o  
p otu .

Jego d ro g a  do  P o ls k i w io d ła  p rze z  J u g o s ła w ię  i  T u rc ję , a  d a le j 
p rzez  L ib a n  i u d z ia ł w  b itw ie  pod M o n te  C assino , gdzie  Kosta je  ra n ­
n y , a  za  męstavo n a  polu w a łk i o d za a e u o n y  K rz y ż e m  V i r tu t i  M i l i t a r i  
V  k l .  O d zn a n zo n y  zos ta je  ró w n ie ż  K rz y ż e m  W a le c z n y c h , K rz y ż e m  M o n ­
te  C assino i  S re b rn y m  K rz y ż e m  Z a s łu g i tz M ie c z a m i.

T ad e u sz  Prus-ki m a  ju ż  G7 la t ,  a le  ty c h  la t  n ie  zn ać  po jego  w y p ro ­
s to w a n e j i  s m u k łe j sy lw etce . I  choć serce b i je  ju ż  w o ln ie j,  s te ra n e  la ­
ta m i w a lk i  i p ra c y , m jr  P ru s k i n ie  k a p itu lu je . N ie  z n a  ta k ie g o  p o ję ­
c ia  czy o k re ś le n ia , za-wstze m u  b y ło  obce .

A U T O M A T  sprzedający  
sześć g łó w n y c h  ty tu łó w  ga­
zet szw a jca rsk ich  w  języku  
n ie m ie c k im  i  fra n c u s k im  za 
in s ta lo w a n o  na  dw orcu  
g łó w n y m  w  Z u ry c h u . Po 
raz  p ie rw s z y  a u to m a ty  ta ­
k ie  za ins ta lo w a no  w e  F ra n ­
c ji.

(C A F  —  R in g ie r)

W a k a c je  
z Isasicm Martinem

U R S U L A  A N D R E S S  uczy się  
ję zyka  rum uńsk iego , pon iew aż 
w k ró tc e  je dz ie  do B uka resztu , 
gdzie  rozpoczyna n akręca n ie  
zd jęć  do f i lm u  „M a łż o n k o w ie  
z ro k u  d rug iego ” . J e j p a r tn e ­
re m  je s t Je an -P au l B e lm ondo, 
a f i lm  reżyse ru je  in n y  Jean - 
P au l : Rappenau. A nd ress  i B e l­
m o n do  w sp ó ln ie  sp ęd z ili w a ka ­
c je  w  P a lm  S p ring s  w  K a l i fo r ­
n i i  w  w i l l i  Deana M a rtin a .

i

T A J F U N  N A D  S A C H A L IN E M

♦  J a k  p o d a je  ag e n c ja  T A S S  
SaehalLn zosta ł n aw ied zo n y  
przez  ta jfu n , k tó ry  t rw a ł czte­
r y  doby. G w a łto w n e  i  p o ry w i­
ste w ia t ry , k tó ry c h  szybkość  
do ch o d z iła  do 40 m e tró w  na  
sekundę o raz  u le w n e  deszcze 
u szk o d z iły  w ie le  lin i i te le k o ­
m u n ik a c y jn y c h . l in i i  w y s o k ie ­
go n ap ię c ia  o ra z  l in i i  ko le jo ­
w y c h  i d róg  sam ochodow ych . 
U szk o dzo n e zo s ta ły  d o m y  
m ie szk a ln e  i  o b ie k ty  p rze m y ­
s ło w e. W  k i lk u  m ie js ca ch  n a ­
s tą p iły  pow odzie .

J . Ż U K Ó W  Z A K O Ń C Z Y Ł  
W IZ Y T Ę  W  B O N N

♦  P e łn o m o c n ik  R a d y  N a j­
w y żs ze j Z S R R  d 's  s tosunków  
p a rla m e n ta rn y c h  J u r i j  Z u k ó w , 
k tó ry  p rze b y w a  obecn ie  z w i­
z y tą  w  N R F . za k o ń c zy ł w  
c zw a rte k  sw ó j p o byt w  B onn. 
W  ty m  d n iu  o d w ie d z ił on B un  
des ra t (d ru ga izb a  p a rla m e n ­
tu  zac h o d n io n iem ie ck ie g o ) in ­
fo rm u ją c  się o t ry b ie  p ra c y  i 
dzia ła lno ś c i izb y . W  p ią te k  
J . Z u k ó w  u d a je  się do D o rt ­
m u n d u . a n as tępn ie  do  H a m ­
b u rg a.

O G R A N IC Z E N IE  D O S T A W  
E N E R G II E L E K T R Y C Z N E ,!  W E  
W S C H O D N IC H  R E J O N A C H  
U S A

♦  Ju ż  d ru g i d z ie ń  w  w ie lu  
w schodn ich  i środ k o w yc h  re jo  
nach S ta n ó w  Z je dn o c zo ny ch  na 
s tę pu ją  p rz e rw y  w  dostaw ach  
en e rg ii e le k try c z n e j. W  re jo ­
n ie  W aszy n g to n u  p o w sta ła  za­
to ry  na w ie lu  a r te r ia c h  k o m u ­
n ik a c y jn y c h  w s k u te k  za h a m o ­
w a ń  w  s y g n a liz a c ji św ie tln e j. 
Z a rz ą d y  e le k tro w n i a p e lu ją  do  
m ie szk ań c ó w  o zre d u k o w an ie  
do m in im u m  zu życ ia  p rądu  i 
z a p o w ia d a ia  dalsze okresow e  
p rz e rw y  w  jego  dostaw ach.

J a k o  p rzy c zy n ę  obecnych  
tru d no ś c i p o d a je  się n :e z w y k ła  
ja k  n a tę p o rę  ro k u  fa lę  upa­
łó w  i zw ią za n e  z ty m  nieocze  
k iw a n ie  w y s o k ie  zu ż y w a n ie  
p rąd u  p rzez  u rzą d ze n ia  k l im a ­
ty za c y jn e .
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O rg a n iz a to r  p ro d u k c ji n a  p lan fiesty klient będzie pasen

Na tropach rezerw
S PE C JA LN O ŚĆ  O R G A N IZ A T O R A  P R O D U K C J I, N A  D O B R Ą  

SPR AW Ę, W  N A S Z Y M  P R Z E M Y Ś L E  N IE  IS T N IE J E , O W S ZE M , 
M A M Y  T U I  Ó W D Z IE  Z D O L N Y C H  L U D Z I, B A R D Z IE J  IM P R O  
W IZ A T O IiÓ W  N IŻ  O R G A N IZ A T O R Ó W , P A R A J Ą C Y C H  S IĘ  
T Y M I SPRAW A M I  N A  Z A S A D Z IE  H O B B Y , L E C Z  N IE  Z A ­
W O DO W O . T Y M C Z A S E M  W  IN N Y C H  K R A J A C H  O R O Z W I­
N IĘ T E J  G O SP O D A R C E  B E Z  S O L ID N E G O  P R Z Y G O T O W A ­
N IA  N A U K O W E G O  N IE  M O Ż N A  N A W E T  M A R Z Y C  O S P E Ł­
N IA N IU  T A K IE J  R O L I.

R O ZW O JO W I i  p op u la rno śc i 
s łużb  o rg an iza to rsk ich  w  naszej 
gospodarce n ie  s p rz y ja ł zresztą 
k lim a t  ekstensyw nych  m etod  
p racy . O rg an iza to r p ro d u k c ji —  
d z iw il i  się n ie k tó rz y  k ie ro w n ic y  
p rze ds ię b io rs tw  — a po cóż nam  
ta k i?  D a jc ie  now e  m aszyny i  u - 
rządzer.ia, p ow iększc ie  fun d usz  
p łac, a  sam i sobie  ja koś  p ora ­
dzim y...

B y ło  to  zresztą n ie  t y lk o  m odne, 
ale  I . w ygodne . W  ra s ie  n iepow odzeń  
n ia  ła tw o  było  w y b ro n ić  się n ie do  
s ta tk ie m  środków  n a  in w e s ty c je , 
n ienow oczesnym  s ta ne m  te c h n ik i, 
b ra k ie m  ka d r, b iu ro k ra c ją  itp .

Tym czasem  p ra k ty k a  d o w io ­
d ła  potrzeby ta k ie j spec ja lnośc i.
W ysta rczy ło  ty lk o  p o rów nać n a ­
sze d ro g i postępu w  p ro d u k c ji 
i  techn ice  z in n y m i ro z w in ię ty ­
m i gospodarczo k ra ja m i. Ś red­
n io  c y k l w p ro w a dze n ia  do p ro ­
d u k c ji now ych  k o n s tru k c ji czy 
w y **b ó w  trw a ł u  nas od  3 do 
5 la t, gdy w  ty m  czasie nasi

T E A T R  D R A M A T Y C Z N Y  
w  W arszaw ie  w y s tą p ił z 
p re m ie rą  dw óch  je d n o a k tó ­
w e k  P in te ra : „K o c h a n e k ”  i  
„ L e k k i b ó l”  w  re ż y s e rii Ja ­
na B ra tko w sk ie g o . W  obu  
g ra  Ign a cy  G ogo lew ski. W  
p ie rw sze j z n ic h  je s t m ło ­
d ym , p e łn y m  w ita ln y c h  s ił 
mężczyzną, w  d ru g ie j —  du  
żo starszym , a m iłość  n ie  
je s t ju ż  w  jego  życ iu  n a j­
w ażn ie jszą  spraw ą. W  po­
zos ta łych  ro la c h : M a łg o rza ­
ta  N ie m irs k a  i  Z o fia  R y -  
siówna.

Na z d ję c iu : Ig n a cy  G o­
g o le w s k i i  M a łg o rza ta  N ie ­
m irs k a  w  „K o c h a n k u ” .

(C A F  —  U rba ne k )

Georga Monstaki 
w ic-Sl filmowej

C E O R G E  M O N S T A K I, z n a n y  f ra n -  
|« ru sk i śp ie w a k  o trz y m a ł pa-opozycję 
‘ «objęcia g łó w n e j ro li w  f i lm ie  pt. 
I * , l t e ,  m lssa es t” , k tó r y  je s t  d e b iu -  
ttem  re żys ers k im  G iam carlo  S a n tia -  

(¡go, M on.sia.ki p rz y ją ł p ro p o zy c ję , ale 
'śnie z a m ie rza  p o rzu c ić  e s tra d y , w  
Im  ego p la na ch  r.a przyszłość p ioseri- 
;§ca z a jm u je  zd ec yd o w a n ie  p ie rw sze  
^wniejsee.

Oszczędzać -  in znaczy dobrze gospodarować

Dziś w  SKO- 
juftro w  PKO

C O  ROKU w październiku, jak Pol-1 
ska długa i szeroka, zobaczyć można 
transparenty z napisem ,,OSZCZĘDZAĆ 
-  TO ZNACZY DOBRZE G OSPODARO­
W A Ć ". Hasło la  dotyczy nie tylko do­
rosłych, a le  również dzieci i młodzież. 
W  tym wypadku ma ono nawet głąb; 
szą wymowę, bo chodzi o przyswojenie 
młodemu pokoleniu nawyku rozsądnego 
gospodarowania. Na ra *ie  tymi niedu­
żymi sumami, którymi niema! każde 
dziecko dysponuje, a w przyszłości — 
swymi zarobkami.

Dziecko przyuczone do oszczędzania 
będzie także szanowało swoja, odzież 
czy ławkę szkolną, a w przyszłości wy­
rośnie z niego pracownik, troszczący się 
o wspólne dobro.

Nieliczni • przeciwnicy Idei Szkolnych 
Kas Oszczędności rozumują niesłusznie 
twierdząc, że dziecko odkłada nie swo­
je , lecz radzicie! s-kie pieniądze. Nie 
chcą przyjąć do wiadomości, że celem 
SKO nie jest kultywowanie w dzieciach 
chęci zbierania pieniędzy dła samej 
przyjemności ich posiadania, lecz wy­
chowanie człowieka myślącego katego­
riami ekonomicznymi. N ie o wychowa-

ie armii Horpagonów idz;ie, lecz o spo 
leczeństwo umiejące sensownie gospoda

N a całym świeoie, zarówno w kra­
jach kapitalistycznych jak i socjalistycz­
nych, nauko oszczędzania weszła do 
szkolnych programów. I u nas prowa­
dzona od dawna na terenie szkół dzia­
łalność Szkolnych Kas Oszczędności w 
pełni zdobyła uznanie nauczycieli, 
władz szkolnych, rodziców, a także sa­
mej młodzieży.

Październik jest miesiącem szczegól­
nie nasilonej propagandy idei oszczę­
dzania. Uprzytomniamy całemu społe­
czeństwu cele i korzyści gospodarnego 
obchodzenia się z zarobkami.

W iele atrakcji czeka też na uczniów: 
wieczornice, gawędy, wycieczki do lo­
kalnych oddziałów PKO. Do wyobraźni 
najmłodszych trafia topienie „rozrzut- 
ka", palenie kukły ,,marnotrawcy", po­
chód Oszczędnego ,,żaczka” itp'. W  Po­
znaniu w jednej ze szkół każdy pierw­
szoklasista -  wraz z podręcznikami — 
otrzymuje własną książeczkę oszczędno­
ściową SKO. W  wielu miastach wręcza 
się pierwszoklasistom książeczki SKO z 
5-jsłojowymi wkładami. (St. O.)

W s z y  s i le ®  « l i a  d z i e c i
Z A W S Z E  m ó ­

w iło  s ię  o Szcze­
c in ie  ja k o  o m ie  
ście m łodz ieży. 
N a jm ło d s i szcze­
c in ia n ie  b y li też 
p rze dm io te m  
szczególnej tro s k i 
re d a k c ji ,.K u r ie ­
ra ” . D la  d z iec i i 
z  m yś lą  o n ic h  
o rg a n iz o w a liś m y  
d z ie s ią tk i k o n k u r  
sów  i  i m p r e z  
(„Z b ie ra m y  m a­
k u la tu rę ” , „B a ­

w im y  się z  „K u r ie re m ” , lic z n e  
Ik o n k u rs y  rysu n ko w e  itd .) . N a j-  
an łodszym  naszym  C z y te ln ik o m  
¿pośw ięca liśm y także  o dd z ie ln ie  
la m y  gazety w  postac i s ta łych  
«dodatków ta k ic h , ja k :  „M a ły  
K u r ie r e k ” , „K u r ie r  H a rc e rs k i”  i 
a ika zu ją cy  s ię  obecnie  „H a rc e r ­
s k i  T ro p ” .

C a łym , p e łn y m  życz liw ośc i 
isercem  naszych C z y te ln ik ó w  
z w ra c a liś m y  się  do dz iec i, gdy 
p o trz e b o w a ły  one szczególnej 
ś ro s k i, pom ocy i o p ie k i s ta r -  
aszych. T a k  b y ło  szczególn ie  pod 
«zas  p am ię tn ych  m ro z ó w  la t  
3956/57. S k u tk i z im na  i  sza le ją ­
c e j  g ry p y  o d c z u w a liś m y  w te d y

m ocno  wszyscy, a n a jb a rd z ie j 
d o tk liw ie  w ła ś n ie  dzieci. S zyb ­
ka  pom oc le ka rska  decydow a ła  
o z d ro w iu  se tek m a ły c h  p ąc jen  
tów . D z ię k i naszej a k c ji „S a m o ­
chody d la  p e d ia tró w ”  z a k ła d y  
p ra c y  Szczecina d o s ta rczy ły  s łu ż  
b ie  zd ro w ia  k ilk a d z ie s ią t p o ja z ­
dów . S zczecińsk ich  k ie ro w c ó w  
n ie  z a b ra k ło  ró w n ie ż  z im ą  1959 
ro k u , g dy  w ie lk a  a w a r ia  sp a ra -

Hasze inicjatywy
l iż o w a ła  k o m u n ik a c ję  tra m w a ­
jo w ą . N a  apel „K u r ie ra ”  k ie ­
ro w c y  sam ochodów  s łu żbo w ych , 
p ry w a tn y c h  i  szczecińscy ta k ­
só w ka rze  b ez in te resow n ie  w o ­
z i l i  dz iec i do szko ły  i dom u.

„M a ły  podarek , dużo radośc i”  
to  hasło  w ie lk ie j d o roczn e j a k ­
c j i  z b ió rk i św ią teczn ych  i  no ­
w o ro cznych  p o d a rk ó w  d la  d z ie ­
c i n a jb ie d n ie jszych  i s ie ro t z 
D o m ó w  Dziecka . O d w ie lu  la t  
C z y te ln ic y  „K u r ie ra ”  przynoszą  
p rzed  G w ia z d k ą  do nasze j re ­
d a k c ji tys ią ce  w a rto ś c io w y c h  po

d a rk ó w  i  u p o m in k ó w  d la  na j -  
m łodszych.

Dziecięcy, radosny uśm iech  
je s t n a jp ię kn ie jszą  nagrodą  d la  
re d a k c ji i je j C z y te ln ik ó w .

I  w reszcie w ie lk ie  w yd a rze ­
n ie  1959: C z y te ln ic y  „K u r ie ra ”  
b u d u ją  p ierw szą  szczecińską 
szko łę  Tys iąclecia . A p e l re d a k ­
c j i  o p rzekazyw an ie  n a  rzecz' 
szko ły  p ien iędzy, m a te r ia łó w  i 
urządzeń, d e k la ro w a n ie  społecz- 

»n e j p racy  p rz y  b ud ow ie  sp o tk a ł 
s ię  z szerok im  o dd źw ię k ie m  
w śród  całego społeczeństwa. Już  

j w  p ie rw szym  d n iu  w a rto ść  zg ło  
szone j przez za k ład y , in s ty tu c je ,

■ o rgan izac je  i  in d y w id u a ln y c h  
m ieszkańców  pom ocy osiągnęła 
sum ę 100 tys. z ł. M a ły  s tru m y k  
życz liw ośc i na  rzecz b ud ow y  
szko ły  p rze rod z ił s ię  w  w ie lk ą  
rzekę  o fia rnośc i —  p is a ł w te ­
d y  „K u r ie r ” .

K am ień  w ę g ie ln y  pod  b u d y ­
n e k  szko ły  Tys ią c le c ia  p rz y  u l. 
W itk ie w ic z a  p o ło żo ny  zosta ł w  
roczn icę  w y z w o le n ia  Szczecina 
26 k w ie tn ia  1959 r. O d 1960 r. 
s łu ży  ona dobrze  d z iec iom  Po­
godna będąc t rw a ły m  p o m n i­
k ie m  o fia rnośc i i  społecznej po­
s ta w y  C zy te ln ikó w  „K u r ie ra ” .

(Kaz.)

k o n k u re n c i u m ie li u po rać  się z 
ty m i s p ra w a m i w  c iągu k i lk u ­
nastu , a  czasem i  k i lk u  m iesięcy.
P odobn ie  b y ło  z w y k o rz y s ta ­
n ie m  m aszyn  i  u rządzeń  w y ­
tw ó rczych .

W szechpanu jąey m it,  że w y ­
s ta rczy  w ię c e j nowoczesnych 
m aszyn, narzędz i i  p ien iędzy, a 
reszta  z ro b i s ię  sama, p rz y n ió s ł 
je d n a k  n iem a łe  szkody.

N IE  o d k ry w a m y  A m e r y k i s tw ie r ­
d za ją c , że b lis k o  2/3 p rz y ro s tu  do ­
chodu  naro d o w e g o  w  k ra ja c h  w y ­
soko ro a w tn ię ty ć h  osiąga się  d z ię k i 
po stęp o w i te c h n ic zn o -o rg a n iza c y jn e ­
m u . A ie  ja k o ś  n ie  sp ieszno n a m  z  
w y c ią g a n ie m  z tego  fa k tu  w ła ś c i­
w y c h  w n io s k ó w . W  d a ls zy m  ciągu  
z  now oczesną o rg a n iza c ją  p rac y  je  
ste.śm y n a  b a k ie r  w  w iększośc i n a ­
szy ch  p rzed s ię b io rs tw .

T ru d n o  się zresztą  te m u  d z iw ić . 
L a ta  n ie w ła śc iw eg o  t ra k to w a n ia  n au  
k o w e j- o rg a n iz a c ji p ra c y  w  p rzeds ię­
b io rs tw a c h  p ro c e n tu ją  obecn ie  na 
naszą n ie ko rzy ść . C óż z tego, że po­
s iad a m y z d o ln y c h  i u ta le n to w a n y c h  
in ż y n ie ró w  i te c h n ik ó w , m a jstrów 1 
i  rze m ie ś ln ik ó w , g d y  w  p ra k ty c e  
w y k o rz y s ta n ie  ich  w ie d z y  i doś­
w ia d c ze n ia  je s t n iedosta teczne , bo 
s z w a n k u je  o rg a n iza c ja .

Jest te ż  i d ru g a  s tro n a  m e da lu . 
C zęsto zn a k o m ic i fa c h o w c y  w  ró ż ­
n y c h  d z ie dz in ac h  te c h n ik i słabo  sic 
o r ie n tu ją  w  za k re s ie  now oczesnej 
o rg a n iz a c ji. S.kądże zre sztą  m ogło  
b y ć  in a c ze j, sk oro  w  czasie, gdy  
zd o b y w a li w ie d zę  fac h o w ą , n ie  m y ­
ś la n o  o p rzy g o to w a n iu  ic h  w  ty m  
zak re s ie .

I  T U  d och od z im y do  sedna 
sp raw y. K a d ry  o rg an iza to ró w  
p ro d u k c ji m uszą b yć  w y k s z ta ł­
cone p rzez nasze s z k o ln ic tw o  
wyższe i  średnie . Dotychczas 
wyższe u cze ln ie  w y k s z ta łc iły  n ie  
spe łna  5 tys. s p e c ja lis tó w  z tego 
zakresu. S z k o ln ic tw o  średn ie  — 
a n i jednego, z  te j p ro s te j p rz y ­
czyny, że n ie  m a m y  szkó l o te­
go ro d za ju  p ro fi lu .

Tym czasem  —  zdan iem  fa ­
ch ow có w  —  po trzeba  n am  bę­
dzie  b lis k o  50 tys ię cy  o rg an iza ­
to ró w  p ro d u k c ji.  W  k a żd ym  
p rze ds ię b io rs tw ie  liczą cym  1 500 
osób p o w in n o  s ię  z a tru d n ia ć  3 
p ra c o w n ik ó w  w  s łużbach  o rga­
n iza to rsk ich .

R ea lizac ja  tak ieg o  p ro g ra m u  
n ie  w y d a je  się m o ż liw a  w  n a j­
b liższym  p ięc io le c iu . P rzyg o to ­
w a n ie  in ż y n ie ró w -o rg a n iz a to ró w  
to  proces d łu g o trw a ły  i  kosz­
to w n y . P odobn ie  je s t z te c h n i­
k a m i te j specja lności.- Co w ięc 
na leży czyn ić , by ja k  n a js k u te ­
c z n ie j w y p e łn ić  sz k o d liw ą  lukę?

P R Z E D E  W S Z Y S T K IM  w y k o ­
rzys tać  do m a k s im u m  is tn ie jącą  
ju ż  ka d rę  k w a lif ik o w a n y c h  spe­
c ja lis tó w , g łó w n ie  d la  p ra k ty ­
cznych, codz iennych  po trzeb  
p rzem ysłu . Z d a rz a ją  się, n ieste ­
ty , w y p a d k i, że fach o w cy  c i za­
t ru d n ie n i są p rz y  pracach  .. n ie

m a ją cych  n ic  wspólnego  z  za­
w odem . k tó ry  zd ob y li.

W a żn a  ro la  p rzy p a d n ie  o rg an iza ło  
ro m  p ro d u k c ji w p rzy g o to w a n iu  
k a d r  te c h n ik ó w  o rg a n iza c ji. K e k ru -  
to w ać  się on i będą spośród abso l­
w e n tó w  śred n ic h  szkó l te j s p e c ja l­
ności i personelu  techn icznego , ju ż  
•za trudnionego w p rzed s ię b io rstw a ch , 
a  do ks zta łc a ją ce g o  się w  ty m  k ie ­
ru n k u .

R ó w n ie ż  k o m is je  z a k ła d o w e  o tr/.y  
m a ły  za lec en ie  w łą c ze n ia  do sw ych  
prac p ro b lem ów  z zak re su  u s p ra w ­
n ia n ia  o rg a n iza c ji za rząd zan ia  przed  
sięb io rs tw em . M a ją  one opracow ać  
p ro p o zy c je  odp ow ied n ic h  zm ia n  w  
tv m  zakresie  i p rze d s ta w ie n ia  ich  
k ie ro w n ic tw o m  z jednoczeń .

W  T E N  SPOSÓB szczupłe k a ­
d ry  o rg an iza to ró w  p ro d u k c ji z y ­
ska ły  w  sw e j p racy s ilnego 
s p r/.vm ie r:’ cńca. Będzie  to  m ia ło  
decydu jące  znaczenie  d la  now o ­
czesnej o rg an iza c ji w y tw a rz a n ia  
w  naszej gospodarce.

JE R Z Y  S O K O Ł O W S K I

Problemy Czarneqo Lądu

IM BËJBEZI
Ż e g l a r z e  p o r t u g a l s c y ,

k tó rz y  500 la t  te m u  „ o d k ry li”  
Z a m iie z i, n a z w a li j ą  „ rz e k ą  na  
d z ie i” , sp o d z ie w a ją c  s ię  zapew  
n e , że gdy p o p ły n ą  d a le j, d o ­
t rą  do  se rc a  ta je m n ic zeg o  k o n ­
ty n e n tu . D z is ia j ta  c z w a rta  co 
do  d ługośc i rz e k a  A f r y k i  od ­
d z ie la  n a  zn ac zn e j d ługości 
k r a je  n ie po d le g łe  n a  pó łnocy  
od rzą dzonego  p rze z  b ia łą  
m n ie jszo ś ć p o łu d n ia .

W  R O K U  1968 P o rtu g a lia  i Re 
p u b lik a  P o łu d n io w e j A f r y k i  za­
w a r ły  u k ła d  w  s p ra w ie  budo ­
w y  w  od leg łośc i 500 k m  od u j ­
ścia Zam bezi do  Oceanu In d y j­
skiego w ie lk ie j ta m y  w  C abo ra - 
Bassa na te ry to r iu m  M o za m b i­
k u  i n a jw ię k s z e j na ko n ty n e n ­
c ie  s iło w n i (18 m in  kW h ). M ia ­
ła b y  ona dostarczać e n e rg ii elelc 
try c z n e j M o za m b iko w i, R o dez ji 
i R P A . Do u d z ia łu  w  in w e s ty c ji 
za pros iła  P o r tu g a lia  W łoch y , 
Szwecję, F ra n c ję  i N R F .

L iz b o n a  i P re to r ia  w ią ż ą  z  ty m i  
p la n a m i p ro je k t  ro z w o ju  a f ry k a ń ­
sk iego  „ Z a g łę b ia  R u łir y ” , to  Jest 
e k s p lo a ta c ji o d k ry ty c h  n ie da w n o  
n a ty m  obszarze o b fity c h  p o k ła d ó w  
w ę g la , że laza , ty ta n u , m a n g a n u , n ik  
lu  i ch ro m u .

Z A IN T E R E S O W A N IE  obu ty c h  
s to lic  zaporą  w  C abora-Bassa po 
d y k to w a ły  ró w n ie ż  w zg lę dy  po­
lity c z n e j n a tu ry . D z ię k i sp ię trzę  

* i iu  w ód  Zam bezi przez p ro je k to  
w a ną  tam ę  m ożna będzie  użyź­
n ić  o ko ło  800 000 ha  z ie m i, co 
w e d le  rzeczoznaw ców  w  L iz b o ­
n ie  p o z w o li p ow iększyć  p ięc io ­
k ro tn ie  liczb ę  osad n ików  p o r tu ­
g a lsk ich  w  M o za m b iku  —  do ok. 
m ilio n a  (obecn ie  ludność  M o ­
za m b iku  sk ła da  s ię  z 7 m in  
A fry k a n ó w , 70 tys. b ia ły c h  i  50

Dzień jak co dzień

Brzydkie wyrazy
P O D O B N O  Ż A D E N  J Ę Z Y K  N IE  N A D A J E  s i ę  T A K  do  w y ra ż a n ia

za w iły c h  s p ra w  m iłoś c i ja k  ję z y k  fra n c u s k i. P o  ro s y js k u  m ożna  
ni-ep o ro io u ju w in ie , n ie p rz e tłu m a c z a ln ie  i  n ie dościg le  k lą ć . A  po p o l­
sk u ?  — M a m y  i  m y  s w o je  szc zy ty  n ie  zd o b yte :

„P o d d a n o  k ry ty c e  t a k ty k ę  d y re k ty w n e g o  l im ito w a n ia  w s k a ź n ik ó w , 
rz u tu ją c a  n a s top ień  p o k ry c ia  p o trzeb  te re n o w y c h ” .

j a k  to w s p a n ia le  b rz m i!  — b o jo w o , re w o lu c y jn ie , ta je m n ic zo , a 
p rz y  ty m  godnie  i s łużbow o. T a k ie  zd an ie  rzu co n e  z t ry b u n y , w y -  
ło żone  to s p ra w o zd a n iu  czy re fe ra c ie  n o k a u tu je  n ie  ty lk o  p rze c iw ­
n ik ó w . O d rzu c a  na d a le k i dys ta n s  w s zys tk ic h  n ie w ta je m n ic z o n y c h , 
na p ró żn o  zachodzących  w  g ło w ę , co  leż  t o  m oże znac zyć . N ie ­
lic z n i w ta je m n ic z e n i w ie d zą , że n ie  znaczy n ic  a lb o  p ra w ie  n ic . .

U b ra ć  ta k ie  n ic  lu b  p ra w ie  n ic  w  g ra n ito w y  w y s tró j je s t  sztuką , 
k tó re j m ożna się n au c zyć . Z w ła szc za , że je s t to  u m ie ję tn o ś ć  w ie lc e  
kusząca, bo d a je  z łu d zen ie  o s iąg n ię c ia  w y ższe g o  s to p n ia  w ta je m ­
n ic ze n ia , a teg o  k tó ż  nie. lub i?

W ię c  p o m a łu  n a w e t o p o rn i za c zy n a ją  zam ias t móredć — w y p o ­
w ia d a ć  się, zam ias t z w y c z a jn ie  czegoś chc ieć  — s k ła d a ją  p o stu la ty , 
z m ie rz a ją c e  w  ró żn y c h  d z iu m y ch  k ie ru n k a c h , zam ias t coś po  p ro ­
stu ro b ić  — p rz y s tę p u ją  d o  k o m p le k s o w e j d z ia ła ln o ś c i w  ra m a c h  
a k c j i .  A p o te m ...

W y s ta rc z y  u p ija ją c y  się d o zo rca  i św ię ta  p rz e c iw k o  n ie m u  zm o ­
w a  lo k a to ró w . L o k a to rz y  o w i. p ro śc i lu d z ie , k tó ry c h  po lszczyznę do  
n ie d a w n a  je szcze ro zu m ia ła  n a w e t n ie do ro s la  d z ia tw a  szk o ln a , te ra z  
s ty liz u ją  s u p le m e n t do  A D M -u , w  k tó ry m  donoszą, że:
„ w y s u n ę li szereg  po stu la tó w , zm ie rz a ją c y c h  w  k ie ru n k u  p e rs p e k ty ­
w ic zn eg o  sp o w o d o w a n ia  d e c y d u ją c e j z m ia n y  p e rs o n a ln e j n a e tacie  
gospodarza b lo k u ” .

B ard zo  to  za ra ź liw e . K S A N T Y P A

tys . A z ja tó w ). U rz e c z y w is tn ie n ie  
p ro je k tu  n o w e j za po ry  na  Z a m ­
bezi zm ie n iło b y  w ięc w  sposób 
d ra m a tyczn y  u k ła d  s il m iędzy 
lu dn o śc ią  ro d z im ą  i je j  b ia ły m i 
c ie m ię życ ie ła n ii. o pó źn ia jąc  w y ­
zw o le n ie  m ilio n ó w  lu d z i 'z  p ę t 
k o lo n ia liz m u  i  w ła d z y  b ia ły c h  
ras is tów .

D la tego  zapow iedź b u d o w y  za 
p o ry , k tó rą  w  in n y c h  w a ru n ­
kach  i  pe rspe k tyw ach  ro z w o jo ­
w ych  sąsiadu jące  k ra je  m o g łyby  
p o w ita ć  ja k o  cenny w k ła d  w  go 
spodarkę  narodow ą, w zb u d z iła  
ta m  p ow ażny n ie p o kó j. N a j­
o s trze j za reagow ała  Z am b ia , o- 
toezona c ia snym  k rę g ie m  wstecz 
n ych  i  ag resyw n ych  b as tionów  
ras izm u. Je dn ym  z g łó w n ych  ce­
ló w  e u ro p e js k ie j p od ró ży  p re z y ­
den ta  K a u n d y  b y ło  o m ó w ie n ie  
p ro b le m ó w  zw ią za nych  i  Cabo- 
ra -B nssa  z  za in te re sow an ym i sto 
lic a m i.

Pod nac isk iem  postępow ych  
rządów  a fry k a ń s k ic h  z u d z ia łu  
w  bud ow ie  z re zyg no w a ły  ju ż  
R zym  ( f irm y  w ło s k ie  m ia ły  w y ­
konać l in ie  w ysok iego  nap ięc ia ) 
i  S z to kh o lm  (zaangażow a ł się 
ta m  konce rn  A S E A ). P a ryż  na ­
to m ia s t n ie  ty lk o  n ie  c o fn ą ł swe 
je j o fe rty , a le  u s ta m i m in . Schu 
m a n na  w  czasie jego  cze rw co ­
w e j w iz y ty  w  L iz b o n ie  za pe w n ił, 
że F ra n c ja  n ie  zam ie rza  poddać 
re w iz j i sw o ich  zobow iązań  w  
te j sprawne.

W  B O N N  n a to m ia s t p ro tes ty  k ra  
jó w  a fry k a ń s k ic h  w y w o ła ły  w ie le  
k o n tro w e rs ji . P re z y d e n t rzą d u  k r a ­
jo w e g o  w  N a d re n ii -  W e s tfa li i H e in z  
K u e h n , k tó r y  b a d a ł n a s tro je  na  
m ie js c u , p o w ró c ił z  p rześ w ia d cze­
n ie m , że b u d ow a za p o ry  - C a b o ra -  
B assa m o że  s tać się za lą żk ie m  po­
w a żn y c h  k o n f lik tó w  „ ty p u  a lg ie r ­
sk iego  lu b  n ig e ry js b ie g o . R ó w n ie: 
sze ro k ie  k rę g i o p in ii żać h o d n io -  
n ie m ie c k ie j w y w ie ra ją  n a c is k  na  
rzą d , b y  o d stąp ił od w s p ó łp ra c y  
p rz y  b u d o w ie  ta m y .

W  T E N  SPOSÓB „b u rz a  nad 
Zam bezi”  s ta ła  się sw o is ty m  p a ­
p ie rk ie m  la km u so w ym  -p ra w d z i­
w y c h  in te n c ji m o ca rs tw  po- 
n e o k o lo n ia ln y c h  wobec rzeczy­
w is ty c h  in te resó w  n arod ow ych  
A fry k a n ó w . Ja k  p o w ie d z ia ł Ka- 
und a  na k o n fe re n c ji „n iezaanga  
żow anyeh ”  w  Lusace —  „Z a ch ód  
m u s i zdecydow ać, czy je s t z  n a ­
m i —  czy p rz e c iw  nam ” .

J A D W IG A  R O JE K

FiStaiffiwa
p ięściarza

W Ł O S K I p ię śc ia rz  A lf re d o  
34 la ta , k tó ry  p rze d  trz e m a  , 
n ia m i w y g ra ł g łośną- w a lk ę  i 
strze m  E u ro p y  U rta i.n , o trz y m a ł ro ­
lę  w  f i lm ie  p t. „ C z a rn e  p o ń czochy” . 
F ilm  re ży s e ro w a n y  p rzez  Serg io  P a ­
sto ra . n a k rę c a n y  b ę d z ie  n a  S y c y lii 
i  w  H is a p a n ii,

M A R Y N O W A N E  P IE C Z A R  
K I.  S pó łd z ie ln ia  O g ro d n i-  
czo-Pszczelarska w  Ł o w i­
czu, rozpoczę ła  p ro d u k c ję  
p iecza rek  m a ryn o w a n ych . 
W  przysz łośc i m a ją  ro z ­
w in ą ć  do 300 tys. s ło ik ó w  
roczn ie. Znaczną  je j  część 
przeznacza się na ekspo rt 
do  H o la n d ii,  W . B ry ta n ii,  
S zw e c ji, N R F , N R D , ZSRR  
i  CSRS. S p ó łd z ie ln ia  znana  
je s t z d o b re j ja k o ś c i sw ych  

p rz e tw o ró w .

(C A F  —  R ozm ys low icz)

gramUmmga rynku?
O S IĄ G N Ę L IŚ M Y  Z N A C Z N Y  PO STĘP W  D Z IE D Z IN IE  FO ­

N O G R A F II:  ro b im y  n a g ra n ia  s tereo fon iczne, często im p o n u ­
je m y  tem pem  (n a g ra n ia  z fe s t iw a li) ,  cieszy oko szata g ra fic z ­
na  naszych p ły t.  Jednak o d w ro tn ą  s tro ną  m edalu  je s t c iągle  
n ie  tracący  ostrości p ro b le m  a p a ra tu ry  do o d tw a rza n ia  p ły t.

Podróż „p ińczaka”
K A R IE R A  R Z E Ź B IA R S K A  i 

zdobnicza k a m ie n ia  p ińcze w sk ie  
go, tz w  „p iń c z a k a ” , d a tu je  się 
sprzed w ie lu  ju ż  w ie k ó w . Swe­
go czasu e kspo rto w an o  ten  k a ­
m ień  do F ra n c ji,  W łoch  i N ie ­
m iec, gdzie  z pow adzen iem  kon 
k u ro w a ł z m a rm u ra m i i a laba ­
s tra m i. T y m  b a rdz ie j, że zna­
k o m ic ie  n ad aw a ł się np. do 
rzeźb ien ia . I  o s ta tn io  spora  p a r­
t ia  „p iń c z a k a ”  o pu śc iła  nasz 
k ra j,  w ę d ru ją c  do Lukse m b urga , 
gdzie ka m ie ń  ten  będzie u ż y ty  
p rz y  b u d o w ie  k i lk u  kośc io łów  
oraz  re m o nc ie  za m ku  książęcego.

(ał)

Rozbudowa
W ieliczki

P O W O D Z E N IE  podziem nego 
s a na to r ium  w  sz to ln ia ch  k o p a l­
n i so li w  W ie liczce  uzasadn ia  
konieczność znacznego rozbudo ­
w a n ia  tego u n ika ln e g o  o b ie k tu . 
P rz e w id u je  s ię  w ię c  pow iększe ­
n ie  lic z b y  m ie js c  s a n a to ry jn y c h  
do  250 o raz  o tw a rc ie  pod z ie ­
m ią  szp ita la .

D o te j p o ry  z u s ług  sana to ­
r iu m  w  W ie liczce  k o rzys ta ło  ju ż  
ok. 3 tys. osób, w  ty m  w iększość 
z zagran ic}'. Jednorazow o  sana­
to r iu m  m oże p rz y ją ć  za led w ie  
40 osób.

PRAWO N A  C O  DZIEŃ

Niefertuany skok _
P R Z E D  S P A R T A K IA D Ą  M Ł O D Z IE Ż Y  w  szko le  pods taw o­

w e j odbyw 'a ł s ię  tre n in g . Jeden z  ch łopców , 1 4 - le tn i M a r ia n  G., 
ćw iczący  w ła śn ie  sko k  w z w yż , u p a d ł ta k  n ieszczęśliw ie  na 
b rzeg p ia sko w n icy , że doznał p ę kn ię c ia  n e rk i.  P ogo tow ie  za­
b ra ło  go do szp ita la , gdzie  tego samego d n ia  poddano go ope­
ra c ji.  N ie s te ty , n erkę  trze ba  b y ło  usunąć.
S Ą D  W O J E W Ó D Z K I p rz y z n a ł o p isa n ym  tu  y ryp a d ku  je s t od- 

M a r ia n o w i G. odszkodow an ie  w  p ow ied z ia ln ośc ia  za tzw . „czyn , 
w ysokośc i 20 tys. z ł. W  uzasad- n ie d o zw o lo n y ” . W  naszym  usta - 
n ie n iu  w y ro k u  a rg u m e n to w a n o  w o d a w s tw ie  obciąża ona ska rb  
to : d o tk liw y m  uszczerbk iem  na p aństw a, m im o  że n ik o m u  z 
z d ro w iu , kon iecznośc ią  re zyg na - fu n k c jo n a riu s z y  p ań s tw ow ych  
c j i  z u p ra w ia n ia  s p o rtu  i  ra d o - n ie  m ożna za rzu c ić  a n i żadnego 
ści m łodzieńczego w ie k u , o g ra - czynu  n iedozw o lonego, sprzeez- 
n iczen iem  p e rs p e k ty w  ż yc io - nego z p rze p isa m i p ra w a , an i 
w vch . R oszczenie  o s ta łą  re n tę  p ostępow ania  n iezgodnego z za- 
w  w ysokośc i 500 z ł w y s u n ię te  sadam i w sp ó łżyc ia  społecznego, 
p rzez  ro d z icó w  poszkodowanego B y ł to  b o w ie m  ty lk o  n ieszczęśli- 
sąd o d d a lił, p on iew aż M a ria n  G. w y  w yp ad e k . (M . B .)
n ie  os iągnął jeszcze zdo lnośc i do
za robkow an ia . Sąd u zn a ł n a to ­
m iast, że s ka rb  p ań s tw a  będzie 
zobow iązany do częściowego po­
k ry c ia  szkody, ja k ą  o fia ra  po­
nieść m oże w  p rzysz łośc i na  sku 
te k  zm n ie jszo nych  m oż liw ośc i 
za robkow ych .

W y ro k  te n  zosta ł z a tw ie rd z o ­
n y  p rzez Sąd N a jw yższy , z ty m  
je dn a k , że odpow iedz ia lność  
ska rb u  p ań s tw a  za e w en tua ln e  
p rzysz łe  nas tęps tw a  w y  pa d li u za 
leżeć będzie  od s tanu  zd ro w ia  
M a ria n a  G. i  zaw odu, ja k i on 
w yb ie rze .

F o rm a ln ie  rzecz b io rąc , odpo­
w ie d z ia lno ść  ska rb u  p ań s tw a  w

M IŁ Y M  p re zen tem  d la  
łó d z k ic h  p rze dszko la ków  z 
u l. S ta ro s ilca w sk ie j na  B a­
łu ta c h  s ta ł się w y e k s p lo a to ­
w a n y  szybow iec p rzekazany  
w  darze przez m ie js c o w y  
A e ro k lu b . Jednakże  od 
c h w i l i  u s ta w ie n ia  szybow ca  
w  o g ród ku  —  przedszko le  
zaczę li odw iedzać także n ie  
proszen i goście  —  c h u lig a ­
n i  — dew a stu jąc  zw o ln a  
p rz e d m io t u c iech y  dz iec i.

N a z d ję c iu : d z iec i p rz y  
zabaw ie  z szybowcem .

(C A F  t-  R ozm ys lo w icz )

Ł Ó D Z K IE  Z a k ła dy  R adiow e 
—  m o n op o lis ta  w  dz ied z in ie  pro  
d u k c ji g ra m o fo nó w  w  Polsce — 
s ta w ia ją  k lie n ta  wobec a lte rn a  
ty w y : k ra jo w y  g ra m o fo n  może 
być  a lbo  dobry, a lbo  tan i. 
k l ie n t ,  n ie  m a jąc  w y b o ru , zm u 
szony je s t k u p ić  to, co m u ofe- 
u je  p roducen t, tzn. sp rzę t n ie  

n a jw y ż s z e j jakośc i i w  cenie 
też n ie  d la  każdego p rzystępne j. 
N ie  ty lk o  jakość tych  urządzeń 
pozostaw ia  w ie le  do życzenia, 
a le  w y s tę p u ją  też pow ażne n ie ­
d obory  w  zakresie  podaży.

N A J B A R D Z IE J  p o p u la rn e  g ra ­
m o fo n y  „B a m b in o ”  sp rze d a je  się  
często  spod la d y , pon iew aż  p ro d u k ­
c ja  n ie  nad ą ża  za p o trze b a m i r y n ­
k u  — p rz y z n a je  d y re k to r  Ł ó d zk ic h  
Z a k ła d ó w  R ad io w y ch  J a n  K ro g u lec . 
J e d n a k  a p a ra t  ten . choć ta k  poszu­
k iw a n y , n ie  je s t  o s ta tn im  k rz y k ie m  
te c h n ik i i w ie lu  m e lo m an ó w  cze­
k a  n a u rząd ze n ia  now ocześnie jsze i 
doskona lsze. - S ta ra m y  s ię  w ię c  w p ro  
w a d zać  p ew ne  u lepszenia i  co ro k  
p o ja w ia ją  się n a ry n k u  zm o d e rn i­
zo w a ne  ty p y  g ram ofo n ó w  „ B a m b i­
no” .

N IE  O G R A N IC Z A M Y  S IĘ  je ­
d y n ie  do ty c h  zm ian . W kró tce  
p rz y s tą p im y  do p ro d u k c ji w y ­
so k ie j k la s y  zestawów s te reo fo ­
n icznych , ponadto w reszc ie  w  
ty m  ro k u  ukaże się g ram ofon  
lic e n c y jn y  w  obudow ie  m e b lo ­
w e j i z a u to m a tyczn ym  zm ien ia  
czem  3 >łyt. Do tego ty p u  u rzą ­
dzen ia  p rodukow ać też będzie­
m y  (po raz p ierw szy w  Polsce) 
k o lu m n y  g łośn ikow e, dostosowa 
ne do rad ia , g ram ofonu  i  in n e j 
a p a ra tu ry  o d tw a rza jące j.

W  ub. r. n ie  w y k o n a liś m y  w  
p e łn i zadań ilo śc io w ych  — 
s tw ie rd za  d y r. K  rogu lec —  a le  
m ogę za pew n ić , że w  bież. ro ku  
całość zap lanow ane j p rzez nas 
p ro d u k c ji d otrze  do n abyw ców .

M im o  ta k  a u to ry ta ty w n e g o  zap e w ­
n ie n ia  n as u w a się je d n a k  w ą tp li­
w ość, b o w ie m  Z a k ła d y  U sług  R a ­
d io w y c h  i  T e le w iz y jn y c h , p iln ie  stu  
d iu ją c  p o trze b y  ry n k u , b y n a jm n ie j 
n ie  o b ie c u ją , że w  ty m  ro k u  s y ­
tu a c ja  u le gn ie  ra d y k a ln e j zm ia n ie . 
J a k  in fo rm u je  m g r J o la n ta  K u rc -  
Sam os, k ie ro w n ik  d z ia łu  o b ro tu  
sp rzę tem  c e n tr a li Z U R iT  w  W a r­
sza w ie , z zam ów io n yc h  n a  ten  ro k  
450 tys . g ram ofo n ó w  p rze m y s ł zo­
b o w ią z a ł się dostarczyć za le d w ie  
275 ty s . s z tu k ...

Plany FSC
L U B E L S K A  FSC p rz y g o to w u ­

je  się do u ru cho m ie n ia  s e ry jn e j 
p ro d u k c ji nowego ty p u  sam o­
chodu, dostawczego o nośności 
r  800 kg. M a  to być zm o d ern i­
zow ana  w e rs ja  popu la rnego  
„Ż u k a ” , k tó ra  ukaże się na  szo­
sach w  1972 r. Jednocześnie 
FSC p rzyg o to w u je  o dp ow ie dn i 
zestaw  części za m iennych  do 
p ro du kow an ych  obecn ie  o raz 
p rze w id z ian ych  _ do  p ro d u k c ji

T rze b a  dodać, że sam ochody 
z lu b e ls k ie j FSC są je d y n y m i, 
do k tó ry c h  n igd y  n ie  b ra k o w a ło  
części zam iennych, (ał)

(T y t. o ry g in a łu  „T H E  G R E E N -E Y E D  M O N S T E R ”  
tłu m . Izab e la  Dąbska)
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—  Ależ... ależ...
W y ra z  z d u m ie n ia  n a  tw a rz y  N eda b y ł abso lu tn ie  szczery, 

z w ró c ił się g w a łto w n ie  w  s tronę  Rosem ary, A n d rz e j zresztą  
u c z y n ił to  sarno. R osem ary b y ła  ko m p le tn ie  p u rpu ro w a .

—  Rosem ary  —  p o w ie d z ia ł Ned. —  Rosem-ary. d z iec inko .
—  D oskona le ! —  za w o ła ła  dz iew czyna . — N ie  p o trz e b u je ­

cie o b a j tak  na m n ie  p a trz e ć !! P rzecież to  n ie  żadna o k ro p ­
na  zb rodn ia , p raw da?

W sta ła , podeszła do A n d rz e ja , d robna , sz tyw n a  i  zdecydo­
w a na  na w szystko. S ta ła  ta k  p a trzą c  m u  w y z y w a ją c o  w  
oczy.

—  P ow iedz ia łeś  p raw dę , A n d rz e ju . P rzyzn a ję  się. N ie  m am  
a n i grosza w łasnego. O k ła m a ła m  c ieb ie , M aureen  i  Neda.

—  A le , Rosem ary  — p o w tó rz y ł Ned.
— N ie . n ie  p rz e ry w a j m i. Muszę w szys tko  w y ja ś n ić . To  

bardzo  p ro s te ! W czo ra j, podczas lu nch u , p o s ta n o w iła m  za 
w sze lką  cenę p rzeszkodzić  M aureen  w  je j  p lan a ch  za w ia d o ­
m ie n ia  m o ich  rodz iców . J e d y n y  p om ys ł na ja k i  w p ad ła m , 
że ty lk o  je dn o  może w p ły n ą ć  na zan iechan ie  je j  zam ia ru .
A  w ięc... w ię c  spon tan iczn ie , pod  w p ły w e m  p ierw szego  po­
m y s łu  w y m y ś liła m  w szys tko  o ty m  m a ją tk u  do m ego w ła ­
snego rozporządzen ia . A  skoro  ju ż  p o w ie d z ia ła m  to  je j,  m u ­
s ia ła m  się ko nse kw e n tn ie  d a le j tego trz y m a ć  i  p ow ied z ie ć  
to  sam o tob ie  i  N edow i.

—  Dlaczego N edow i?  —  s p y ta ł A n d rz e j.
R u m ien iec  na tw a rz y  Rosem ary jeszcze się p og łę b ił.
—  Bo... no, bo z Neda jes t ta k i n iezręczn y  k łam ca. Po­

m yś la ła m  w ięc, że le p ie j będzie je ż e li n a p ra w d ę  u w ie rz y  w
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to, co w ie d z ia ła  M a ureen  i  ty . I  rzeczyw iśc ie  u w ie rz y ł.  Tak  
sam o ja k  i  w y  u w ie rz y liś c ie  O. zd aw a ła m  sobie oczyw iśc ie  
spraw ę, że to  d z ik i pom ysł. G dyb y  M a ureen  m im o  to  posta ­
n o w iła  w yko na ć  sw o ją  pogróżkę, całe k ła m s tw o  w y d a ło b y  się 
m o m e n ta ln ie . A le  is tn ia ła  m a le ńka  szansa, ze w ten czy  in ­
n y  sposób —  w szystko  ja koś  się załagodzi.

—  Co też się s ta ło  —  p o w ie d z ia ł A n d rz e j. —  Bo M aureen  
zosta ła  za m o rdo w a n a

Rosem ary w p a try w a ła  się w  n iego spoza g ru b y c h  szkie ł.
—  M yślisz , że n ie  z d aw a ła m  sobie z tego sp raw y?  O czy­

w iśc ie , że ta k !  A  je ż e li w yobrażasz sobie, że to  j  a ją  za b i­
ła m  bardzo  p roszę / A le  ta k  się zdarzy ło . A n d rz e ju , ze to 
n ie  ja . A le  to  n ie  m a n ic  do rzeczy. N a jw a żn ie jsze  je s t to, 
że m usisz jasno  z rozum ieć, że Ned n ie  ma tu  abso lu tn ie  n ic  
d o. czyn ien ia . N ed n ie  m óg ł je j  zab ić  z o ba w y, że opow ie  
w szys tko  m am ie  i  tacie, p on iew aż n ie  p rzysz ło  m u n aw e t 
do g ło w y , że sw ym  w trą c a n ie m  się może n ie  d opuśc ić  do  
naszego m a łżeńs tw a . N ie  m óg ł ró w n ie ż  zab ić  je j  z pow odu  
tych  k le jn o tó w , p on iew aż n ie  m ia ł p o jęc ia  że M aureen  p rze ­
c h ow u je  je  w  szka tu łce , i  p rze kon a ł się o ty m  d op ie ro  w  
dom u, k ie d y  s zka tu łkę  o tic o rz y l!

Podeszła do k a n a p k i, na k tó re j s ie d z ia ł Ned  i  p o ło ży ła  m u  
rękę  na ra m ie n iu , oczy je j  w le p ion e  w  A n d rz e ja  pe łne  b y ­
ły  ja k ie jś  n ie z w y k le  in te n s y w n e j f u r i i .

— N ie  możesz zrozum ieć  tego w szystkiego? Przecież ka ż ­
dy, id io ta  d o m y ś liłb y  się. O ch, doprow adzasz m n ie  po  p ro ­
s tu  do sza łu ! W iesz przecież, co to  b y ł za type k  ta  tw o ja  
M a u re e n ! Ze by ła  n aw e t sto ra zy  gorsza n iż  ją  p o d e jrz e w a -
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la m  Z  je j  l is lu  d o w ie d z ia ła m  się pow odu, d la  k tó rego  iv y -  
s~la za c ieb ie  za mąż. W iesz d a le j, od Lem a P ryde , ja k  po­
stępow a ła  w  s tosunku  do n iego i  do tw o je j m a tk i.  M au reen  
b y ła  p o tw o re m ! T a k , n ie  co fam  m o ich  s łó w ! B y ła  p o tw o ­
re m  i  pow in ie n eś  się ty lk o  cieszyć, że zna la z ł się ktoś, k io  
ją  za b ił. P ow in ieneś  skakać z ra d o ś c i.. 1. te raz w id z isz , w i ­
dzisz tu  Neda. tw o je g o  rodzonego b ra ta , k tó ry  c ię  g łęboko  
kocha , k tó ry  s tara  się w s z e lk im i sposobam i p rzy jść  c i z po­
mocą, f in g u je  w ła m a n ie  ra b un kow e , n a d s ta w ia  w łasną  skó­
rę  a ty , zam iast być m u  w d zięczny, zam iast się o rie n to w a ć  
w ' k im  masz p ra w d z iw y c h  i  oddanych  p rz y ja c ió ł,  g o tó w  je ­
steś u w ie rz y ć  w  n a jo b rz y d liw s z e  h is to r ie  o n im ... To ohyd ne ! 
Jeszcze raz p o w ta rza m  z c a łym  n a c isk ie m  — To  o hyd ne !

G łos je j  się za łam a ł, opadła  b ezs iln ie  na kanapkę , za rzu­
c iła  N e d o w i ra m io n a  na szyje  i  ioybuchnę la  g w a łto w n y m  
p łaczem

— D z ie c in ko , d z iec inko ... w szys tko  w  porządku , n ie p lącz, 
N ed ca ło w a ł ja  le c iu tk o  i  n ie z m ie rn ie  d e lik a tn ie  p rz y ­
c ią gn ą ł je j  g łow ę  na swe ram ię , g ładząc rów nocześn ie  czu le  
je j  w ło sy . S p o jrz a ł ponad  -je j g łow ą  p rzeprasza jąco  na A n ­
drze ja , uśm ie cha ją c  się serdecznie

— Przepraszam  cię. A n d rz e ju  R osem ary me p o ic in n a  b y ła  
tego. w szys tk iego  m ó w ić . P rzecież to  zupe łn ie  jasne, że m o­
głeś m n ie  pode jrzew ać. Boże d ro g i, po tych  w szys tk ich  
m o ich  w yczynach?  I  ta k  uw aża m  cię za św ię tego, że n ie  
w y rz e k łe ś  się m n ie  ra z  na zawsze ju ż  od d a w n a ! T y le  t y l ­
ko. że... no. po p ro s tu  że ja  n ie  zab iłem  M aureen. u czc iw ie  
c i m ó w ię , że n ie . A n i ja  a n i Rosem ary Z ro b ił k ró tk ą  pauzę  
a potem  s p y ta ł• —  A n d rz e jk u ... ęzy chcesz b ym  c i z w ró c ił

F fę  ca la  b iżu te rię?
|  (C iąg dalszy nastąp i)
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Żeglarze przygotowują się do regat jesieni

Kto zdobędzie XXII
Wstęgę Jeziora Dąltskiego?

H IS T O R IA  Ż E G L A R S T W A  S Z C Z E C IŃ S K IE G O  d a tu je  s ię  od d u je  d y re k to r S zczecińsk ie j S to - 
p ie rw szych  p o w o je n nych  m ies ięcy. W  k ro n ik a c h  o dno tow ano , czn i Ja ch to w e j —  na jw iększego  
że żeglarze ze Szczecina re js y  m o rsk ie  o rg a n iz o w a li ju ż  p roducen ta  ja c h tó w  k ilo w y c h  w  
w  s ie rp n iu  1945 r. P ra w d z iw e  re g a ty  że g la rsk ie  na  P om orzu  Polsce.
Z a cho d n im  o d b y iy  się je d n a k  d op ie ro  we w rześn iu  1949 r. 
W szys tk ie  je d n o s tk i bez w zg lędu  na w ie lko ść  i  klasę u czestn i­
c z y ły  w ów czas w  b iegu  a u s tra li js k im  o p u c h a r „K u r ie ra  Szcze­
c iń sk ie go ” .

O D  ta m te j p o ry  ro k ro c z n ie  na 
w odach  Je z io ra  D ąbskiego  roz­
g ryw a n e  są re g a ty  o tro fe a  n a ­
szej re d a k c ji. B łę k itn ą  W stęgę 
o trz y m u je  k a p ita n  z w yc ię sk ie j 
je d n o s tk i, p u c h a r m a  c h a ra k te r 
nag rody  p rze cho dn ie j i  je s t c ią ­
gle n ie  zdoby ty . O te n  s re b rny , 
sk ro m n ych  w y m ia ró w  puchar, 
k tó ry  je d n a k  p rze ds ta w ia  n ie ­
ocen ioną  ju ż  w artość , w a lczyć  
będą 4 p aźd z ie rn ika , po ra z  22 
żegla rze  naszego w o je w ó d z tw a .

W  ty m  ro k u  je s ie n n e  re g a ty  żeg­
la rs k ie  o d b y w a ć  się będ ą  w  ciągu  
d w óch  d n i -  3 i 4 p a ź d z ie rn ik a . W  
p ro g ra m ie  p rze w id z ia n o  ro ze g ra n ie  
w y ś c ig ó w  w  k la s ie  ja c h tó w  m ie czo ­
w y c h , b a las to w y ch  i k i lo w y c h . Po  
d ż iw ia ć  w ię c  b ę d z ie m y  je d n o s tk i od  
m a ły c h  C ad e tó w  do w ie lk ic h  ja c h ­
tó w  p e łno m o rs k ich .

O rg a n iza to re m  X X IX  Jes ien n yc h  
R eg a t Ż e g la rs k ic h  o B łę k itn ą  W stę­
gę je z io r a  D ąb s k ie g o  je s t  M K S  Po­
goń. D z ia ła c z e  s e k c ji że g la rs k ie j te ­
go k lu b u  w  ty m  ro k u  p rze p ro w a d z i 
l i  k i lk a  w ie lk ic h  im p re z  m . in . re ­
g a ty  o tw a rc ia  sezonu. Jesienna im ­
p reza , p o d ob n ie  ja k  w io s en n a  o trzy  
m a u ro c zy s ta  o p ra w ę , n ic  zresztą  
d z iw n e g o  o d b yw a się p rzec ie ż  w  
d n iac h  g łó w n y c h  obchodów  25-lec ia  
naszej gaze ty . A  je s t to  n a js ta rs za  
im p re za  sp o rto w a , n ad  k tó rą  „ K u ­
r ie r ”  s p ra w u je  p a tro n a t.

W  ŚRO DĘ, na  p rz y s ta n i M K S  
Pogoń odb y ło  s ię  s p o tka n ie  o r­
g a n iza to ró w  re g a t z p rz e d s ta w i­
c ie la m i O Z Ż  i  nasze j re d a k c ji. 
P os tanow iono  m . in . u fu n do w a ć  
p u c h a r d la  ja c h tó w  k la s y  Cadet. 
D o re g u la m in u  w yśc ig u  a us tra ­
lijs k ie g o  w p ro w a d z a  s ię  in n o ­
w ac ję . M ia n o w ic ie  fu n d u je  się 
d o d a tk o w y  p u c h a r d la  ja c h tu  po 
w y ż e j 2 ton . P u c h a r te n  u fu n -

S p o t k a n i e

medalistów igrzysk
w  w RN

W C Z O R A J  w  P W R N  o d b y ło  
s ię  u ro czy ste  s p o tk a n ie  m e d a ­
lis tó w  V  O gó ln o p o lsk ic h  I -  
g'rżysk L e tn ic h  M ło d z ie ży  
S zk o ln e j z p rz e d s ta w ic ie la m i 
w ła d z  p a r ty jn y c h  i  p a ń s tw o ­
w y c h . W  s p o tk a n iu  u d z ia ł 
w z ię li:  s e k re ta rz  K W  P Z P R  —  
H e n ry k  H U B E R , w ic e p rze w o d  
n ic zą c y  P W R N , p rz e w . K o m i­
te tu  O rg a n iza c y jn e g o  Ig rz y s k  
—  H e n ry k  S T E F A N IK , k ie ró w  
n ik  W y d z ia łu  N a u k i,  O ś w ia ty  
l  K iU t. .ry  K W  P Z P R  — B ole­
s ła w  K L IM C Z Y K , w ic e p rze w o d  
n ic ząc y  P M  R N  —  F . D A Ł ­
K O W S K I, p rz e d s ta w ic ie le
w ła d z  o ś w ia to w y c h  z k u ra to ­
re m  Z . S Z Y D Ł O W S K IM , w ła d z  
sp o rto w y ch  z p rze w o d n ic zą ­
c y m  W K K F iT  — Z b ig n ie w e m  
O R Ł O W S K IM , o rg a n iz a c ji m ło ­
d z ie żo w y c h  z p rze w o d n ic zą ­
c y m  Z W  Z  M S  E d m u n d em  A -  
D A M S K IM .

S p o tk a n ie  u p ły n ę ło  w  m iłe j  
i  se rd ec zn e j a tm o s fe rze . K ie ­
ro w n ic tw o  k o m ite tu  o rg a n iza ­
c y jn e g o  zap o zn a ło  m ło d z ie ż  z  
o g ro m e m  p ra c  w ło żo n y ch  w  
p rz e p ro w a d z e n ie  te j  im p re z y ,  
o  w ie lk im  sp o łe czn y m  zaa n g a­
ż o w a n iu  w s zy s tk ic h  o rg a n iza ­
to ró w  Ig rz y s k , d z ię k i k tó ry m  
szczec ińska im p re z a  w y p a d ła  
ta k  w s p a n ia le . M ło d z ie ż  po ­
d z ie liła  się z  k o le i s w o im i w ra  
ż e n ia m i ze  s ta rtu  n a  ig rzy sk o ­
w y c h  za io od a ch  W  im ie n iu  
m e d a lis tó w  i  w s zy s tk ic h  u -  
c ż e s tn ik ó w  ig rz y s k  k o s zy k a rz  
C e z a ry  S Y L W E S T R Z A K  podzię  
k o w a l p rze d s ta w ic ie lo m  w ła d z  
za  u m o ż liw ie n ie  im  s ta n u  w  
te j  p ię k n e j im p re z ie , za  t ru d  
w ło ż o n y  w  je j  p rze p ro w a d ze -

W e w s zy s tk ic h  w y p o w ie ­
d z ia ch ! u c ze s tn ik ó w  w c z o ra j­
szego s p o tk a n ia  p o d kre ś la n o  
w ie lk i  sukces szc zec ińskie j 
m ło d z ie ż y  n a  ig rzy s k a c h , m ó ­
w io n o  też o  ko n ie czn o ś c i d a l­
sze j in te n s y w n e j p ra c y  z m ło ­
d y m i s p o rto w c a m i. Podczas  
s p o tk a n ia  d e le g a c ja  m ło d z ie ży  
SP -64, n a jb a rd z ie j u s p o rto w io ­
n e j s z k o ły  w  n as zym  m ieśc ie , 
d ru g ie j w e  w s p ó łza w o d n ic tw ie  
k r a jo w y m , o trz y m a ła  z rą k  
w ic ep rze w o d n iczą ce g o  P M R N  —  
F. D a łk o w s k ie g o , p ię k n y  p u ­
c h a r.

W  g o d z in ac h  p o p o łu d n io ­
w y c h  o d b y ło  się o s ta tn ie  p o ­
s ie d ze n ie  K o m ite tu  O rg a n iza ­
c y jn e g o  V  O gó ln o p o lsk ic h  
Ig rz y s k  M ło d z ie ży  S zk o ln e j. W  
im ie n iu  w ła d z  p a r ty jn y c h , d z ia  
łą c zo m  se rd ec zn ie  p o d z ię k o w a ł 
k ie ro w n ik  W y d z ia łu  O ś w ia ty , 
N a u k i i  K u ltu r y  K W  P Z P R , 
B o les ła w  K lim c z y k . K o m ite t  
s p e łn ił s w o je  z a d a n ia  —  im p re  
z a  b y ła  n a p ra w d ę  b ard zo  uda  
n a .

N a ja k ty u m ie js i c z ło n k o w ie  ko  
m ite tu  o t r z y m a li  lis ty  p o ch w a l 
n e . P o n a d to  Z G  S Z S  p rz y z n a ł  
kilkanaście: z ło ty c h  o d zn a k , k tó  
r e  o t r z y m a li  m . in .:  p rze w o d ­
n ic zą c y  K o m ite tu  O rg a n iz a c y j­
nego , w ic e p rze w o d n ic zą c y  P re z . 
W R N  — H e n ry k  S te fa n ik , k ie ­
ro w n ik  W y d z ia łu  O ś w ia ty , N a u  
k i  i K u ltu r y  K W  P Z P R  — B o­
le s ła w  K lim c z y k , p rze w o d n ic zą  
c y  P re z . P R N  w  M y ś lib o rz u  ■ 
S ta n is ła w  S k a rb iń s k i, p rze w ó d  
n ic zą c y  Z W  Z M S  — E d m und  
A d a m s k i, k o m e n d a n t Z a c h o d ­
n io -P o m o rs k ie j C h o rą g w i Z H p ,  
P io tr . Ł a p a . ( ja -g r ) .

W sobotę i niedzielę -
ostatnie konkurencie V I 1

T R W A J Ą C E  J U Z  D W A  T Y G O D N IE  zm agan ia  o  tro fe a  
V I  T u rn ie ju  N a jlepszych  zakończą się  w  n a jb liższą  n iedz ie lę . 
D o tychczas rozegrano  ju ż  7 zaw odów , pozostała w ię c  jeszcze 
zg ad yw a nka  te ren o w a  (sobota) i  w ie lo b ó j sz ta fe tow y  (n ie ­
dz ie la ). 27 w rześn ia  poznam y ko le jnego , szóstego zwycięzcę  
tu rn ie ju ,  a ty m  sam ym  zdobyw cę p uch a ru  „K u r ie ra  Szczeciń­
sk ie go " o raz  k o le jn y c h  posiadaczy p uch a rów  W K Z Z  i  ZW, 
T K K W .
W  P R O G R A M IE  T u rn ie ju  g ry w a  s ię  na sp a rta k ia da ch  i  

N a jle pszych  są k o n k u re n c je  ty -  ig rzyska ch , ja k  np. szachy. Im -  
p ow o  sp ortow e , są też k o n k u -  preza  nasza pom yślana  je s t ja k o  
re n c je  ta k ie  k tó ry c h  n ie  ro z - w yp oczyn ko w a , do  p ro g ra m u  

prow adzono  ró w n ie ż  d y s c y p li-

Bezpośredni pojedynek czołowych drużyn

Trójmecz lekkoatletyczny
NRD -  ZSRR -  Polska

W  N A J B L IŻ S Z Ą  sobotę i n ie d z ie -  rże ń  s p o rto w y ch  ro k u . N a le ż y  się  
odbędzie się w  E r fu rc ie  tró jm e c z  spo d z ie w a ć  w ie lu  św ietnych ' w y iu -

le k k o a tle ty c zn y  N R D  — Z S R R  
P o ls ka . T rz y  czo łow e d ru ż y n y  euro ­
p e jsk ie  zm ie rzą  się w  bezpośredn ie j 
w a lc e . B ędzie  to  o s ta tn i a k o rd  te ­
gorocznego bogatego sezonu, a ta k ­
że je d no  z  n a jw a ż n ie js z y c h  w y d a -

Koszykarze
rozpoczynają 
walki o final

O D  p ią tk u  do  n ie d z ie li ro z g ry w a  
n y  b ęd z ie  w  h a l i  W D S  je d e n  z p ó ł­
f in a ło w y c h  t u r n ie jó w  k o s z y k ó w k i  
ju n io ró w , z  c y k lu  ro z g ry w e k  o m i­
s trzo s tw o  P o ls k i. W  im p re z ie  w e z_  
m ą  u d z ia ł d ru ż y n y :  W y b rze ża
G d a ń s k , Z a w is z y  B ydgoszcz, Z n ic z a  
K o s za lin  i  s zc zec iń s k ie j P ogon i.

t u r n ie ju  m ło d y c h  k o s z y k a rz y  
w y s tą p i w ie lu  a k tu a ln y c h  re p re ze n  
ta n tó w  P o ls k i ju n io ró w , a w ś ró d  
n ic h  szc zec in ia n ie : R o s ia k , K ra s o ń  
i  C zab o ń . Z o b a c z y m y  ró w n ie ż  w  ze  
spole W y b rz e ż a  G d a ń s k , n a jw y ż ­
szego a k tu a ln ie  k o s z y k a rz a  k r a ju  
-  M ik u ls k ie g o , k t ó r y  m a  204 cm  
w zro s tu . W  d ru ż y n ie  te j zag ra  ró w ­
n ie ż  B ie la k , je d e n  z czo ło w y c h  za 
w o d n ik ó w  k a d r y  ju n io ró w .

W  p ią te k  z a w o d y  ro z p o c z y n a ją  się  
godz. 17 m e cze m  W y b rz e ż a  z Z a ­

w is zą , o godz. 19 g ra ć  b ęd z ie  Pogoń  
Z n ic z e m . ’ W  sobotę  r o z g ry w k i  

z a in a u g u ru je  m e cz  P o g o n i z  Z a w i­
szą — godz. 18. P o  ty m  sp o tka n iu  
za g ra  Z n ic z  z W y b rz e ż e m , ( ja -g r )

W y r z ą d z o n a  n a m  

w Columiius 
wielką krzywdą

Konferencja prasowa PZPG
K IE R O W N IC T W O  P o ls k ieg o  Z w ią ż  

k u  P odnoszenia C ię ża ró w  zo rg a n i­
zo w a ło  k o n fe re n c ję  p rasow ą, pod­
czas k tó re j szczegółow o zapozna ło  
d z ie n n ik a rz y  z  p rzeb ieg ie m  za k o ń ­
czonych  w  C o lu m b u s  (U S A ) m i­
s trzos tw  św ia ta . G łó w n y m  tem a te m  
b y ła  oczyw iście a fe ra  do p in g ow a  
w y w o ła n a  n ie o d p o w ie d z ia ln y m i po­
su n ięciam i n ie k tó ry c h  d z ia ła c zy  m ię  
d zyn a ro d ow ej fe d e ra c ji, ja k  ró w ­
n ie ż  o rg an iza to rów  m is trzo s tw . Z a ­
ró w n o  k ie ro w n ik  p o lsk ie j e k ip y , 
prezes P Z P C  — P rze d p e łs k i, ja k  le ­
k a r z  e k ip y  — d r  F irs o w ic z  o raz  
tre n e r  k a d ry  — R o g us k i, jeszcze ra z  
a u to ry ta ty w n ie  s tw ie rd z il i, że  po l­
scy c ięża ro w cy  n ig d y  n ie  stosow ali 
żadnych  ś rod k ó w  d o p in g u jąc yc h .

O D P O W IA D A J Ą C  n a p y ta n ie  dzień  
n ik a rz y , tre n e r  R o g us k i p o w ie d z ia ł 
m . in .:  „ T ru d n o  coś pow ie d z ieć  o  
pers p ek ty w a ch  s ta rtu  n a o lim p ia ­
dz ie  gdy m e d a le  ro zd z ie la  się  p rzy  
z ie lo n ym  s t o ik u .  M y  w ie m y  je d ­
n a k , że nasi za w o d n ic y  b y l i  do m i­
strzos tw  do b rze  p rzy g o to w a n i i  b ę­
d z ie m y  ich  ta k  sa m o  p rzy g o to w y ­
w a ć  na o lim p ia d y . J a k i b y łb y  sens 
d a w a n ia  n as zym  re p re ze n ta n to m  
środ k ó w  d o p in g ow yc h , sk o ro  pod­
czas ostatn ich  s p ra w d z ia n ó w  przed  
m is trzos tw am i w s zys cy  u z y s k iw a li 
w y n ik i lepsze od ty c h  ja k ie  osiąg­
n ę li w  C olum bus. N o w a k  n p . u z y ­
s k a ł 400 kg , O z im e k  — 490, S m a l-  
c e rz  i  S zo łtysek m ie li w  poszcze­
gólnych  b o jach  re z u lta ty  lepsze od  
re ko rd ó w  św ia ta , a G o łą b  osiągnął 
510 kg . P od o b n ie  b y ło  z B aszanow - 
s k im , K a c zm a rk ie m , c zy  W o jno w -  
s k im . B y liś m y  w  d o b re j fo rm ie  
u d o w o d n iliś m y to  n a pom oście. W y  
rządzono  n am  w  C o lu m b u s  w ie lk ą  
k rzy w d ę ” .

N A  k ą p ie lis k u  „ A rk o n k a ”  
ro zeg ra ły  się w  n ie dz ie lę  
czw arte o g ó ln o po lsk ie  za w o d y  
m odeli p ły w a ją c y c h  d la  uczest 
n ik ó w  p la c ó w e k  p o zaszko lnych  
O rg a n iza to rem  zaw o dó w  b y t  
Pałac M ło d z ie ż y  i L O K .

N a z d ję c iu : in s tru k to r  M D K  
S targard  — S tan is ła w  P a b ian  — 
z  m łodzieżą w  czasie sta rtu  
m odeli „M e d n o g o rs ”  K a to w ic e  
i  O liw a.

F o to  i W a n d a  C ieś la ko w a

k ó w .
F A W O R Y T A M I są le k k o a tle c i  

N R D , k tó rz y  za ró w n o  n a o statn ich  
m is trzo s tw ac h  E u ro p y , ja k  i  w  roz­
g ry w k a c h  p u ch a ro w yc h , u d o w o d n ili, 
że obecn ie  są p ie rw szą  d ru ż y n ą  eu ­
ro p e js k ą . R ep re zen tac ja  N R D  jest 
p ra k ty c z n ie  zespołem  bez s łabych  
p u n k tó w . W e w s zys tk ic h  k o n k u re n ­
c ja c h  m a  za w o d n ik ó w  w y s o k ie j k la ­
sy. U d o w o d n iły  to  n a jle p ie j f in a ły  
tegorocznego P u c h a ru  E u ro p y .

W  f in a le  P E  ro z g ry w e k  ko b ie cy ch  
B udapeszcie  k o le jn o ś ć  b y ła  n a ­

s tę p u ją c a : 1) N R D  — 70 p k t ., 2) 
N R F  — 63 p k t ., 3) Z S R R  —  4f 
p k t ., 4) P o ls k a  — 33 p k t.

F in a ły  d ru ż y n  m ę sk ich  w  S z to k ­
h o lm ie  p rz y n io s ły  w y n ik i :  1) N R D  

102 p k t ., 2) Z S R R  —  92.5 p k t ., 
N R F  — 92 p k t ., 4) P o ls ka  

82 p k t.
T R Ó J M E C Z  N R D  — Z S R R  — P o l­

sk a  je s t ju ż  t ra d y c y jn ą  im p re zą  m ię  
d zy n a ro d ow eg o  k a le n d a rz a  
b y w a  s ię  po ra z  trzec i.

A  o to w y n ik i d o ty ch c zas o w yc h  za 
w o d ó w :

1968 L e n in g ra d  — m ę żc zy źn i:  
P o ls k a  — Z S R R  80:131, P o ls ka  —  
N R D  91:110; k o b ie ty :  P o ls ka  — 
Z S R R  45:72, P o ls k a  — N R D  56 :f

1969 C h o rzó w  — m ę żc zy źn i:  P o l­
ska — Z S R R  89:122. P o ls k a  — N R D  
91:121; k o b ie ty :  P o ls ka  — ZS R R  
51:77, P o ls k a  —  N R D  43:85.

•  *  •
P IĘ K N Ą  słoneczną pogodą p o w i:  

ta ł  E r fu r t  p o lsk ic h  le k k o a tle tó w , k tó  | 
rz y  p rz y b y li tu  w c zo ra j p rzed  po­
łu d n ie m  sp e c ja ln y m  sa m o lo tem  c h a r  
te ro w y m  z  W a rs za w y .

P ie rw s z y  t re n in g  b y ł p rzezn a czo n y  
n a zap o zn a n ie  się z u rzą d ze n ia m i i 
m ia ł w  zasad z ie  c h a ra k te r  re k o n e ­
sansu. P o ls k a  e k ip a  za m e ld o w a ła  się 
w  E rfu rc ie  ja k o  p ie rw sza . P rz e c iw ­
n ic y  z ja w ią  się d o p iero  dziś . P ra sa  
N R D  n ie  u k ry w a  ty m  ra ze m  pew ­
nyc h  o b a w  o iosy s p o tk a n ia . Zespó l, 
k tó r y  w  ty m  sezonie w y w a lc z y ł P u ­
c h a r  E u ro p y  p rze ży w a  obecnie ja k ­
b y  p e w ie n  sp a d ek  fo rm y . S k ła d  d ru  
ż y n y  N R D  ogłoszono d op iero  w czo­
ra j.  B r a k  w  n im  n a zw is k  S to lle  i  
D re h m e la  W iad o m o  też, że k ilk u  
in n y c h  czo łow yc h  za w o d n ik ó w  m a  
k o n tu z je . K o b iec a  re p re ze n ta c ja  
N R D  w y s tą p i n a to m ia s t bez F is cher.

W  P O L S K IM  zespole n a s tró j św iet 
n y . Z w y c ię s k i m ecz z  W . B ry ta n ią  
o ra z  o s ta tn ia  se ria  re k o rd o w y c h  
w y n ik ó w  d o d a ły  w ia ry  w e  w łasne  
s iły . O i le  w  s p o tk a n iu  zespołów  
k o b ie cy ch  nasze szanse są n ie w ie l­
k ie  to  w  m eczu  m ę żczy zn  P o la c y  

; p rzy g o to w u ją  się  do zac ię te j ry w a ­
liz a c j i  z re p re z e n ta c ja m i N R D  i 
Z S R R . W ie lk a  szkoda, że  n ie  są w  
p ełn i . s ił N o w o sz  i  W e rn e r , k tó rz y  
w p ra w d z ie  p rz y je c h a li do E r fu r tu ,  
a le  je ś li w y s tą p ią  to  ty lk b  w  sz ta ­
fetach .

*  *  *
P O L S K IE  R A D IO  p rzep ro w ad z i 

b ezpośredn ie  t ra n s m is je  z  le k k o a tle  
tycznego  t ró jm e c z u  N R D  — Z S R R  — 
P o ls ka  w  E r fu rc ie . W  sobotę tra n s ­
m is ja  ro zp o czn ie  się o godz. 14.50 
a w  n ie d z ie lę  od  14.45 — o b ie  w  
p ro g ra m ie  I .

ny n ie  znane s p o rto w co m  w y c z y  
n ow ym  —  szeroko je d n a k  u p ra ­
w ia n e  w  ram ach  za jęć re k re a ­
cy jn y c h . M y ś lim y  tu  o kom e tce  
i  zgadyw ance  te re n o w e j. T a  o - 
s ta tn ia  rozegrana będzie  w  so­
botę.

P R O G R A M  p rzy g o to w a li d z ia łac ze  
z o d d z ia łu  m ie js k ie g o  P T T K  — n ie  
tru d n o  się  do m yś le ć , że p rzew aża ć  
b ęd z ie  tu ry s ty k a  i k ra jo zn a w s tw o . 
U cze stn icy  m . in . będą m u s ie li p rze  
b y ć  pieszo trasę w yn os ząc ą  b lis ko  
(i k m . B ędzie  to  oczyw iście  m a rsz  
n ie  n a  czas a  w  te m p ie  tu ry s ty c z ­
n y m . P ó źn ie j e k ip y  u czestn iczyć bę  
dą w  k o n k u rs ie  ro z b ija n ia  n am io ­
tó w  a po 18.30 w  k o n k u rs ie  k r a ­
jo zn a w c zy m .

D o  z g a d y w a n k i te re n o w e j Zgłoszo­
no  32 “ zespo ły  — 160 u cze s tn ik ó w  
P o c zą te k  im p re z y  o godz. 15.00 n a  
to rze  m o to cro ss o w y m  p rzy  a l. W o j­
ska P o ls kieg o . Z a k o ń c ze n ie  o k o ło  
godz. 20.00.

W  n ie d z ie lę  w y s ta r tu ją  d ru ż y n y  
do o s ta tn ie j k o n k u re n c ji V I  T u rn ie ­
ju  N a jle p s zy c h  — w ie lo b o ju  sz ta ­
fe to w eg o . W  w ie lo b o ju  ty m  p rze ­
w a ż a ją  k o n k u re n c je  s p o rtó w  o b ro n ­
n yc h  (n p . rz u t  g ra n a te m , s trze la ­
n ie , to r  p rzes zkó d ). Im p re z a  je s t  
w id o w is k o w a  Z a w o d y  p rzy g o to w u ­
ją  d z ia łac ze  Z M  L O K .

A  W IĘ C  do zobaczenia na  o - 
s ta tn ic h  zaw odach V I  T N . (a)

Kajakarze walczą 
w Dębnie

W  S O B O T Ę  I  N IE D Z IE L Ę  W D ę b ­
n ie  L u b u s k im  odbędzie  się  w ie le  
im p re z  z o k a z ji  t ra d y c y jn y c h  D m  
O w o c o b ran ia , k tó ry c h  w s p ó ło rg a n i­
za to re m  będą szczec ińskie  re d a k c je :  
„G ło s S zczec ińsk i”  i „W iad o m o śc i 
Z a c h o d n ie ” .

Z  im p re z  sp o rto w y ch  n a  p ie rw ­
szy p la n  w y b ija  się tró jm e c z  re p re  
ze n ta c ji k a ja k o w y c h :  P o zn a n ia , B y d  
goszczy i S zczecina. M ie s zk a ń c y  
D ę b n a  będ ą  b o w ie m  m ie li o k a z ję  
o g lą d a n ia  z a w o d ó w  n a  w y s o k im  po  
z io m ie , o k rę g i te  n a le żą  do  n a jle p ­
szych w  k r a ju . W  poszczególnych  
re p re ze n ta c ja c h  w y s tą p i w ie lu  zn a  
n y c h  z a w o d n ik ó w . N as zyc h  b a rw  
b ro n ić  b ęd ą m . in . o lim p ijc z y c y  — 
A n to n o w ic z  i  S zu s zk ie w ic z . W  za ­
w o d ac h  ty c h  za p o w ie d z ie li ta k ż e  
s w ó j u d z ia ł d w a j w ic e m is trzo w ie  
ś w ia ta  — R ys zard  S led z ic w sk i z  
G d a ń s k a  i J e rz y  O p a ra  z W ars za ­
w y . W y s tą p ią  o n i oczy w iś c ie  p o za  
k o n k u rs e m . D ru ż y n a , k tó ra  w y g ra  
tró jm e c z  o trz y m a  p ię k n y  k ry s z ta ­
ło w y  p u c h a r, u fu n d o w a n y  p rzez  re ­
d a k c ję  „G ło s u  S zczecińskiego” . P o  
zaw odach  k a ja k o w y c h  odbędą s ię  
p o k a z y  ja z d y  n a  n a rta c h  w o d n y c h  
oraz n a  ślizgach w  w y k o n a n iu  z a ­
w o d n ik ó w  ze szczecińskiego L O K . '

W  sobotę w  D ę b n ie  odbędzie  się  
g w ia źd z is ty  z lo t  załóg  sam ochodo­
w y c h  i m o to c y k lo w y c h  z  ca łego  
w o je w ó d z tw a . (*7

i m p r e z y  s p o r t o w e

P IĄ T E K
G odz. 17 -  h a la  W D S  -  p ó łf in a ­

ło w y  t u r n ie j  k o s z y k ó w k i ju n io ró w
0  m is trz o s tw o  P o ls k i g r a ją  * W y ­
b rz e ż e  G d a ń s k  z  Z a w is z ą  B ydgoszcz
1 o godz. 19 P o goń  ze Z n ic z e m  K o ­
s za lin .
S O B O T A

G o d z. 16.30 -  h a la  W D S  -  to w a ­
rz y s k i m ecz k o s z y k ó w k i k o b ie t  
C z a rn i—O lim p ia  P o zn a ń .

G odz. 18 -  c d . tu r n ie ju  ju n io ­
r ó w  o m is trzo s tw o  P o ls k i:  g ra ją :  
I'o g o ń  z  Z a w is zą  • i  o  godz. 19.30 
Z n ic z  z W y b rz e ż e m .

T U R N IE J  N A J L E P S Z Y C H  
S O B O T A

G o d z. 15 -  P a r k  K a s p ro w ic z a  — 
z g a d y w a n k a  te re n o w a .

G K S  W Y E L IM IN O W A N Y  Z  PMT?
W  B A R C E L O N IE  o d b y ł się re w a n ­

ż o w y  m e cz  I  ru n d y  P u c h a ru  M iast: 
T a rg o w y c h , w  k tó ry m  m ie js c o w y  
zespól F C  B arc e lon a  p o k o n a ł G K S  
K a to w ic e  3:2. D o  p rz e rw y  p ro w a d z i1 
l i  k a to w ic z a n ie  2:0. P ie rw s z y  m ocą  
tych  d ru ż y n  w y g ra ła  B a rc e lo n a  1;0. 
D o  I I  ru n d y  w e s z li H is zp a n ie . . .

T R Y B  A L  A  Z W Y C IĘ Z C Ą  
W Y Ś C IG U  W  C IE S Z Y N IE  

C Z T E R O E T A P O W Y  o g ó ln o po lsk i 
w y śc ig  k o la rs k i ju n io ró w , ro zeg ra ­
n y  n a  Z ie m t C ies zyń s k ie j i  B ie ts k ie ł 
z u d z ia łe m  120 k o la rz y , z a k o ń c zy ł 
się sukcesem  m ło d e go  k o la rz a  G ó r­
n ik a  S łup iec  -  T ry b a ly , k tó ry  t ra ­
sę 211 k m  p rze je c h a ł w  łą c zn y m  
czasie 5:14.29. w y p rz e d z a ją c  S m y ra ­
k a  (G ó rn ik  S łup iec ) -  5:15.20. O ta -  
w ę  (L Z S  C zern ic a ) — 5:15.23, K o n o ­
p iń sk ie g o  (Lech  P o zn a ń ) -  5:16.04, 
P A L U C H A  (G R Y F  S Z C Z E C IN )  -  
5:16.06 o ra z  K a rb o w ia k a  (S la v ia  R u  
d a  Ś ląska) -  5:16.27.
Z A S A D A I  B IE Ń  P R O W A D Z Ą  W, 

A R G E N T Y N IE
S O B IE S Ł A W  Z A S A D A  m a  szansa  

p o w tó rzy ć  sw ó j sukces z  poprzed ­
n iego  w y śc igu  „ G ra n  P re m io  A r ­
g e n tin o ” . T eg o ro c zn y  w y śc ig , w  k tó  
ry m  Zasada s ta r tu je  z  p ilo te m  B ie ­
n ie m  n a  B M W  2002 ro zp o czą ł s ię  
p o m y ś ln ie  d la naszego b y łeg o  r a j -  
flowerfó- HtTftnftt E u ro p y . Zas ad a  w y  
j j r a u  e ta p  (oao-'km):

D ru g i, e ta p  ra jd u  „ l ic z y ł  po n ad  
,1^25 .k ra . N a s tą p iło  sport» w y p a d ­
kó w , ,uszkodzono  HsJkanaśtfie sam o­
ch o d ó w  a le  w śród  załóg. K tó re  w y ­
c o fa ły  się  z ra jd u  n ie  b y ło  c ię żk o  
p o szk o do w an yc h  k ie ro w c ó w . Zas ad a  
i  B ień  m ie li  k ło p o ty  z  s i ln ik ie m  i  
z  tru d e m  o b ro n ili p ie rw s ze  m ie js c e  
po  d w ó ch  e ta p a c h  ra jd u .
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P IĄ T E K  

25 W R Z E Ś N IA

D Z IŚ : A u r e l i i  

J U T R O : J u s ty n y

P O G O D A
Z A C H M U R Z E N IE  duże, 

o k re sam i deszcz. Tem p. do  
14 st. W ia try  słabe, zachód  
n ie .

R A D A  D N I A
M e lo m a no m  gorąco  po- 

™  lecam y dz is ie jszy  k o n ­
c e rt w  F ilh a rm o n ii Szcze­
c iń s k ie j,  gdz ie  w y s tą p i 
W ie lk a  O rk ie s tra  S ym fo ­
n iczna  W szechzw iązkow ego 
R a d ia  i  T V  ZSRR. W  p ro ­
g ra m ie  —  u tw o ry  C z a jk o w  
skiego , Szostakow icza  i  R a - 
ve la.

g. 18; S P Ó Ł D Z IE L C Ó W  -  W o j . P o l. 
20 — s p o tk a n ie  z  m a la rz e m  z . S zu -  
m a jłe m  g. 19; s o b o ta : d a n s in g ; P A ­
P IE R N I  -  S to łe zy ń s k a  134 -  S p ra ­
w y  m ło d z ie żo w e  g . 18; so b o ta : w ie ­
c z o re k  ta n e c z n y  g . 18.

WYSTAWY
M U Z E U M  —  S ta ro m ły ń s k a  27 —
S z tu k a  P o m o rza  Zac h o dn ieg o  X I I I —  
X V I I  w . ; 25 la t  p la s ty k i szczeciń­
s k ie j:  „ W ła d z tw o  K s ią ż ą t  P o m o r­
s k ic h ” g . 9 -1 5 ; W A Ł Y  C H R O B R E ­
G O  3 — P o ls k a  n a d  B a łty k ie m
p rz e d  1 000 la t ;  P rz y ro d a  m o rs k a ;  
G o s p o d a rk a  m o rs k a  n a  P o m o rz u  Z a ­
ch o d n im  1945—1970; D a w n a  k u l tu r a  
lu d o w a  P o m o rz a  Z ac h o d n ie g o ; 800- 
le c ie  p ie n ią d za  za c h o d n io p o m o rs k ie ­
g o ; K u ltu r a  A f r y k i  Z a c h o d n ie j;  Z  
d z ie jó w  m o n e ty , k o w a ls tw a  l  rz e ­
m io s ł p o k re w n y c h  n a  P o m o rz u  Z a ­
c h o d n im :  W ę g ie rs k a  s z tu ka  w s p ó ł­
czesna g . 8—15; Z A M E K  — J u b i­
le u szo w a w y s ta w a  m a la rs tw a  A r k a -  
deg o  K o n d ra ts k ie g o  g . 11—18; 13 M U Z  
—  p l. Ż o łn ie rz a  2 —  w y s ta w a  D o ro ­
ty  Ł a  b  an  o w s k ie j.

DYŻURY

POLSKI -  „W ese le”  g. 19.30 {p ią ­
te k )  ; M U Z Y C Z N Y  -  n ie c z y n n y ; 
so b o ta : „ ,fnez”  g . 19; Z A M E K  — 
K a b a re t  „ P ia s tu ś ”  — „ S w o js k a  b a l­
la d a ”  g . 22.15 (so b o ta ).

D E L F IN  (te l. 468-78) -  „M iło ś ć  E l­
w i r y  M a d ig a n ” g. 10.30, 13, 15.30, 18, 
20.30 — s z w e d z k i -  od  la t  1« (p ią ­
t e k  i  so b o ta ). K O S M O S  (te l. 355-02)
— „D o c ze k a ć  z m ro k u ”  g . 9, 11.la ,
13.30, 16, 18.30, 21 -  U S A  -  od la t  
16 (p ią te k  i  s o b o ta ). C O L O S S E M  
( te l. 458-18) -  „ G a n g  O ls en a”  g .
11.15, 13.30, 16, 18.30, 21 -  d u ń s k i -  
o d  la t  16 (p ią te k  i  so b o ta ). B A Ł ­
T Y K  (te l. 733-35) -  „M iło ś ć  n a d  m o­
r z e m ” g . 9, 11.15, 13.30, 16, 13.30 -  
f r .  -  o d  ła t  16; „ C z e rw o n y  p łaszcz” 
g . 21 — d u ń s k i — od la t  16 — pan o ­
ra m . (p ią te k  i  so b o ta ). P O L O N IA  
( te l. 218-34) -  „ N a  t ro p ie  S o k o la ”  
g . 10.30, 13 -  N R D  -  Od la t  14 -  
p a n o ra m .; „ B a rb a re l la ”  g.15.30, 18,
20-30 — w i .  —  od la t  16 — p a n o ra m , 
(p ią te k  i  so b o ta ). P IO N IE R  {te l. 
475-02) — „ B łę k itn y  k a c z o re k ” g. 10: 
* ,J e z io ro  S ta re j S o w y ”  g. 11, 13, 15
— N R D  -  o d  la t  11; „63 d n i”  g . 17; 
s,Ż o łn ie rz  K ró lo w e j M a d a g a s k a ru ”  
g . 18, 20 — p o i. — od la t  14; „S e k ­
r e t y  w ie rn y c h  ż o n ”  g. 22 — w ł.  — 
© d la t  18 (p ią te k  i so b o ta ). M A R S  -  
* ,M o s t”  g . 18, 20 — ju g . -  od l a t -14 
(p ią te k  i  s o b o ta ). P R O M IE Ń  — „J e ­

s ie ń  C h e y e n n ó w ” g. 16, 19 — U S A  — 
© d la t  14 -  p a n o ra m , (p ią te k  i  so ­
b o ta ) .  F A L A  — „ S z a lo n y  k o ń ” g. 17, 
18.10 -  U S A  -  od la t  11 -  p a n o ra m , 
(p ią te k  i so b o ta ). E C H O  (K rz e k o -  
w o ) -  „ B itw a  o A n g lię ”  g . 18, 20 -  
a n g . — od la t  14 -  p anoTam . (p ią ­
te k  i  so b o ta ). S Z M A R A G D O W E  
(Z d r o je )  — „ L e w  p rę ż y  się do sko ­
k u ”  g. 17.30, 19 30 -  w ę g . -  od la t  
36: so b o ta : g. 17, 19: „ T e s ta m e n t  
In k ó w ”  g. 21 — p a n o ra m . — b u lg . 
M E W A  (Z a le ch o w o ) — n ie c z y n n e ; so 
b o la :  „ Z n ic z  o lim p i js k i” g . 18. P R Z Y  
J A Z N  (Dąbie') -  „ K a ż d e m u  s w o je ” 
g . 1«, 19.40 -  w ł. -  od la t  18 (p ią ­
t e k  i  s o b o ta ). H U T N IK  (S io ic zyn )
— „ D z ie w c z y n a  n a  ro z d ro ż u ” g . 17, 
19 — burg. — od la t  14; so o o ta : n ie  
c z y n n e . B A J K A  (P o lic e ) — „ Z w ia ­
d o w c a  ” g . 17, 13 — ra d ź . — p an o ra m .
— od  la t  11 (p ią te k  i  sobo ta),. S Y ­
R E N K A  (Jasien ica ) — „O s ta tn i św ia  
dek.”  g . 19 — p o i. — od la t  14; so­
b o ta :  n ie c zy n n e . Z A T O K A  (N o w e  
W a rp n o ) — „O id  S u re h a n d ” g . 18 -  
ju g .  — od la t  11 -  p a n o ra m .; sooo­
t a :  n ie c z y n n e . O G R O D O W E  -  „ M i­
ło s ne  p rzy g o d y  M -o ll F ia n d e rs ”  g. 19
— ang . -  p a n o ra m . -  od  la t  16; so­
b o ta :  „ D ro g a  B r ig it te ”  g. 18A5 — 
U S A  — od  la t  14 — p an o ra m . D E R -  
B Y  — „ K le o p a tra ”  g. 18.30 — U S A  — 
od la t  14 — p a n o ra m . (p ią te k
i  s o b o la ). 1 M A J  (Ż y d ó w c e ) — „ J a ­
rz ę b in a  c z e rw o n a ”  g . 16.36, 19 -  p o i.
— p a n o ra m . -  od la t  14 (p ią te k  i  
e o b o ta ). D A R  (S ta rg a rd ) -  „ M o ja  
e io s tra , m o ja  m iło ś ć ” g. 18, 28 — 
s z w e d z k i -  od  la t  18; so b o ta : „ P ro -  
ie s o r  zb ro d n i” g . 16, 18, 20 -  w ęg.
— od la t  14. P A N O R A M A  (S ta r­
g a rd ) — „ B ra t  d r  H o m e ra ” — juig.
— o d  la t  16 (p ią te k  i  s o b o ta ). W I­
S Ł A  (G o le n ió w ) -  „ S łu c h a jc ie  b i­
c ia  d zw o n ó w ”  g. 18, 20 ju g . -  od 
Jat 14 (p ią te k  i so b o ta ). G R Y F  (G ry  
f in o )  -  „ z a  m n ą  k a n a l ie ” -  N R D
— o d  la t  14 — p a n o ra m , (p ią te k  i  
so b o ta ). R O B O T N IK  (P y rz y c e ) -  
^.Winmebou w ś ró d  s ę p ó w ”  — ju g .-  
N R F  -  od ła t  11 -  p a n o ra m , (p ią te k  
i  so b o ta ).

F O T O P L A S T Y K O N  -  W o j. P o l. 36
— „ W ło c h y ”  g . 11-20.

T P P R  -  W o j. P o l. 66 -  f i lm  „Ja d ą  
g o śc ie , ja d ą ”  g. 18; „ S ó l z ie m i c z a r  
m ej”  g. 20; so b o ta : „ L u d z ie  i  bes tie”

S Z P IT A L E
C H IR . D Z IE C IĘ C A  -  W o jc ie c h a  7; 
W E W N . -  A rk o  l is k a ; C H IR . -  I I I  
P o m o rz a n y ; P O Ł O Ż N IC T W O  -  P io ­
t r a  S k a rg i;  P O R A D N IE :  D Z IE C IĘ C A
— g . 1 8 -7 ;  O G Ó L N A  -  J<edn. N a ­
ro d o w e j 12 — c a łą  d o b ę; S T O M A T O ­
L O G IC Z N A  -  a l. P ia s tó w  1 -  g. 
2 0 -8 ; S K Ó R N O -W E N E R O  L O G IC Z ­
N E :  H . P ob o żn eg o  14 -  g . 8 -1 7 ; M . 
B u c zk a  40'42 -  g. 8 -17  i od g. 19 -7 ;  
W . P a la  6 -  g. 8-16.30; N a d  O d rą  
14 — g. 8 -1 8 ; K a p ita ń s k a  3 — g. 8 -  
15: B at. C h ło p sk ich  86 — g. 14— 16. 
S O B O T A
W E W N . — P o m o rz a n y : C H IR . — I I  
P o m o rz a n y ;  P O Ł O Ż N IC T W O  — P o ­
m o rz a n y  (p o ra d n ie  te  s a m e  co  w  
p ią te k ) .
A P T E K I
N R  47 (d o d a tk o w o  o d tr u tk i i  t le n )
— a l. W y z w o le n ia  11 — te l. 422-46); 
N R  2 — M ic k ie w ic z a  101 — te l.  
730-44; N R  4 —  a l. W o j . P o l. 14 —  
te l. 352-61.

TELEWIZJA
P R O G R A M  P O L S K I

16.40 D z ie n n ik  T V .  16.50 D la  m ło ­
d y c h  w id z ó w  „ A u la ” . 17.30 „ N ie zb ę d  
n e p o s tu la ty ” . 17.45 „ N ie  ty lk o  d la  
p a ń ” . 18.05 „ Z a  k ie ro w n ic ą ” . 18.35 
T e le tu rn ie j .  18.55 R e p o rta ż :  „P o c z­
t ó w k i  z  B u łg a r i i” . 19.20 D o b ra n o c . 
19.30 D z ie n n ik  T V .  20 F ilm  C SR S  
„Z es p ó ł c y g a ń s k i” . 20.30 „ K r a j” . 
21.10 T e a t r  T V :  „ K a p ry s y  M a r ia n ­
n y ” . 22.20 D z ie n n ik  T V .  22.40 P o w ­
tó rz e n ie  P o li te c h n ik i T V .
S O B O T A
9.35 F i lm  ra d ź . „ T w ó j w s p ółcze sn y” .
11.55 G e o g ra fia  d la  k l .  V I .  13.30 F ilm  
„ T b il is i” . 13.40 „ W itr y n a  k s ię g a r­
s k a ” . 13.50 T V  k u rs  ro ln ic z y . 14.30 
T ra n s m is ja  z m e c zu  1. a . N R D  -  
P o ls k a  -  Z S R R . 17 D z ie n n ik  T V .
17.15 „ K o n k u rs  p ię c iu  m il io n ó w ” .
18.15 „ K ro n ik a  S zc zec iń sk a” . 18.30 
„P e g a z” . 19.20 D o b ra n o c . 19.30 M o ­
n ito r .  20.20 „W ie d e ń s k im  f ia k re m ”  
— z c y k lu  „R a z . d w a  t r z y ” . 21 
D z ie n n ik  T V .  21.20 F ilm  ra d ź . „ T w ó j  
w s półczesny .
U W A G A :  T V  zas trzeg a  so b ie  z m ia ­
n y  w  p ro g ra m ie .

P R O G R A M  B E R L IŃ S K I

15.35 „S p o tk a n ie  w  B e r l in ie ” . 16.05 
„ P rz e rw a  w  p o d ró ż y ” . 16.30 F ilm  
ra d ź . . .T r a w le r  n a  o b cy m  k u rs ie ” .
17.55 W iad o m o śc i. 18 W id o w is k o  d la  
m ło d z ie ży . 18.40 T e le - re k la m a . 18.50 
P o z d ro w ie n ia  T V  d z ie c ię ce j. 19 T e -  
le -re k ia m a . 19-30 K ro n ik a . 20 ..P o d ­
g lą d a n ie  n a t u r y ” . 20.25 F ilm  k r y m i­
n a ln y  ..D nrn  n a  w z g ó rz u ” . 21.55 K ro  
rh k a . 22.05 K o m e d ia  „ Z ie lo n y  G i l” . 
S O B O T A
P "0 G im n a s ty k a . 9 P o lite c h n ik a  T V .  
9 30 K ro n ik a . 10.05 ..P o ra c h u n k i w  
Sr-ho". U .35 . .T rz v  s e m e s try  a r ty łe  
Tri” . 12 W ia d o m o ś c i. 12.05 R v tm v  z 
L e n in g ra d u . 12.30 „ P o r tre t  ro b o tn i­
k a ” . 13.13 P o lite c h n ik a  T .V . 14 L e k -  
c ta  łe z . an g . 14.30 W id#>w!s k c  d la  
d zie c i. 16 W iad o m o śc i. 1605 W id o -  
v'=sko d la m tn d z ie żv . 17 S n o rt. 17 <«5 
W iad o m o śc i. 18.50 P o z d ro w ie n i^  t v  
d ^ ec ięc © 4 1® T e ie -re k i» rn a . 10.35 K m  
n !ka . 20 S z tu k a  „ K o m c ia ” . V  .15 
H 's ł o r ia  P .anam v. 21.45 K ro n ik a .
21.55 F ilm  k r y m in a ln y  „ T a je m n ic a  
z a m k u  B la e k m o o re ” .

P R O G R A M  I
15.05 „ G d y  t rą b k a  p ię k n ie  g ra ” . 
15.20 „P ię tn a s to le tn i k a p ita n ” . 15.45 
„ P rz y g o d y  T o m k a  S a w y e ra ” . 16.05 
„ A lf a  i  O m e g a” . 16.30 R ad io s to p  
s p o rto w y . 17 R ed . P u b l. M ło d z ie ż o -

w e j .  18.05 M a g a z y n  m u z y k i m io d z ie  
żo w e j. 19.15 „ M ło d e  p o ko le n ie  P o l­
s k i  L u d o w e j” . 19.30 K o n c e r t  życ zeń .
20.25 T a n e c z n y  re la k s . 21 Z e  w s i i  
o  w s i. 21.25 P ię ć  m in u t o w y c h o w a ­
n iu .  21.30 T e a t r  P R  „ D e lik a tn y  czło­
w ie k ” . 22 W ie c zó r tańca to w a rz y ­
sk ie g o . 23.10 „O  co  tu  c h o d z i” . 23.15 
M u z y k a  k a m e ra ln a .
P R O G R A M  I I
15 M e lo d ie  ro z ry w k o w e . 15.20 P ie ­
ś n i c h ó ra ln e . 15.40 W  k la s y c z n y m  
k rę g u . 16.05 R a d io re k la m a . 16.15 „ W  
p o rta c h  i  n a  m o rza ch  ś w ia ta ” . 16.35 
K o n c e r t  s o lis tó w . 17 P A W . 17.15 
S p ra w y  d o  za ła tw ie n ia . 17.25 „S zcze  
e m s k ie  p o p o łu d n ie ” . 18.20 „S o n d a” .
19.15 S w in g u ją c e  s k rzy pc e . 19.30 
W a rs za w s k a  Jes ień . 20.25 D y s k u s ja  
l ite ra c k a . 20.45 D . c . ko n c e rtu . 22.30 
M e lo d ie  z o p e re te k  i  m u s ic a li. 23.10 
T a ń c z y m y  za n im  w y b ije  pó łnoc. 0.05—  
3 P ro g ra m  n o c n y .
P R O G R A M  I I I
15 M it y  g re c k ie . 15.10 R y m y  i  r y t ­
m y . 15.30 Z  m u zycznego  a rc h iw u m . 
15.45' „ F o lk lo r  -  m ię d zy  f la m e n c o  a  
s ir io s ” . 16.05 „ K a w a łe k  ż y c ia  -  k o t ­
la rz e ” . 16.25 S y lw e tk i w ie lk ic h  b lues  
m a n ó w . 16.45 „C ze rw o n y  liść  k lo ­
n u ” . 17.05 Q u o d lib e t” . 17.30 „ W ic h ­
ro w e  W zgó rza . 17.40 „ W s p o m n ij 
m n ie ” . 18 E k sp re se m  p rze z  św ia t.
18.05 K ra jo b ra z  i  lu d z ie . 18.20 „K o n ­
c e r t  d la  P a t t y ” . 18.35 „ N a t  K in g  
C o le  — m o ja  m iłość” . 19 „W y s p a  
s k a rb ó w ” . 19.30 „ T rz y  ra z y  Jones” .
19.45 M in i-m a x . 20.05 „O jc ie c  i  s y n ” .
20.20 „ P rz e ż y jm y  to  jeszcze r a z ” .
20.45 B a je c z k a  u lt ra k ró tk a . 20.55 
U c h e m  s ło n ia . 21.15 „ A n i s ło w a  o 
M o rz u  C z a rn y m ” . 21.25 W iz y ta  w  
k a b a re ta c h . 21.50 O pera ty g o d n ia .
22 F a k ty  d n ia . 22.08 G w ia zd a  7 w ie ­
c zo ró w . 22.15 Ja zz . 23 C h w ila  p o ez ji.
23.05 T y lk o  d la  m e lo m an ó w .

S O B O T A
P R O G R A M  I
7.20 S p o rto w c y  w ie js c y  n a  s ta rt.
7.35 S o liśc i w  re pe rtu arze  p o p u la r­
n y m . 8.05.„ R ed . społeczna. 8.10 M o ­
z a ik a  m u z y c z n a . 9 D la  k l .  V I I  „ T u ż  
za s zk o ln ą  b ra m ą ” . 9.20 O d  stud ia  
d o  s tu d ia . 10.05 „ N im  s ię  k s ią ż k a  
u k a ż e ” . 10.25 D u e ty  operow e. 11 S iu  
c h o w is k o  d la  k l .  V I I  „ M e ta le  lecą  
w  K o sm o s” . 11.25 Kale jdo-skop m e ­
lo d ii  i  ry tm ó w . 11.49 A B C  ro d z in y .
12.25 „W ię c e j, le p ie j, ta n ie j” . 12.45 
R o ln ic z y  k w a d ra n s . 13 S łuc h o w is ko  
d la  d z ie c i:  „ D z ię k u ję  za Ip d y ” . 13.30 
P rz e k r ó j m u z y c z n y  tyg o d n ia . 14.30 
M u z y k a  lu d o w a . 14.50 T ra n s m is ja  
tró jm e c z u  1. a . P o ls ka  — Z S R R  — 
N R D . 16.50 P o p o łu d n ie  z m łodośc ią .
19.15 „ S p o łe m  d la  w spólnego  do ­
b r a ” . 19.30 W ę d ró w k i m u zy c zn e  po 
k r a ju .  20.25 P io s e n k i żo łn ie rs k ie . 21 
Z g a d u j-z g a d u la . 22.30 „F o a o ra m a ” . 
23.10 S o b o tn i n o n -s to p  ta n e c zn y . 

P R O G R A M  I I
7.17 In fo rm a c je  n a  dzień  d o b ry . 7.50 
K o n c e r t  p o ra n n y . 8.35 „N as ze  spo t­
k a n ia ” . 9 P o p u la rn e  s u ity  o rk ie ­
s tro w e . 9.35 „S o ju s zn icy” . 9.55 K o n  
c e rt ro z ry w k o w y . 10.25 S łuc h o w is ko  
„C z y  p a n i u m ie  gotow ać” . 11.25 K o n  
c e r t  c h o p in o w s k i. 12.27 R a d io re k la ­
m a . 12.35 „ W ia t r ” . 12.50 K o n c e r t  ż y  
czeń . 13.40 „ T ro p a m i p o w sta ńc zej 
p rz e s y łk i” . 14.05 A m a to rs k ie  zespo­
ły  p rzed  m ik ro fo n e m . 14.30 „ A n ty ­
k w a r ia t  z  k u ra n te m ” . 14.45 „ B łę k it  
n a  s z ta fe ta ” . 15 C z y ta m y  „R u ch  M u  
z y c z n y ” . 15.25 P o lk i Ja n a  S traussa.
15.35 „ L ig a  K o b ie t  ra dzi i  in fo rm u ­
j e ” . 15.50 „O  c zy m  pisze p ras a  l i ­
te ra c k a ? ” . 16.05 M o rze  w  m u zy c e . 
16.30 M ó w i p ro f. Z a re m b a . 16.40 Z e  
ś w ia to w e j e s tra d y . 17 P A W . 17.15 
„N as ze  s p ra w y ” . 17.25 K o n c e r t  po ­
p o łu d n io w y . 18.20 „W id n o k rą g ” . 19.15 
S p ie w a ia  E lla  i Louis. 19.31 „ M a -  
tv s á a k o w ie ” . 20.01 Z tw ó rczości B e li 
B a rto k a . 20.31 „S am o ż y c ie ” . 20.41 
„ A  tu  ie s t  W a rs za w a ” . 21.06 K w a ­
d ra n s  d la  p o w a zn v e h . 21.38 M a s a z y n  
p io se n k i D o e ty c k ie j. 22.45 Zesnół 
„9” . 21.15 R e o o rta ż  z „W a rs za w s k ie j 
Je s ien i” . 0.05 -3 P ro g ra m  -nocny ( I  
p r .) .
P R O G R A M  I I I
7.50 Z  naszej taś m o te k i m u zy c zn e j.
8.15 P a ra f ra z y  k la s y k ó w . 8.35 M u ­
z y c zn a  p o c z tó w k a . 9 „ C h ło p ie c  z  
G e o rg ii” . 9.35 M ó w i o fice r śledczy.
9.50 U tw o ry  W . A , M o za rta . 10.20 
„ G o rą c y  re js ” . 10.40 M u z y k a  u n iw e r  
s a ín a . 11.20 O p o w ia d a n ie : „7 d n i  
s tra c h u ” . 11.40 „R ossin i a la  c a r te " .
12.25 Z  n ie zn a n y c h  nagrań  e r y  s w in  
g u . 12.50 G ra  B e rn a rd  F e if fe r .  13 
N a  g d a ń s k ie j an ten ie . 15 M i t y  g re c ­
k ie .  15.15 R y m y  i  ry tm y . 15.30 Z  p io  
s e n k ą  p rze z  ś w ia t .  16.05 O d zacho­
d u  do  w s chodu  .słońca. 16.25 G a lo ­
p em  przez  c o u n try  an d  w e stern .
16.45 Las V e g a z  -  m e tro p o lia  h a ­
za rd u . 17.05 „Q u o d lib e t” . 17.30 W ich  
pow e W zgó rza . 17.40 P ios en k i z „ w io  
s k ie g o  b u ta ” 18 E kspresem  przez  
ś w ia t. 18.05 „S pa ce r po In d ia c h ” .
18.20 P o w ra c a ją c a  m e lo d y jk a . 18.50 
A n to lo g ia  m in ia tu r y  m u zy c zn e j. 19 
N a o k o ło  ś w ia ta  19.15 K lu b  G ra ją c e  
go K rą ż k a . 19.55 „ J a k  n a s z p i l­
k a c h ” . 20.25 „M issa C r io lla ” . 20.45 
D o k u m e n ty  m ilc zą . 21.05 K lu b  G ra  
ją ce g o  K rą ż k a . 21.20 B aw  się  ra ze m  
z ’ n a m i. 21.50 O pera ty g o d n ia . 22 
F a k ty  ty g o d n ia . 22.08 G w ia z d a  7 w ie  
czo ró w . 22.15 „W ysp a  s k a rb ó w ” .
22.45 A m o r  p rzyn iós ł te  p io s e n ik i.
23 M in ia tu r y  p o etyc k ie . 23.05 W ie ­
c zo rn e  s p o tk a n ia  z m u z y k ą .

D Z IE K A N A T  W Y D Z IA Ł U  
IN Ż Y N IE R Y J N O -E K O N O M IC Z N E G O  

T R A N S P O R T U  P O L IT E C H N IK I  S Z C Z E C IŃ S K IE J

©Slasza zapisy
na

3 -le tn ie  S tu d iu m  D o k to ra n c k ie  z e k o n o m ii p o lity c z n e j

O  p rz y ję c ie  na  studia, d o k to ra n c k ie  m ogą ub iegać  s ię  oso­
b y  pos iada jące  t y tu ł  m a g is tra  e k o n o m ii lu b  ró w n orzęd n y , 
k tó re  w  czasie s tu d ió w  u z y s k a ły  szczególn ie d ob re  w y n ik i 
w  nauce, pos iada ją  z a m iło w a n ie  do p ra c y  badaw cze j, odzna­
cza ją  się n ienaganną  postaw a sp o łe czn o -po lityczn ą  i  n ie  p rze­
k ro c z y ły  35 ro k u  życia . P ie rw sze ńs tw o  będą m ieć  ka nd yda c i 
pos ia d a jący  ponad to  o d p o w ie d n ią  p ra k ty k ę  za w od o w ą  i  do­
ro b e k  n a u ko w y .

O soby odb yw a ją ce  s tu d ia  d o k to ra n c k ie  n ie  m ogą p racow ać 
za robkow o . W ysokość s typ e n d iu m , o raz  p ra w a  i  o b o w ią zk i 
d o k to ra n tó w  o kre ś la  szczegółowo ro zp orzą d zen ie  M in is tra  
O ś w ia ty  i  S z k o ln ic tw a  W yższego z d n ia  15 lu tego  1968 ro k u  
w  sp ra w ie  zasad o d b y w a n ia  s tu d ió w  d o k to ra n c k ic h  (Dz. U. 
n r  6 z  1968 r., poz. 38). T e rm in  s k ła d a n ia  podań o p rz y ję c ie  
na  s tu d ia  d o k to ra n c k ie : do 15 p a ź d z ie rn ik a  b r.

Zg łoszen ia  p rz y jm u je  o ra z  b liższych  in fo rm a c ji u dz ie la  
D z ie ka na t W y d z ia łu  In ż y n ie ry jn o -E k o n o m ic z n e g o  T ra n s p o r­
tu  P o lite c h n ik i Szczecińsk ie j, Szczecin, u l.  M ic k ie w ic z a  66, 
te l. 725-51.

___________ ______________________________3396/K

w y d a w c a : S zc zec iń sk ie  W y­
d a w n ic tw o  P ra so w e RS W „ P ra ­
sa” ; R E D A K C J A  I A D M IN I­
S T R A C J A : Szczec in , p l. H o łdu  
P ru s k ieg o  8 ♦  T e le fo n  cen­
t r a l i :  430-21 ♦  S e k re ta r ia t  red . 
n a c ze lne g o : 457-41 ♦  D z ia ł łą cz­
ności t  C z y te ln ik a m i:  450-21

D r u k :  S z e r  ZaJcł G ra f  N —4

M  A T R  Y M O N IA L N  E

P R A G N IE S Z  szczęś liw e  
go m a łżeń s tw a?  N a p is z :  
..Vem i.s” , K o s za lin . K o ­
le jo w a  7 . B ły s k a w ic z n ie  
p rze ś le m y  k r a jo w e  ad re
sy. ) -K
S Y M P A T Y C Z N A  p a n i, 
p o sia d a jąc a  m ie s zk a n ie , 
pozna p a n a  z w y żs zy m  
w y k s z ta łc e n ie m , w  śred  
n im  w ie k u . C e l m a try ­
m o n ia ln y . O fe r ty  B iu ro  
O głoszeń , Szczec in  pod  
10217.

N IE R U C H O M O Ś C I

S P R Z E D A M  g o spodars t­
w o  12 h a  z ie m i o rn e j,  
re s z ta  p a s tw is k a  i  łą k i

k o ś n e , 2.5 k m  od m ia ­
s ta  p o w ia to w e g o  Ś re m . 
F ra n c is z e k  K ra je w s k i .  
S o snow iec , po w ., p - ta  
Ś re m . 164-P
S P R Z E D A M  d o m  2 -ro -  
d z in n y . p ię tro w y  z w y ­
g o d a m i. R u m ia . u l.  C zer  
w o n y c h  K o s y n ie ró w  n r  
20.- te l. 168. 103-P
D O M E K . 1 -rod .zinny n ie ­
w y k o ń c z o n y , w zg lę d n ie  
w y k o ń c z ę , sp rze d am . 
C ie s ie ls k i, B ydgoszcz, 
C h m u rn a  22, 102-P

R O Ż N E

P O G O T O W IE  T e le w iz y j  
n e , te l. 75-821, D u d z ik .

10043-G
W Y D Z IE R Ż A W IĘ  g a ra ż . 
W ia d o m o ś ć : te l. 748-l l j

d zw o n ić  od godz. 17.
10175-G

P O G O T O W IE  T e le w iz y j 
n e, te l. 438-26, M o ch o l.

10123-G.
T E L E W IZ Y J N E  Pogoto­
w ie . E d w a rd  D y d o . te l. 
367-18. 9177-G

P O G O T O W IE  T e le w iz y j  
n e, Janusz W a lic k i, tek  
43-824. 9634-G

W A R S Z T A T  Ś lus arsk i, 
S zc zec in -D ą b ie , u l.  P rz y  
b rzeżn a  2, p rz y jm u je  o- 
f e r t y  (jeszcze n a b ie ż ą ­
c y  ro k ) n a m o n ta ż  m a ­
szy n , urządzeń  tra n s p o r  
to w o -p o d n o śn yc h  o ra z  
in n y c h . W iad o m o ść k ie ­
ro w a ć : n r  te l. 616-377.

S P R Z E D A Ż

P O Z IO M K I beapędow e, 
s iln e  fla n c e  -  80 g r, tru  
s k a w k i h o le n d e rs k ie , o -  : 
w o c u ją c e  do  m ro z ó w  -  
3 zł, w in o ro ś le  b u łg a r­
s k ie  -  15 z ł, w y s y ła
p o cztą  B rze z iń s k a , P o z-  
n a ń -P le w is k a , Ł ą k o w a .

101-P
S A M O C H Ó D  „W ars za­
w a ” g ó rn o zaw o ro w a ,
ro k  p ro d . 1967, p rzeb ieg  

51 000 k m  sp rze d a m . M y  
ś lib ó rz , B o h . W a rs za w y  
28. 108-P

„ W A R S Z A W Ę ”  M -2 0 W
d o b ry m  s ta n ie  o k a z y -  
n ie  sp rze d am . S tan is ła w  
K a ra b a n , Z g o da  11, pow  
J^Iyślibórz. 107-P

„ W O Ł G A ” , 1969 ro k
p ro d . sp rze d a m  lu b  za­
m ie n ię  n a tań szy , n o w y  
lu b  m a ło  u ż y w a n y . W ia  
dom ość: S łu p s k , te l.
43-88, W ieczorem .

106-P
„ W A R S Z A W Ę ”  M -2 0   ̂-  
sp rze d a m . W iad o m o ść : 
G o le n ió w , B a rn im a  1-b— 
16. *  10202-G

T A N IO  s p rze d am  stare  
p ia n in o  do ćw icze ń . T e l. 
248-21, godz. 20-23.

10212-G
„ W A R S Z A W Ę ”  M -20 W 
d o b ry m  sta n ie  sprze­
d a m . W iad o m o ść : teL  
213-86, po godz. 17.

10214-G
D W IE  p ie rz y n y  (je d n a  
p u ch o w a ) sp rze d a m . P o  
godno, u l. B ro d z iń s k ie ­
go 50—4, w ia d o m o ść od 
godz. 17. 10216-G

L O K A L E

P O K O J  o d n a jm ę  k u l tu ­
ra ln e m u  p a n u . T re n to w  
sk iego  43. 10277-G
W A L C Z  -  m ie s zk a n ie  
sp ó łdzie lc ze M —3 zam ie ­
n ię  n a podobne w  Szcze 
e in ie  lu b  o k o lic y . W a lc z , 
O sied le  Je d n . R o b o tn i­
cze j 5—44, Z w a ń .

10200-G
3 P O K O J E  z  k u c h n ią  w  
s ta ry m  b u d o w n ic tw ie , 
k o m fo r t ,  ś ró d m ie ś c ie , 
za m ie n ię  n a  M -4 .  W ia ­
dom ość: te l. 248-21. godz. 
20—23. 10211-G
M IE S Z K A N IE  w ła s n o ­
śc iow e. k o m fo rto w e  za -  

ie n ię  n a  d o m e k  w ła ­
sn o ś c io w y 1 -ro d z in n y  z  
o g ro d em . T e l .  269-93.

16215-G
P A N I p ra c u ją c a  poszu­
k u je  p o k o ju . Szczecin , 
u l. N a ru s ze w ic za  16-5.

18218-G
P O K O J  2 -o sobow y, u -  
m e b lo w a n y  z  c. o . od ­
n a jm ę . W ia d o m o ś ć : te l.  
298-94. 10220-G
P O K Ó J  o d n a jm ę  u cze n ­
n ic y  lu b  s tu d en tce za 
n ie w ie lk ą  pom oc w  do ­
m u . 5 L ip c a  6/7, godzi­
n y  ra n n e . 16103-G

Z G U B Y

Z A G IN Ą Ł  b ia ły  p ies  
o w c za re k  p o d h a la ń s k i. 
O s trze g am  przed  k u p ­
n e m  o ra z  p rzvw łas zcze -  
n :em . T e l. 364-89. od 
godz. 15. Z n a la z c ę  w y ­
n ag ro d zę . 10232-G

Z G U B IO N O  św iad e ctw o  
z d ro w ia , w y s ta w io n e  
p rzez  P rz y c h o d n ię  P Z M  
n a  n a zw is k o  M a n fre d  
L a d e m a a n . 10228-G

Z G U B IO N O  p ie c zą tk ę :  
„ B o g u m iła  M y ś liw ie c , 
le k a rz  d en t. 390/D” .

10219-G
S T A N IS Ł A W A  W IT E K
zg u b iła  le g . s łużbow ą  
n r  1405/67 P o lite c h n ik i  
S zc ze c iń s k ie j.

10217-G
Z G U B IO N O  p rze p u s tk ę  
S toczn i S zc zec iń sk ie j, 
w y d a n ą  n a  n a zw is k o  
K ry s ty n  S a d o w s k i.

D05I2-G

W O JE W Ó D Z K I
Z A K Ł A D  S Z K O L E N IA  „O Ś W IA T A *1

Z A W IA D A M IA

że za jęc ia  na  k u rs ie  sp aw a n ia  e le k ­
tryczn eg o  i  sp a w a n ia  gazowego

R O Z P O C Z Y N A J Ą  S IĘ  
w  d n iu  29 w rześn ia  b r. o godz. 16

w  s a li w y k ła d o w e j 
p rz y  u l.  P od g órn e j 63,

k u rs y  m e ch a n ikó w  sam ochodow ych  
* i  o p e ra to ró w  spychów  i ko p a re k  

30 w rześn ia  o godz. 16 
w  sa li w y k ła d o w e j p rz y  uL P odgór­

n e j 63.
________________________33S3/K

22 w rześn ia  1970 ro k u  

z m a r ł śm ie rc ią  tra g iczn ą

Czesław Magierek
Pogrzeb odbędzie  się na  cm e n ta rzu  
w  T rze b ie ży  26 w rze śn ia  b r. o 

godz. 16,

O czym  za w ia d a m ia  pogrążona 
.  w  sm u tku

Z  ża lem  za w ia d a m ia m y , 
że 22 w rześn ia  1970 ro k u  z m a r ł p rze ­

żyw szy  la t  59

inż. iulian Skwlrzyński
s ta rszy  in s p e k to r W y d z ia łu  Bezp ie ­
czeństw a Ż e g lug i, odznaczony K rz y ­
żem V ir tu t i  M i l i ta r i ,  „G ry fe m  Po­
m o rs k im ”  i  B rą zow ą  O dznaką Za ­

s łużonego P ra c o w n ik a  M orza . 
W y ra zy  g łębok iego  w sp ó łczuc ia  RO­

D Z IN IE  Zm a rłeg o

sk ła d a ją
D y re ke ja , Rada Z a k ła d o w a  i  
p ra c o w n ic y  Szczecińskiego U rzę ­

d u  M orsk iego .

PRZETARG
P rz e d s ię b io rs tw o  P o s z u k iw a ń  N a f to w y c h  w  Pl*- 
le , p la c  S taszica 9 o g łasza p rz e ta rg  n ie o g ra n i­
c zo n y  n a n a s tę p u ją c e  c ią g n ik i g ąs ie n ico w e t y ­
p u  M a z u r  D -5 0- n r  fa b r . p o d w o z ia  3675, n r  inw.- 
C G -206, r .  b  1963, cena w y w . 12 500 ż ł, n r  fa b r .  
p o d w o z ia  4304, n r  in w . CG-211, r .  b . 1964, ce ­
n a  w y w .  12 500 z ł, n r  fa b r . podwo-zia 4518. n r  
in w . C G -212, r .  b . 1965, cena w y w  11 250 zt* 
n r  fa b r .  p o d w o z ia  4525, n r  in w . C G -213, r .  b . 
1965. cena w y w . 14 891 z ł, n r  fa b r . p o d w o z ia  4529, 
n r  in w . CG-214. r .  b . 1965, ce n a  w y w  10 000 z ł. 
P rz e ta rg  o d b ę d z ie  s ię  w  d n iu  12 p a ź d z ie rn ik a  
1970 r .  o  godz. 10 w  P i le , p la c  S taszica 9 w  
g m a c h u  p rz e d s ię b io rs tw a . P rze d  p rz y s tą p ie n ie m  
rio p rz e ta rg u  n a le ż y  w p ła c ić  n a jp ó ź n ie j w  
p rze d d z ie ń  p rz e ta rg u  w a d iu m  w  w y s o k o ś c i 10 
p ro c . ee n y  w y w o ła w c z e j na k o n to  p rzed s ię ­
b io rs tw a  w  N B P  — O d d z ia ł P i ła  n r  1217-6-37 
lu b  w  k a s ie  p rz e d s ię b io rs tw a . C ią g n ik i m o ż n a  
og ląd a ć ’ w  d n i p o w sze d n ie  w  G o s p o d a rs tw ie  
S a m o ch o d o w y m  P P N -P i ła  p r z y  u l.  O k rz e i 1 
w  godz. 8—13. 3398-K

Pracownicy poszukiwani
Szczec ińska S to czn ia  R zeczna w  S zczec in ie , u l.  
L . H e y k i 14. te l. 459-11 z a tru d n i u c zn ió w  n a  
n a u k ę  zaw o du  w  zaw o dzie  s to la rz  -  cieśla. B liż ­
sze in fo rm a c ie  d o ty czą ce  w a ru n k ó w  p ła c y  i  p ra  
c y  do o m ó w ie n ia  w  D z ia le  K a d r  i  S zk o le n ia  
Z a w o d o w e g o . 3364-K
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Gorący okres w DZBM-ach

B a d y a k i  m i e s z k a l n e
prz@d s in ą

I
P O C Z Ą T E K  je s ie n i p rze ­

b iega  ro k ro c z n ie  pod  zna­
k ie m  p rzyg o to w a ń  b u d y n ­
k ó w  m ieszka ln ych  do z im y .

T R Z E B A  na  czas n a p ra w ić  u - 
szkodzone b ra m y  w e jśc io w e , u - 
z u p e łn ić  b ra k i w  oszk len iu  k la ­
te k  schodow ych , s try c h ó w  i  p iw  
n ic , n a p ra w ić  w s z e lk ie  uszko­
d zen ia  in s ta la c ji e le k try c z n e j i 
u z u p e łn ić  o ś w ie tle n ie  w  p o m ie ­
szczeniach w spólnego  u ż y tk u  i 
n a  z e w n ą trz  b u d y n k ó w  (rzecz to  
b a rd z o  is to tn a  wobec wczesnego 
z a pa da n ia  z m ro k u ), zabezpie­
czyć  in s ta la c ję  w o d n o -k a n a liz a ­
c y jn ą  p rzed zam arzan iem . N ie ­
z m ie rn ie  w a żną  rzeczą je s t też 
n a le ż y ty  s ta n  dachów , ry n ie n  i 
r u r  sp us to w ych  —  o czym  p i­
s a liś m y  p rzed  k ilk o m a  d n ia m i.

KURIEREM 
PO MIEŚCIE

Z A P O M N IA N O  O C H O D N IK U

D ra g a  d la  p ie szy ch , p ro w a d zą  
ca do b u d y n k ó w  p rz y  u l. Sze­
ro k ie j na K rz e k o w ie  z n a jd u je  
s ie  w  o p ła k a n y m  s ta n ie . D a je  
s ie  o n a  w e  z n a k i p rzec h o d ­
n io m , szczegó ln ie  w  o k re s ie  
deszczu . O d  sam ego p o czą tk u  
t j .  od c h w ili gdy b u d y n k i o d ­
d ano  do u ż y tk u  n ik t  n ie  po­
m y ś la ł o  u ło żen iu  c h o d n ik a . 
N a  d o jazd  n a rz e k a ją  też w ła ś ­
c ic ie le  p o ja zd ó w  m e c h a n ic z ­
n y c h .

N IE B E Z P IE C Z N E

S K R Z Y Ż O W A N IE

S k rz y ż o w a n ie  u lic  W o js k a  
P o ls k ieg o  i W a w rz y n ia k a  w  
m ie js cu , gdzie  t ra m w a j l in i i  
-,,10”  a te ra z  i  .,2“  s k rę ca , sta­
ło  sie n iebe zp ie czn e  d la  ru chu  
ko ło w e g o . P rz y d a ło b y  sie tam  
o strze ga w c ze ś w ia tło , p o n iew aż  
k ie ro w c y  n a d je ż d ż a ją c y  od  sfero 
n y  G łę b o k ie g o  n ie  zaw sze  na  
czas d o strzega m a n e w ru ją c y  
w ó z  t ra m w a jo w y .

' ' *  
N E R W O W Y  S E A N S

P odczas środow ego  seansu o  
godz. 18 w  k ln ie  „E c h o “  k i lk a  
k r o tn ie  p rz e ry w a n o  p ro je k c je  
f i lm u  „ B ia łe  w i l k i“ , p o w o d u ­
ją c  z ro z u m ia łe  z d e n e rw o w a n ie  
w id z ó w . *

P O Z A  T Y M  Z A U W A Ż Y L IŚ M Y ,

...p ie c z y w o  z a n im  t r a f i  na  
p ó łk i '  s k le p o w e  S A M -u  n r  59 
t rz y m a n e  je s t n a  z ie m i i  n a  
b ru d n y c h  s k rz y n k a c h ,  

. . .n ie c z y n n y  od la t  k io s k  n a  
p la c u  G a łc zy ń s k ie g o  je s t m ie j­
scem  sp o tka ń  n ie trz e ź w y c h  p a ­
n ó w  i m ie js c o w e j c h u lig a n e r ii, 

...n a  s k a rp ie  o b o k  ko ścio ła  
św . J a k u b a  u ło żono  z k w ia ­
tó w  ła d n y , s ty liz o w a n y  żag lo ­
w ie c . (jas )

Z a kre s  p ra c  je s t w ię c  o g ro m ­
n y  i aby z nad e jśc ie m  p ie rw ­
szych śn iegów  i  m ro z ó w  b u d y n ­
k i  m ieszka ln e  b y ły  n a le życ ie  za­
bezpieczone, trze ba  w cze śn ie j 
p rz y s tą p ić  do d z ia ła n ia . N ie k tó ­
re  robo ty , np. d e k a rs k o -b la c h a r 
sk ie  p ro w ad zo ne  są zresztą  
p rzez  c a ły  ro k , p od ob n ie  na  b ie ­
żąco w y k o n y w a n e  są p rzez  p ra  
c o w n ik ó w  A D M  d ro bn e  n a p ra ­
w y  w  b u d yn ka ch . M im o  to  n ie  
w s zys tk ie  d ach y  zostaną d o k la d  
n ie  w y re m o n to w a n e . W  te j sy­
tu a c ji zo bo w ią zu je  s ię  obecnie  
A D M  do w y k o n y w a n ia  ty m c z a ­
sow ych  n a p ra w , w  ce lu  zapobie ­
żenia  z a la n iu  m ieszkań.

w  P O S Z C Z E G Ó L N Y C H  D Z B M -a c h  
o d b v ły  sie ju ż  o d p ra w y  robocze z 
k ie ro w n ik a m i, a d m in is tra to ra m i i  
in s p e k to ra m i te c h n ic z n y m i z A D M ,  
usta lono  h a rm o n o g ra m  p rzeg ląd ó w  
sta n u  techn iczn eg o  w s zy s tk ic h  b u ­
d y n k ó w . P rze g lą d y  ta k ie , p ro w a ­
dzone p rzez  personel te c h n ic zn y  
D Z B M  i  A D M . d o b ie g a ją  ju ż  k o ń c a . 
Z g ła s za n ie  z a u w a żo n y c h  d o d a tk o ­
w y c h  u s te re k  po lecono ró w n ie ż  do ­
zo rco m .

W  b u d y n k a c h  a d m in is tro w a n y c h  
p rz e z  D Z B M  -  Ś ró d m ie ś c ie  n r  2 
t r w a  ju ż  s zk le n ie  o k ie n  w  b ra m a c h  
i  n a  k la tk a c h  sch o d ow yc h , n a p ra ­
w ia  się  in s ta la c je  e le k try c z n e , u zu ­
p e łn ia  b ra k u ją c e  z a m k i w  d rz w ia c h  
p ro w a d zą c y c h  d o  p iw n ic . O d m a lo ­
w a n a  zosta ła  ju ż  w iększość b ra m  
i  d rz w i w e jś c io w y c h  do  b u d y n ­
k ó w . P la n  p rz e w id u je  p rzy s tą p ie n ie  
w  ty c h  d n ia c h  d o  czy szc zen ia  stu ­
d z ie n e k  ś c ie ko w y ch  n a  p o d w ó rk a c h  
i  do p rze g lą d u  s tu d z ie n e k  u lic z ­
n y c h  p rzed  b u d y n k a m i (te  ostatn ie  
oczyszczone zostaną p rzez  p ra c o w n i 
k ó w  M ie js k ie g o  P rze d s ię b io rs tw a  
W od o c iąg ó w  i  K a n a liz a c ji ) .  W  
d n ia c h  21-24 b m . p rzep ro w ad zo n o  
te ż  s p e c ja ln e  s zk o le n ie , podczas  
k tó re g o  p rz y p o m n ia n o  do zo rco m  
ic h  o b o w ią z k i w  o k re s ie  n a jb l iż ­
szy ch  ty g o d n i i  podczas z im y . Z a ­
ko ń c zen ie  w s zy s tk ic h  c zy n n o śc i 
zw ią za n y c h  z zabe zp iec zen iem  b u ­
d y n k ó w  nastaD ić  m a  tu  10 lis top a d a .

N A  T E R E N IE  D Z B M  N jmI 
O d rą  zakończono p rze g lą d y  s ta ­
nu  techn icznego  b u d y n k ó w  z 
d n ie m  15 bm ., a 31 p a ź d z ie rn i­
ka  p ra c o w n ic y  D Z B M  rozpocz­
ną k o n tro lę  p rze p ro w a d zon ych  
p ra c  zabezpiecza jących. Poszczę 
g ó lne  A D M  o trz y m a ły  ju ż  też 
p iasek  i  część sp rzę tu  p o trze b ­
nego do  zw a lcza n ia  zasp i  go­
ło le d z i. D y re k c ja  D Z B M  posta ­

n o w iła  w p ro w a d z ić  w  p rzysz ło ­
ści podczas k a p ita ln y c h  re m o n ­
tó w  b u d yn kó w  s tosow anie  odpo 
w ie d n ic h  iz o la c ji, zabezpiecza­
ją cych  na s ta łe  in s ta la c je  w o d ­
n o -k a n a liz a c y jn e  p rzed w p ły ­
w e m  n isk ich  te m p e ra tu r.

T rw a ją  też ju ż  p ie rw sze  p ra ­
ce zabezpieczające w  b u d y n k a c h  
na  te ren ie  D Z B M -S ród m ie śc ie  
n r  1, w  opa rc iu  o szczegółowy, 
dw uczęśc iow y p la n  a k c ji z im o ­
w e j, o be jm u ją cy  p rz y g o to w a n ie  
b u d y n k ó w  do okresu  z im y  o raz 
zw a lcza n ie  sam ych  s k u tk ó w  z i­
m o w e j aury.

O  T Y M , czy zdo łano  w y ko n a ć  
na  czas w szys tk ie  czynnośc i i w  
ja k im  s topn iu  szczecińsk ie  b u ­
d y n k i zosta ły p rzyg o to w an e  do 
z im y , p rzekonam y s ię  za k ilk a  
ty g o d n i, (tawo)

Notatnik szczeciński
A  Z A R Z Ą D  O k rę g u  Z B o W iD  -  

ś rod o w isk a  W o ld e n b e ic z y k ó w  o rg a­
n iz u je  w  n ie d z ie lę , 27 b m ., o godz. 
18 w  k lu b ie  Z B o W iD  p rz y  u l. W ie l­
k o p o ls k ie j 18 s p o tk a n ie , n a  k tó ry m  
m g r W a c ła w  K o ta ń s k i o m ó w i te m a ­
t y k ę  w rze ś n ia  1939 r .  P o za  ty m  zre ­
fe ro w a n e  będ ą  p rzy g o to w a n ia  do  
o tw a rc ia  n o w e j s z k o ły  w  D z ie d z i­
ca ch , b u d o w a n e j pod p a tro n a te m  
Z B o W iD . O rg a n iz a to rz y  z a p ra s za ją  
n a  s p o tk a n ie  w s zy s tk ic h  k o le g ó w  i  
s y m p a ty k ó w .

A  K L U B  M ię d z y n a ro d o w e j P ra s y  
i  K s ią ż k i zap ra sza  n a  s ta łe  k o n ­
c e r ty  m u z y k i i  p o e z ji pod n a z w ą :  
„ N ie d z ie ln e  p o p o łu d n ia ” . In a u g u ra ­
c y jn y  k o n c e r t  tego  c y k lu  o d b ęd z ie  
s ię  27 b m . o godz. 17. W  p ro g ra m ie :  
„ P o e z je  W sch o d u ” w  w y k o n a n iu  
a k to r k i T e a tr ó w  D ra m a ty c z n y c h  — 
L u d m iły  Leguit, w  o p ra c o w a n iu  i 
z p re le k c ją  d y re k to ra  F ilh a rm o n ii  
S zc zec iń sk ie j — J ó z e fa  W iłk o m ir ­
sk ie g o . W s tę p  w o ln y .

MO poszukuje
K O M E N D A  D z ie ln ic o w a  M O  Szcze  

c in  — Ś ró d m ieś c ie  p ro w a d z i do ch o ­
d z e n ie  w  s p ra w ie  z id e n ty fik o w a n ia  
z w ło k  m ę ż c z y z n y  (w is ie le c ), z n a le ­
z io n y c h  13 w rze ś n ia  o godz. 0.10 w  
(b ram ie p rz y  u l. M a z u rs k ie j 24.

R ys o pis  d e n a ta : w ie k  o k . 35—40 
la t ,  w z ro s t 165 cm , postać w y s m u ­
k ła ,  w ło s y  c ie m n o b lo n d , le k k o  f a ­
lo w a n e . t w a r z  p o c ią g ła , c e ra  śn ia­
d a , czo ło  w y s o k ie  p ro ste  z w id o c z­
n ą  ły s in ą  c zo ło w ą , o c zy  p iw n e , b r w i  
Ł u ko w a te , nos ś red n i w ą s k i — 
g rz b ie t  le k k o  w y p u k ły , k o n ie c  no sa  

‘  t ę p y  ro z d w o jo n y , uszy d u że  p rz y le ­
g a ją c e  o w a ln e , u sta  ś red n ie , w a rg i  
c ie n k ie , k ą c ik i u st opuszczone  
w  d ó ł, b ro d a  w ą s k a  cofn ię ta ,- 
o k rą g ła  z b ru zd ą , w  u zę b ie n iu  b ra ­
k i .  W id o c zn a  b liz n a  po o p e ra c ji w y  
trostka ro b ac zko w e g o .

O pis u b io ru :  b e z  n a k ry c ia  głowy,- 
u b r a n y  w  c z a rn y  g a rn itu r , s w e te r  
k o lo r u  ja s n y  p o p ie l w  szp ic , ko s zu ­
la  k o lo ru  se le d yn o w e go  z  m e tk ą  
ę .W ó lc z a n k a -p o ln y lo n ” , p o d ko szu lek  
b ia ły  g im n a s ty c z n y  b e z  rę k a w ó w ,  
k ą p ie ló w k i e las ty czn e  k o lo r u  cha­
b ro w e g o , s k a rp e ty  ż ó łto -z ie lo n e , p ó ł 
b u ty  ia s n o b ra zo w e  d z iu rk o w a n e  n a  
g u m o w y c h  spodach. 
fc,I>enat n ie  p o s ia d a ł p r z y  s o b ie  ża d

n yc h  d o k u m e n tó w  z  w y ją tk ie m  
k a n e c z k i z n a p is e m : l b u t. 2.50 (za  
s ta w ), podpis n ie c zy te ln y .

O s o by m ogące u d z ie lić  in fo rm a c ji 
pro szo n e  są o zg ło sze n ie  się w  K o ­
m e n d z ie  M ie js k ie j M O  p rz y  u l.  K a ­
szu b s k ie j 35, p o k . 38. te l. 381-40 lu b  
301-585 w  g o d z in ac h  od 8 d o  16 lu b  
jv  najbliższej jednostce MO,

Z sesji DRN

Zaopatrzenie Dąbia
— n a d a l ku!@§e

D Z IS IA J  P R Z E D  P O Ł U D N IE M  w  s a li D z ie ln ico w e go  D om u • * _ «  I l l r w f
K u l tu r y  w  D ą b iu  rozpoczę ła  się k o le jn a  sesja R ady N a ro do w e j. fS k l łS fia s ie i u K W ie G G I B lK I  
G łó w n y m  tem atem  obrad  je s t zaopa trzen ie  p lacó w e k  h a n d lo - .  .  » -  » “
w y c h  na te ren ie  p ra w o b rz e ż n e j części Szczecina. iPllSSElSI “  flSZ ftZlfiliSl

J A K  Juź in fo rm o w a liś m y , w  
p o n ie d z ia łe k  n as tą p iło  o d d an ie  
do u ż y tk u  no w o  u ło żo n yc h  to ­
ró w  t ra m w a jo w y c h  w z d łu ż  u l. 
B ra m a  P o rto w a  i a l. N ie p o d le  
głośc i, w  k ie ru n k u  u l. 3 M a ja .  
O d tego te ż  d n ia  t ra m w a je  l i ­
n i i  „9”  p o w ró c iły  n a sw o ją  daw  
n ą trasę -  do u ł. P o tu lic k ie j. 
T ra s ą  tą  k u rs u ją  obecnie ró w ­
n ie ż  „7 ”  i  „8,.

F o to : S t. C ieś la k

Czytelnicy
piszą

W  HOTELU ROBOTNICZYM  
-  BEZ ZM IAN

JESTEM mieszkańcem hotelu robotni 
czego przy ul. Smolańsloiej 3 i chciał 
bym poinformować redakcję o warun 
koch w jakich tu żyjemy. Oto po nie

i elki m remoncie, który zresztą jeszcze 
„w a , wymontowano tu wszystkie natry 
ski w łazienkach, a na jednym z 'pię 
ter łazienkę w ogóle zamknięto. W  ta 
kiej sytuacji trudno jest nam utrzymy 
wać osobistą czystość, po pracy nie mc 
żerny się nowet umyć. Gospodarzem ho­
telu jest Zakład Usług Socjalnych, któ­
ry się w ogóle nie interesuje tym co 
się tu dzieje. Może redakcja nom po­
może? , ,

Mieszkaniec hotelu
O d redakcji. Pisaliśmy już o tym ho­

telu I to nie raz, jak widać nie na 
w iele się to zdało. Może więc tym ra­
zem kierownictwo zechce nas powiado­
mić o przyczynach bałaganu?

HAŁAŚLIWI ROZNOSICIELE

BARDZO chciałbym prosić o interwen­
cję w sprawie, która dosłownie spę­
dza mi sen z powiek. Chodzi mi mia­
nowicie o sposób zachowania roznosi­
cie I i mleka. Mieszkam na ulicy Spół­
dzielczej i codziennie ra-no w godzi­
nach między 4 a 5 jestem, a wraz ze 
mną i wielu innych lokatorów, brutal­
nie budzony przez niefrasobliwych roz- 
nosicieli. Liczba mnoga nie jest tu przy 
padkiem , ponieważ na mojej ulicy _ do­
stawą mleka trudni się cała rodzina: 
tatuś, mamusia i do tego dzieci! Już 
od godz. 4 nad ranem można usłyszeć 
pokrzykiwania dzieci: „mamo ile mle­
ka pod dwójkę?” itp. itp. Do tych po­
krzykiwań dochodzi ponadto rzucanie 
metalowymi transporterami z pustymi bu 
te łkam i no wózek i w sumie o godz. 4, 
a w najlepszym przypadku o godz. 5 
ra-no jestem już dokumentnie „wyleczo­
ny" ze snu. Wiem, że w innych dziel­
nicach klienci roznosicieli mleka skar­
żą się, że mleko jest dostarczane po 
godz. 7 i proszę m: wierzyć, że bardzo 
zazdroszczę tym właśnie klientom po­
rannej ciszy.

M am nadzielę, że Redakcja potrafi 
wpłynąć na Dyrekcję M H D , pracodaw­
cę roznosicieli, by ta z kolei pouczyła 
swych pracowników o właściwym sposo­
bie zachowania.

Z ąóry za to serdecznie dziękuję.
J. W .

Esperaickie
w czasy

W  M IĘ D Z Y G Ó R Z U  n a  D o ln y m  Ś lą  
slcu w  dn iach od 18 w rze ś n ia  do  
1 p a źd z ie rn ik a  o d b y w a ją  się  M ię d z y  
n a ro d o w e  W czasy E s p e ra n c k ie . U -  
d z ia ł w  n ich  b ie rze  o k . 300 osób 
z 8 k r a jó w :  B u łg a rii, C zechos łow a­
c j i ,  N R D , N R F. P o ls k i, W ę g ie r  i  
Z w ią z k u  R adzieck iego . W  p ro g ra ­
m ie  p rzew id z ia ne  są k o n s u lta c je  na  
te m a ty  ję zy k o w e , w ie c z o ry  p rz y ja ź  
n i, w y c ie c z k i, p re le k c je , w y ś w ie tla ­
n ie  f i lm ó w  w  w e rs j i  es p era n ek ie j 
itp .

U c ze s tn ic y  tyc h  w c zasów  p rze s ia li 
n a m  i  n as zym  C z y te ln ik o m  p o zd ro ­
w ie ń ’a , z a  k tó re  se rd e c zn ie  d z ię -  
ikujemy,

N IE S T E T Y , o p ie ra ją c  się n a  w ła ­
snych  o b se rw a c ja ch  i  p rzes ła n yc h  
do re d a k c ji m a te r ia ła c h  m o żn a  
s tw ie rd z ić , że n a  te re n ie  D ą b ia  
z a o p a trze n ie  lu d n o śc i n a d a l s zw an ­
k u je . W p ra w d z ie  w  sk le p ac h  m oż­
n a  o trz y m a ć  pod staw o w e a r ty k u ły  
żyw n oś c io w e i  p rze m y s ło w e , je d n a k  
je s t  to  zd e c y d o w a n ie  za m a ło . W ie  
le  do ży c ze n ia  p o zo s ta w ia ją  sam e  
lo k a le  sk le p ów , w  w iększośc i c iasne  
i  t y m  sa m y m  s tw a rza ją c e  w ie le  k ło  
p o tó w  k u p u ją c y m  i  s p rze d a ją c y m .

P ew na  p op ra w a  s iec i h a n d lo ­
w o -u s łu g o w e j nas tą p i d op ie ro  
w  la tach  1971— 75. W y b u d o w a ­
ne w ó w czas zostaną now e  p la ­
c ó w k i h an d low e , a dotychczaso­
w a  sieć będzie  z re k o n s tru o w a ­
na. W  o s ied lu  n a  S ta ry m  M ie ­
ście p rz e w id u je  s ię  w y b u d o w a ­
n ie  s k le p ó w : spożywczego, m ię ­
snego, „ty s ią c a  je de n  d ro b ia z ­
g ów ” , rybnego, harcersk iego , 
Z U R iT , k s ię ga rsko -p a p ie rn icze - 
go, w ie lo b ran żo w eg o , o raz  re ­
s ta u ra c ji, k a w ia rn i,  b a ru  b is tro , 
k io s k u  z n a p o ja m i, 2 k io s k ó w  
„R u c h u ” ; w  os ied lu  Pod ju c h y  
sk le pu  ogólnospożywczego. WSS 
p la n u je  u ru c h o m ie n ie  p a w ilo n u  
z  a r ty k u ła m i p rz e m y s ło w y m i o 
p o w ie rz c h n i 200 m e tró w  k w a ­
d ra to w y c h . (dym )

K r & n i f e a
u ję jg s a d l lk  ń w

N IE S Z C Z Ę Ś L IW Y  w y p a d e k  w y d a ­
rz y ł  s ię  w c z o ra j w  F a b ry c e  K a b li  —  
Z a ło m . J e d n a  z ro b o tn ic  w ie c zo rn e j 
z m ia n y , 23 -le tn ia  J a n in a  O ., w  b li­
że j n ie zn a n y c h  o ko licznośc ia ch  w ło ­
ż y ła  rę k ę  w  t r y b y  m a s zy n y , d o zn a­
ją c  a m p u ta c ji le w e j d ło n i. R a n n ą  
s k ie ro w a n o  d o  d y ż u rn e j k l in ik i.

O K O Ł O  p ó łn o cy , s le rż . E d w a rd  
W ró b e l z  p o g o to w ia  m ilic y jn e g o , z a ­
t r z y m a ł n a g o rą c y m  u c z y n k u  W ła­
m a n ia  do z a p a rk o w a n e j p rz y  ul. 
K a rp iń s k ie g o  „ S y re n y ”  m ę żczyznę , 
k tó ry , po w y w a ż e n iu  tz w . w ie tr z n i-  
k a  u s iło w a ł w y m o n to w a ć  z sam o­
ch o d u  ra d io . W ła m y w a c z  po w ęd ro ­
w a ł za k r a tk i .  W  S k o lw in ie , ppor. 
T y lu tk o  z K D  M O  N a d  O d rą  u ją ł 
4-osobow ą b a n d ę  w ła m y w a c z y  — w  
w ie k u  17—2? la ta . k tó rz y  u rz ą d z ili 
sobie lo c u m  w  b e zp a ń s k im  b u n k rze . 
D o ch o d zen ie  w  to k u .

N A  ul. N a ru to w ic z a  w p a d ł pod  
( r o w e r  8 - le tn i S ła w o m ir  N . C h ło p iec  
■doznał w s trzą ś n ie n ia  m ó zg u .

P O M IĘ D Z Y  G ry fic a m i a P ło ta m i,  
p o w ra c a ją c a  ze s zk o ły  8 - le tn ia  Ja ­
n in a  G . w y b ie g ła  n ie sp o d z iew an ie  
zza c ią g n ik a  n a  środ e k  je z d n i i 
w p a d ła  pod c ię ża ró w k ę . C iężk o  ra n ­
n e d z ie c k o  p rz e b y w a  w  szp ita lu .

(ap)

„Święto Latawca”
— p r z e ł o ż o n e

O R G A N IZ A T O R Z Y  tegorocznego  
„ Ś w ię ta  la ta w c a ”  k o m u n ik u ją , iż  z 
u w a g i n a  lic zn e  im p re z y  m ło d z ie ­
żow e, o d b y w a ją c e  się 27 b m . z  
o k a z ji  25 -lec ia  naszej g aze ty , zo­
s ta ło  o n o  p rze ło żon e  n a  4 p a ź d z ie r-  l 
-niiką« *

W niedzielą
w  Zsin is ia

-w y s ta w a  kwiatów
J A K  ju ż  In fo rm o w a liś m y , w  

Szczecin ie  p o w s ta ł S po łeczny 
K o m ite t  U k w ie c e n ia  M ias ta . 
P ie rw s z y m  k ro k ie m  je g o  dz ia ­
ła ln o ś c i je s t o rg a n iza c ja  w espó ł 
z O dd z ia łe m  M ie js k im  L O P  w y ­
s ta w y  k w ia tó w  je s ie nn ych , k tó ­
ra  będzie  czynna  ca łą  n iedz ie lę  
w  h a llu  Z a m ku . N o w o  p o w s ta ły  
k o m ite t p ro s i m ieszkańców  
Szczecina o  dosta rczen ie  w  so­
botę od godz. 18 do  p o r t ie rn i 
Z a m k u  n a jła d n ie js z y c h  k w ia tó w  
z ic h  o g ród ków  p rz y d o m o w y c h  
i  d z ia łek . S pe c ja ln a  k o m is ja  po­
w o ła n a  przez K o m ite t  U k w ie ce ­
n ia  M ia s ta  ocen i, k tó re  z  „e k s ­
p o n a tó w ”  w y ró ż n ia ją  się. Ic h  
w ła ś c ic ie le  o trz y m a ją  d y p lo m y .

W ięc  —  p rz y p o m in a m y  z a in ­
te reso w a nym  : w  sobotę od 
godz. 18 w  p o r t ie rn i Z a m k u  bę­
dą p rz y jm o w a n e  k w ia ty .  A  w; 
n iedz ie lę  będzie  co oglądać...

(S tan.)

W bibliołsce
przy uf. Podgórnej

Wystawa książki 
brytyjskiej

S T A R A N IE M  W o je w ó d z k ie j i  M ie j  
skierj B ib lio te k i P u b lic zn e j im . S. 
Staszica o ra z  B r ii is h  Gouuicil, w  
szc zec iń s k ie j p la có w c e  c zy te ln ic ze !  
p rz y  u l. P o d g ó rn e j c z y n n a  je s t  od; 
k i lk u  d n i in te re s u ją c a  w y s ta w a  b r y  
ty js k ie j k s ią ż k i n a u k o w o -te c h n ic z ­
n e j o ra z  czasop ism  fa c h o w y c h .

Ń a  e k 9 p o ży c ję  s k ła d a  s ię  o k o ło  
1 400 w o lu m in ó w , ka ta lo g ó w , czaso­
p is m , p la k a tó w , ta b lic  in fo rm a c y j­
n y c h  a ta k ż e  n o w o śc i w y d a w n i­
c zy c h , k tó re  p re ze n to w a n e  b y ły  n a  
teg o ro czn y ch  M ię d z y n a ro d o w y c h  
T a rg a c h  K s ią ż k i w  W a rs za w ie . O r­
g a n iza to rzy  chcąc u ła tw ić  zw ie d z a ją  
cym  d o k ła d n ie js ze  za p o zn a n ie  się  z  
d o ro b k ie m  w y d a w n ic z y m  an g ie ls k ie j 
m y ś li n a u k o w o -te c h n ic zn e j w y o d ­
rę b n i li n a  w y s ta w ie  poszczegó lna  
g a łę z ie  w ie d z y . T a k  w ię c , p rezen ­
to w a n e  są n as tę p u jąc e  d z ia ły :  as tro ­
n o m ia , b o ta n ik a , zo o lo g ia , c h e m ia  
p rze m y s ło w a , in ż y n ie r ia , m a te m a ty ­
k a , m e c h a n ik a , g eo log ia , g e o g ra fia ;  
k o m p u te ry z a c ja , e n c y k lo p e d ie  ogó l 
ne.

W y s ta w a  c zy n n a  b ę d z ie  t y lk o  d o  
29 w rz e ś n ia  b r . M o ż n a  ją  zw ie d za ć  
co d z ie n n ie  w  godz. o d  10 d o  17.

.(TU).


